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Wielka dyskusja polska wReichstagu
Min. Curtius odpierając zarzuty nacjonalistów, twierdzi, ż e traktaty polsko-niem ieckie

uczynią z Pomorza pomost pomiędzy Rzeszą a Prusami Wschodniemi.
(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 11. 3. W dniu wczorajszym
doszło do poważnych starć n a terenie

parlamentu pomiędzy posłami nacjona­
listycznymi a ministrem Curtiusem w

sprawie traktatów z Polską.. Poseł nie-

miecko-narodowy Schiele, były minister

aprowizacji i jeden z prezesów Reichs-
landbundu, oświadczył, że traktaty z

Polską są niemożliwe dla rolnictwa nie­
mieckiego. Mówca krytykował libera­
lizm polityki handlowej Niemiec i za­
znaczył, że liberalizm ten nie był do­
tychczas dla Niemiec korzystny. Kolejny
mówca poseł narodowy hr. Enlenburg
oświadczył, że rzadko kiedy krytykowa­
no jakiś projekt tak ostro, jak umowę
z Polską. Zarówno gospodarcze, jak i

polityczne powody są przeciwko przyję­
ciu umowy. Głównie przyczyni się trak­
tat do wzmocnienia polskości. Mówca
nie rozumie, dlaczego rząd upiera się
przy traktacie z Polską.

W odpowiedzi na te zarzuty zabrał

głos minister dr. Curtius i oświadczył,
że za politykę rządową, a specjalnie za

plan Dawesa odpowiadają w dużej mie­
rze Niemcy narodowi, których połowa
głosowała za przyjęciem planu Dawesa.
Jeżeli chodzi o rolnictwo, to panuje o-

becnie światowy kryzys w tej dziedzi­
nie. Traktat z Polską nie zagraża rol­
nictwu niemieckiemu, gdyż rząd Rzeszy
zabezpieczył swoje rolnictwo w poszcze­
gólnych punktach traktatu. Minister
Curtius oświadczył, że według wszelkie­
go prawdopodobieństwa nastąpi spara-
fowanie (zaopatrzenie w pierwsze litery
podpisów) traktatu handlowego polsko­
niemieckiego w najbliższych dniach. Je­
żeli chodzi o umowę likwidacyjną, nie

wolno zapominać, że stanowi ona za­
bezpieczenie praw mniejszości narodo­
wej niem ieckiej w Polsce. Polityczny
związek między umową likwidacyjną a

planem Younga spowodowany jest za­
leceniem rzeczoznawców paryskich.
Rząd Rzeszy wcale nie uważa umowy
wyrównawczej z Polską za specjalny
sukces. W każdym razie dała Polska za­
pewnienie, że nie nżyje reformy rolnej
specjalnie przeciw Niemcom.

W tej chwili woła ze swojego miejsca
hr. Westarp, przywódca Niemców naro­
dowych: Z polskich zapewnień trzeba się
śmiać! Z kolei woła poseł hitlerowski
Stóhr pod adresem Curtiusa: Czy pan
jest polskim ministrem?, za co zostaje
przywołany do porządku. Minister Cur­

tiu s mówi dalej i podkreśla, że niezale­
żnie od traktatu handlowego i umowy
wyrównawczej, pozostają przeciwień­
stwa pomiędzy Niemcami a Polską.
Traktaty te jednakże czynią z tak zw.

korytarza most pomiędzy Rzeszą a Pru­
sami Wschodniemi. Minister nie rozumie

opozycji posłów wschodnio-pruskich
przeciw traktatom. Zawarcie traktatu i

umowy wyrównawczej zapewni bowiem
istnienie niemieckiej ludności w nie­
miecko-polskim korytarzu oraz niemiec­
ki fundament w odstąpionej prowincji
poznańskiej. (Die deutsche Menschen-
brucke im deutsch-polnischen Korridor
und das deutsche Fundament in der ab-

getretenen Provinz Posen bewahren
Ostpreussen vor der Isolierung). B.

Kupcy i rzemieślnicy w całej
Polsce poruszeni.

(tel. wł.) W Łodzi odbyło' się zebrać
nie kupców detalistów, n a którem u-

chwalono różne rezolucje. Jedna z re­
zolucyj wzywa zarząd stowarzyszenia,
aby w razie nieuwzględnienia postulatu
kupiectwa zarządził strajk protestacyj­
ny we wszystkich sklepach na terenach

całego województwa.
We Lwowie odbył się wielki wiec

kupców i rzemieślników, który trwał
przez d godzin. Powzięto uchwały żąda­
jące uwolnienia rzemieślników pracu­
jących z jednem tylko robotnikiem w

warsztacie od wykupu świadectw prze­
mysłow'ych, następnie zupełnego znie­
sienia podatku obrotowego, odpisania
odsetek zwłoki w kasach chorych i fun­
duszu emerytalnego. Pozatem wieco-

wnicy domagali się zamknięcia w ar­
sztatów rzemieślniczych przy urzędach
samorządowych i państwowych, obni­
żenia taryfy kolejowej oraz materjałów
budowlanych itd.

Przed podpisaniem traktatu

handlowego z Niemcami.
Warszawa, 11 3. (tek wł.) Dzisiaj po­

wraca do Warszawy poseł Rauscher

Podpisanie traktatu handlowego pol­
sko-niemieckiego n astąpi jeszcze przed
15 bm. W tym bowiem dniu minister

przemysłu i h andlu Kwiatkowski wy­
jeżdża na otwarcie targów do Pragi, a

następnie n a zwiedzenie szeregu za­
kładów przemysłowych w Czechosło­
wacji.

Zjazd przemysłowców
budowlanych w Warszawie,

Warszawa, 11 3. (PAT) W dniu wczo­
rajszym zakończone zostały 3-dniowe
obrady trzeciego zjazdu przemysłow­
ców budowlanych Rzpłitej Polskiej.
Zjazd poruszył m. in. tak ważne zaga­
dnienia. jak sprawę budownictwa
mieszkań oraz organizację przemysłu
budowlanego, wreszcie opracowany re­
ferat porusza sprawę podatków itp.
Zjazd wzbudził tak w sferach rządo­
wych jak i społecznych duże zaintere­
sowanie. Ostatnie plenarne posiedzenie
poświęcono odczytaniu przyjętych przCz
zjazd rezolucyj.

Johannesburg (Pół. Afryka), 10. 3.
(PAT) W jednej z tutejszych kopalń
wskutek urwania się kabla, winda spa­
dla do szybu głębokości 500 metrów.
Jeden z Europejczyków i 28 tubylców
zginęło, zaś 2 Europejczyków i 6 tubyl­
ców odniosło rany.

Osadnictwo wojskowe na Kresach.
Żołnierze armii Żeligowskiego otrzymają ziemię.

Warszawa, 10. 3. (Pat.) W senacie

przystąpiono do debaty szczegółowej nad

preliminarzem budżetowym
Ministerstwa Reform Rolnych.

Senator Trojan (ki. ukr.) oświadcza,
że klub jego w senacie przyłącza się do

protestu sejmowej reprezentacji prze­
ciwko postanowieniom osadniczym,
wniesionym przez rząd do Sejmu i za­
powiada, że klub jego będzie je zwal­
czał wszelkiemi sposobami.

Minister Staniewicz omawia cztery
projekty ustaw osadniczych, zaznacza­
jąc, że jedynie czwarty projekt doty­
czy większej liczby, bo stwarza 600 no­
wych działek, a ma n a celu zaspokojenie
słusznych praw żołnierzy byłej Litwy
środkowej. Według tej ustawy prawo
do ziemi przysługuje jedynie m iejsco­
wym mieszkańcom, specjalnie miesz­
kańcom danej gminy lub powiatu.

Państwo robi dużo na kresach.
Z kolei przystąpiono do obrad nad

preliminarzem budżetowym
Ministerstwa Robót Publicznych

Senator Dąmbski (BB) wnosi o przy­
jęcie budżetu w brzmieniu, uchwalonem
przez komisję. Co się tyczy funduszu

drogowego, który jest przedmiotem o-

brad, mówca zaleca, aby rozwój komu­
nikacji nie doznał uszczerbku.

Po przemówieniu senatorów Thui-

lie, Daszyńskiej-Golińskiej, Makucha i

RogoWicza, którzy domogają się skiero­
wania sprawy mieszkaniowej na realne

tory oraz wnoszą o jaknajszybsze wnie­
sienie projektu

ustawy o małych mieszkaniach,
zabrał głos minister Matakiewicz, któ­
ry podkreśla, że sumy zawarte w jego
budżecie nie odpowiadają bynajmniej i-

stotnym potrzebom kraju. Przechodząc
do sprawy mieszkaniowej, minister zau­
waża, że jest to problem czysto finan­
sowy. Akcja i organizacja Winna być na

drugiem miejscu, na pierwszem zaś

pieniądze.

Przechodząc do kwestji drogowej, mini­
s ter odpowiadając senatorowi Makucho­
wi, który skarżył się, że Małopolska
Wschodnia doznaje mniejszej opieki niż
za czasów au strjackich, stwierdził, że
Polska w miarę posiadania środków,

robi dużo na kresach;

utrzymuje drogi tak, jak gdzieindziej,
buduje gmachy państwowe itp. Senator
Makuch mówił, iż kresy są dla rządu
nieprzyjemne, przeciwnie, są nadzwy'­
czaj przyjemne, i ich ludność jest przy­
jemna nietyiko polska, ale i litewska,
białoruska, żydowska, i jakakolwiek
tam jest. Nieprzyjemnymi są tylko a-

gitatorzy, którzy ludność bun tują... Do­
wodem opiekowania się kresami, jest
także

meljoracja Polesia.

Po przemówieniu p. m inistra dysku­
sję nad tą częścią budżetu zakończono.

Skarb jest zwiększony, ale obywatele
przeżywają ciężkie czasy.

Warszawa, 10. 3. (Pat.) Na posiedze­
n iu popołudniowem Senatu marszałek

oznajmił, że otrzymał

telegram o śmierci senatora

proi. Wierzejewskiego
oraz telegram kondolencyjny dr. Roma­
na Góreckiego, prezesa Federacji z po­
wodu tej śmierci. Senator Wierzejewski
był profesorem ortopedji na uniwersy­
tecie poznańskim, członkiem Federacji
i człowiekiem bardzo zasłużonym. Sena t

przez powstanie uczcił jego pamięć.
Następnie senator Głąbiński refero­

wał budżet

Ministerstwa Przemyślu i Handlu.

Poruszał m. i. zagadnienie reformy po­
datkowej, wskazując, że reforma jest
potrzebna, gdyż podatek winien być po­
bierany od rzeczywistych dochodów i to
w czasie, kiedy ten dochód istnieje.

Senator Dawidson (żyd) twierdzi, że

skarb jest zwiększony, ale obywatele
są nędzarzami.

Walu ta jest ustabilizowana, ale obywa-
tele jej nie posiadają.

Senator Spikerman (niem.) omawia

ciężki stan przemysłu łódzkiego,
wskazując na wypieranie go z rynków
zagranicznych wskutek braku odpowie­
dnich kredytów.

Senator Przybylski (BB) domaga się
od rządu, aby polityka skarbowa wstrzy­
mywała się od wybujałego fiskalizmu.

Senator Lempke (BB) który omawiał
nadmierne sprowadzanie towarów

zbytkownych z zagranicy,
do czego szczególnie przyczyniają się
panie.

Senator Sokołowski (PPS) wskazuje
na

zubożenie mas pracujących
i zmniejszanie się konsumcji. Wytwa­
rza się sprzeczna sytuacja, że rolnicy i

fabrykanci m ają towar, lecz nie mają
nabywców.

Socjaliści ponawiają wniosek, upo­
ważniający ministra skarbu do wypłaty;

5% dodatku dla urzędników,
uznając to za pierwszy 'krok w kierun­
ku wzmożenia siły kupna.

Senator Zagleniczny (BB) wywodzi, że
brak nam kredytów zagranicznych,

co nie jest spowodowane brakiem zaufa­
nia dla nas, lecz dla przemysłu potrze­
ba kredytów długoterminowych, a w

obecnej chwili tych kredytów niema n a

rynkach zagranicznych.

Rzesza niemiecka otrzyma wkrótce
rząd t zw. weimarskiej koalicji.

(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 11. 3. Wczoraj wieczorem wy­
jaśniła się sytuacja rządowa w ten spo­
sób, że po przyjęciu planu Younga prze­
widziany jest rząd t. zw. weimarskiej
koalicji, to znaczy złożonej z socjalistów,
demokratów, centrowców i bawarskiej
partji ludowej. Wyszłaby więc z koalicji
t, zw. niemiecka partja ludowa, t. j. par-
tja przemysłowców. Ponieważ ma ona

w obecnym gabinecie dwóch ministrów:

dr. Curtiusa i profesora Moldenhauera,
nie wiadomo, czy będą oni mogli pozo­
stać w rządzie jako fachowcy, czy też

partja zażąda od nich złożenia godności.
Rozstrzygnie się to w najbliższym cza­
sie, Tymczasem koalicja czterech partyj
wyżej wymienionych wystarczy w p ar­
lamencie dla przegłosowania projektów
reformy finansowej.

B.
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Prace nad zmiana

konstytucji.
Deklaracja rzędu. — Ustalanie tez.

Prowadzone od kilku miesięcy w ko­
misji konstytucyjnej Sejmu prace nad

rewizję obowiązujących zasad ustroju
państwa, zaczynaję dawać pewne wy­
niki. Należy podkreślić, że następiło pe­
wne zbliżenie między stronnictwami, je­
śli chodzi o sposób przeprowadzenia
zmian konstytucji. Przed rokiem jeszcze
najliczniejszy w Sejmie klub BB. ogła­
szał światu, że ze zgłoszonego przez sie­
bie projektu nowej konstytucji nie ustą­
pi ani'na jotę, że w swoim projekcie nie

pozwoli zmienić nawet kropki. Prasa O'­
bozu rządowego nie ta iła się z tem, że

konstytucja może być zmieniona mimo
woli Sejmu, a więc groziła narzuceniem

(oktrojowaniem), co mogłoby nastąpić
jedynie w drądze zamachu stanu. Tę gro­
źbę powtarzali także czynni ministro­
wie, jak Świtaiski, Składkowski, i inni,
w odczytach. Tak było jeszcze przed
kilku miesiącami. Obecnie sytuacja ule­
gła dużej zmianie. Rząd p. B artla złożył
n a początku bieżącej sesji oświadcze­
nie, że uważa zmianę konstytucji za je­
dno z najważniejszych zagadnień pań­
stwowych i że ta zmiana lim być doko­
nana w drodze legalnej, t. j. na mocy u-

chwały Sejmu, To oświadczenie skłoni­
ło i klub B. B. do pohamowania swoich

zamachowych zapałów. Posło%wie tego
klubu godzą się już na pewien kompro­
mis w sprawie zmian ustroju, w'zględ­
nie zaczynają rozumieć konieczność

kompromisu.
W dużym stopniu kompromis taki u-

możliwia projekt zmiany Konstytucji,
zgłoszony przez kluby Ch. D., ,,Piast"
i N. P. R. Jest on, jak to już pisałem, po­
ważną próbą podjętą dla parlamentarne­
go przeprowadzenia zmiany konstytucji.
Z chwilą zgłoszenia projektu centrowe­
go prace komisyj potoczyły się w żyw-
szem tempie. W ogólnej dyskusji wyło­
niły się pewne tezy, czyli zasady, nad
któremi toczy się rzeczow'a dyskusja,
która doprowadza do realnych wyników.

W dotychczasowych pracach komisji
konstytucyjnej, rząd zachował rolę ob­
serwatora. W danych warunkach kry'ło
się w milczeniu rządu pewne niebezpie­
czeństw'o. Gdy'byśmy żyli w w'arunkach
normalnych, stanowisko rządu byłoby
dla Sejmu rzeczą obojętną. Żyjemy jed­
nak w' okresie, który niektórzy nazywają
ukrytą dyktaturą. Musimy zatem się li­
czyć z ,,czynnikiem decydujący'm" w'

państwie, czyli z. p. marszałkiem Piłsud­
skim, bo wiadomo, że on jest tą najbar­
dziej decydującą w rządzie osobą. I dla­
tego to przedstaw'iciele Ch. D. i Piasta

domagali się na komisji, by w obecnej
już fazie prac nad zmianą konstytucji
rząd określił swoje stanow'isko. Żądanie
to odniosło swój skutek, bo rząd przer­
wał milczenie i na czwartkowem posie­
dzeniu komisji konstytucyjnej w'y'pow'ie­
dział się co do zasadniczych podstaw no­
wej konstytucji. W oświadczeniu tem,
znanem z telegramów, rząd domaga się:
i) uczynienia z Prezydenta Rzeczypospo­
litej czynnika nadrzędnego w państwie,
ą to za pomocą odpowiedniego jego wy­
boru t.. j. należytego rozgraniczenia za­
kresu działania władzy ustawodawczej
i wykonawczej, 3) zapewnienia prezy­
dentowi prawa weta ustawodawczego;
i) rozszerzenia ustawodawczych upra­
w nień prezydenta, ,5) odpow'iedniego u-

staleńia zakresu władzy rządu i zapew'­
nienia ciągłości jego prac; 6 ) ścisłego o-

kreśłenia odpowiedzialności poselskiej.
Można nie godzić się z powyższemi

postulatami rządu, ale należy powitać
z zadowoleniem jego deklarację, która

jes t pi'zynajmnie ogólnem określeniem
stanowiska rządu w sprawie zmian kon­
stytucji. Postulaty rządu, w'ymienione
wpunktach1,2,3,5i6sąWdużej mie­
rze uwzględnione w projekcie centrum,
postulat w punkcie 4) napotka na dw'ie
trudności, gdyż dalsze rozszerzenie u-

stawodawczych uprawnień prezydenta
pt' ństwa mogłoby nastąpić jedy'nie w

drodze zmniejszenia uprawnień ustawo­
dawczych parlamentu.. Sądzę jednak, że
i iv.ąd nie będzie się upierał przy tym
postulacie.

Co do szczegółowego rozwinięcia swo­
ich tez zasadniczych, rząd jeszcze się
nie wypowiedział oczekując w tym kie­
runku uchw'ał komisji. Skoro te uchwały
z o s t a n ą podjęte, rząd zajmie wobec nich
Manowisko.

Po oświadczeniu rządu, komisja kon­
stytucyjna przystąpiła do głosowania
nad najw'ażniejszym działem kon sty tu­
cji, a mianowicie nad artykułami, doty­
czącymi źródła władzy, stanowiska pre­
zydenta w państw'ie, jego wyboru, za­
stępstwa, opróżnienia urzędu prezyden­
ta, odpowiedzialności, przysięgi. - Gło­
sowano jedynie nad zasadami pozosta­
wiając redakcję artykułów podkomisji.
Uchwalono, że naród jest źródłem wła­
dzy, gdy wedłńg obecnej konstytucji
,,władza zwierzchnia należy do narodu",
Jest to duża różnica pod względem pra­
w'nym, gdyż określenie, przyjęte przez
komisję umożliwia ustalenie nadrzędno­
ści władzy prezydenta. W sprawie opró­
żnienia urzędu prezydenta przyjęto
wniosek klubów centrowych na podsta­
wie którego uchwała, stw'ierdzająca o-

próżnienie urzędu zapaść musi w'iększo­
ścią % głosów przy obecności przynaj­
mniej połowy ustawowej liczby posłów
i senatorów. Odnośnie do odpowiedzial­
ności prezydenta uchw'alono zasadę, że

prezydent może być pociągnięty do od­
powiedzialności przez Zgromadzenie Na­
rodowe (t. j. przez połoączony Sejm i Se­
nat) większością % głosów przy; ohecno-

ści conajmniej % ustaw'o%wej liczby po­
słów i senatorów. Co do innych zasad te­
go naj%yażnieszego działu projektowanej
konstytucji nie uzyskano na komisji
zgody %%obec czego przekazano odnośne
%%'nioski podkomisji.

Jak %wynika z powyższego przedsta­
w'ienia rzeczy komisja konstytucyjna
poszła %v s%voich pracach o znaczny krok

naprzód. Pow'zięła już pewne uch%wały,
przesądzając tem samem niektóre prze­
pisy now'ej konstytucji, wyłoniła podko­
misję, która w szczuplejszem gronie ła-

t%%ńej będzie mogła uzgodnić sprzeczne
poglądy, %%' końcu, znając zasadnicze
stanowisko rządu w sprawie postulatów
konstytucyjnych będzie mogła w swoich
dalszych pracach, opraco%%'ać w taki

sposób zmianę konstytucji, by kompro­
mis mógł być rzeczy%viście osiągnięty.

Zabrzeski.

Nowogródek, (tel. %vł.) Sąd nadspo-
dzie%%'anie szybko zakończył spraw'ę n a­
uczyciela Trybusiewicza, oskarżonego
o zamordowanie zast. inspektora szkol­
nego, Stadnika. Trybusie%wicza skazano
na 5- la t ciężkiego więzienia za zabój­
stwo, popełnione na tle zazdrości o żonę.

Wspólny front antybolszewicki.
Uchwały mieszkańców stolicy Polski.

(Pat.) W sali rady miejskiej w War­
szawie odbyło się dnia 10. bm. zebranie

protestacyjne przeciwko gw'ałtom i prze­
śladowaniom religijnym w Rosji so­
wieckiej.

Zebranie to, zorganizowane stara­
niem Ligi Antybolszewicki ej uchw'aliło
następującą rezolucję:

1) Zebrani w dniu 10. m arca obywa­
tele miasta stoł. Warszawy, reprezentu­
jący w'szystkie w'arstw'y społeczeństwa
dla w'spólnego protestu przeciwko zbro­
dniom bolszewickim i prześladowaniom
religji w Rosji, wyrażają swój hołd sy­
nowski Ojcu św., za zwrócenie listem do

kardynała wikarjusza Rzy'mu uw'agi
świata na niesłychane w' dziejach cywi­
lizow'anych państw objawy barbarzyń­
stwa, którego dopuszczają się bolsze­
w'icy w Rosji,

2) Zjazd jednogłośnie wyraża swój
protest przeciw dokonywaniu gwałtów
sum ienia w Rosji, łącząc się w tem z

protestami, nadchodzącymi z całego
świata, które nie mogą znieść, aby w

XX wieku coś podobnego działo się w

Europie,
3) Zebrani zwracają się. do rządu

polskiego, łącząc się w tem z głosami
przedstawicieli n arodu wr senacie, któ­
rzy już zainterpelowali rząd, i proszą go,
aby użył wszelkich dostępnych mu wpły­
wów dla powstrzymania naigrawarua
się nad wolnością sumienia i ucisku w

Rosji naszych rodaków.

4) Zebrani ze czcią i hołdem wspomi­
n ają osoby, zamęczone przez bolszew'i­
ków'. Zebrani wyrażają podziękowanie
i cześć dła tych w'szystkich, którzy i-
dtowo cierpią w Rosji i pragną, aby
współczucie, które dla nich mamy, sta­
ło się moralnym bodźcem wytrwania
do końca, a imio na wszystkich bojow­
ników' za w'iarę były przykładem dla

przyszłych pokoleń.

Targ o skórę Prystora.
Bząd zapewne poświeci Czerwińskiego dla uratowania

Prystora.
(Telefonem od własnego korespondenta).

W'arszawa, 11. 3. Wczoraj panowała
w Sejmie cisza. Przez cały dzień nie od­
bywały się posiedzenia komisyj, nie od­
było się rówmież zwołane rano posiedze­
nie komisji administracyjnej o wyra­
żenie nieufności pos. Putkowi. P. Putek

obawiając się, że wniosek ten może uzy­
skać większość, posiedzenie odwołał.
Obawy jego były tem bardziej uzasa­
dnione wobec dalszej uchwały zarządu
głów'nego Piasta w sprawie ochrony
praw ludności polskiej n a kresach. Po­
seł Putek, który jest głównym rzeczni­
kiem lewicowych projektów u staw s a­
morządowych, czeka widocznie na

zmianę składu osobow'ego komis-ji.
Marszałek Sejmu zw'ołał n a czwartek

w' południe posiedzenie konwentu se­
niorów' celem ustalenia składu osobo­
wego i liczebnego komisji sejmowej.
Przyczyną tego są zmiany w poszcze­
gólnych klubach w zw'iązku z uniew'a­
żnieniem mandatów.

W sobotę odbywały się narady posłów
frakcji rewolucyjnej z pułkow'nikiem
Sławkiem, co do odkomenderow'ania je­
szcze jednego posła z klubu BB. do B.
B. S. celem zapewnienia frakcji udzia­
łu w pracach komisyjnych. Klub na to,
żeby mieć samodzielne przedstaw'iciel­
stwo w komisjach musi mieć 11 posłów
zaś frakcji rewolucyjnej pozostało tyl­
ko 10.

Tematem rozmów jest obecnie piątko­
we posiedź. Sejmu. O ile można w'nosić
to kształtuje się większość dła uchw'a­
lenia wniosku socjalistycznego o u stą­
pienie ministra Prystora. Koła sanacyj­
n e zapowiadają, że pociągnie to za so­
bą ustąpięnie całego rządu. Jednako%woż
Wydaje się to mało prawdopodobne, aby
socjaliści, którzy bądź co bądź nie­
u stannie porozumiewają się pośrednio
z premierem Bartlem, ryzykowali w' o-

becnej sytuacji ogólne przesilenie rzą­
dowe.

Na spustoszonych przez powódź
terenach w południowej Francji...

(Telefonem od w la n e g o korespondenta).

Paryż, 11. 3. Prezydent republiki
Doumergue oraz premjer Tardieu po­
wrócili w dniu wczorajszym z terenów
objętych powodzią, w południowej Fran­
cji. Rząd francuski postanówił wydzie­
lić na cele odbudowy terenów nawie-
dzionych katas tro fą długoterminowe
kredyty w wysokości pół miljarda fran­
ków. Oprócz pomocy finansowej dla po­
wodzian staje się bardzo ważną i naglą­
cą sprawa pomocy sanitarnej. Po po­
wodzi bowiem nastąpi! okres ciepła,

któr'y zaognia groźbę epidemii na tych
obszarach. Specjalnie niebezpieczny jest
rozkład kadawu'ów zwierzęcych i całego
szeregu materjałów psujących się, któ­
re pozostały pod wodą.

Według dotychczasowej statystyki
zidentyfiko%wano 211 ofiar w ludziach.
Liczba t a dotyczy tylko części ofiar, po­
nieważ teraz dopiero rozpoczyna się
praca nad uporządkowaniem zalanych
terenów. W.

Kronika telegraficzna.
Londyn, 10. 3. (PAT) Większość zaga­

dnień poruszonych na posiedzeniu izby;
gmin dotyczyła prześladowali religij­
nych %v ZSRR. oraz sow'ieckiej propa­
gandy.

Ewangelicy gdańscy przeciwko prze­
śladowaniom religijnym w Rosji.

Gdańsk, 10. 3. (PAT) W dniu wczoraj­
szym odbyły się %ve wszystkich ewange­
lickich kościołach gdań skich uroczyste
nabożeństwa n a intencję wszystkich
chrześcijan, cierpiących z po'wodu prze­
śladowań w' Rosji. W czasie nabo'­
żeńst%w we wszystkich kościołach pa­
storowie wygłosili odpowiednie kazania.

Wielka akademja w Krako%wie ku
czci Emeryka królewicza węgierskiego.

Kraków, 10. 3. (PAT) Staraniem to­
warzystw'a polsko - węgierskiego odby­
ła się dnia 9 bm. w sali uniwersytetu w

obecności licznej publiczności akademja
ku czci 900-nej rocznicy Emeryka - -

królewicza %węgierskiego, sy n a św'.
Szczepana. Na akademię przybyli przed­
staw'iciele ducho%%'ieństwa, ś%wiata n a­
uko%wego oraz kół w'ęgierskich. Akade-

mję zagaił ks. dr. Godlewski. W części
artystycznej program %vypełnili chór

cecyljański pod kierownict%wem ks. Riz~

złego, który %wykonał szereg litw'oró%w
polskich i węgierskich.

Do paki z takimi

magazynierami!
Warszawa, 11. 3. (teł. wł.) W składach

komory celnej n a dworcu gdańskim %wy­
kryto szajkę złożoną z głównego nad­
zorcy tych magazynów Konrada Han-

kego oraz 7 dozorców oddziało%wych.
Trudnili się oni systematyczną kradzieżą
złożonych towraró%v. Rewizje przeprowa­
dzone %v ich mieszkaniach wykazały
w'iększą ilość skradzionych towaró%w.
Znaleziono na%wet jedną beczkę wina.
8 oskarżonych osadzono %w %więzieni-u,

Traktat arbitrażowy
czesko'litewski.

Praga, 10. 3. (PAT) Zgodnie z zapo­
wiedzią przeprow'adzona została %%'
z%%iązku z pobytem %v Pradze litewskie­
go ministra spraw zagr. Zauniusa nara­
da między ministrem Zauniusem a Be­
neszem, %v której rezultacie podpisana
została umowa arbitrażo%wa. Umo%%'a ta

opartą jest na ogólnie przyjętym %yzo-
rze i nię za%wiera żadnych specjalnych
postano%wień. Szerzona przez prasę miej-
sco%%ą pogłoska o zawarciu traktatu

przyjaźni okazała się fałszywą.

Wielkie nieszczęście kolejow e

w Brazylji.
Rio de Janeiro, 10. 3. (PAT) Pod Te-

respolis doszło do katastrofy kolejo%wej,
8 osób poniosło śmierć. Jest kilka bar­
dzo ciężko rannych.

Udaremniony zamach
na pociąg polski.

Rytom, 10. 3. (Pat.) Kolejarz, dozoru­
jący tor na stacji Bytom zauważył o-

podał stacji trzewik hamulcowy. O tej
%właśnie porze miał nadejść z Rojcy (Pol­
ska) pociąg osobowy, wiozący polskich
robotników do Bytomia. Dozorca u sun ął

1natychmiast ó%w hamulec, dzięki czemu

pociąg uniknął niechybnej katastrofy.

W kinie sołonąfy 104 osoby.
Tokio, 10. 3. (PAT) W miejsco%wości

Shinkou (Korea południowa) wybuchł
pożar w' kinoteatrze, gdzie odbywało się
uroczyste przedstawienie. 104 osoby po­
niosło śmierć, przeszło 100 jest rannych.
Ofiarami katastrofy .-ą prze%ważnie m a­
rynarze i członkowie ich rodzin.

Z tajemnic kasy emerytalnej
w Poznaniu.

Proces, dotyczący nadużyć w kolejn­
%%'ej kasie emerytalnej %v Poznaniu trwa
%v dalszym ciągu. Już przebieg cztero­
dniowych tylko rozpraw %wykazał, iż
szafowano nadmiernie groszem publicz­
nym i pro%wadzono skandaliczną, rabun­
ko%wą gospodarkę. O %ważniejszych szcze­
gółach procesu i zeznaniach świadków%
jak również o %vyroku poinformujemy
natychmiast naszych Szan. Czytelników.
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ZNAKOMITA
WODA KOLONSKAWszystko dla rolnictwa!

(Z dyskusji nad kryzysem rolnictwa w senacie).
W obradach senatu nad prelimina­

rzem budżetu m inisterstw a ro l­
nictwa sprawozdawca senator Bogu­
szewski omówił kwestję kryzysu w

rolnictwie' i zaznaczył, że istnieje nie­
bezpieczeństwo, że produkcja rolna nie

będzie zainteresowana w dużej wytwór­
czości i przejdzie na gospodarkę eksten­
sywną. Mówca jest zdania, że rząd po­
winien temu przeciwdziałać przez
zw'rócenie produkcji w kierunku pro­
duktów zwierzęcych. Mówca domaga
się pomocy kredytowej dla drobnego
rolnictwa i proponuje przyjęcie'budże­
tu ministerstwa rolnictwa w brzmie­
niu sejmowem i przechodzi wreszcie do

kwestji Lasów Państwowych, podkre­
ślając, że niesłusznie zarzucają Lasom

Państwowym etatyzm i konkurowanie
z przemysłem leśnym na rynkach kra­
jowych i zagranicznych.

Senator Niezabytowski podkreśla, że

tak jak podczas wojny, hasłem było:
Wszyscy dla zwycięstw'a - tak obecnie
w czasie kryzysu hasłem tem powinno
być: Wszystko dla rolnictwa. Mówca
zaleca produkowanie większej ilości

pszenicy oraz siemienia lnianego, gdyż
dziś kilkadziesiąt ton tego nasienia

sprowadzamy z Argentyny, porusza da­
lej sprawy budżetow'e, wytykając m.

in., że robimy inw'estucje z budżetu.

Zdaniem senatora Niezabytowskiego —

budżet nie jest za wielki i byłby dla po­
datnika łatwym do zniesienia, gdyby
nie podatki komunalne i samorządowe,
które są za wielkie. Mów'ca omaw'ia

następnie brak środków obiegowych i

podnosi myśl senatora Gaszyńskiego,
który w komisji budżetowej mów'ił o

oparciu obiegu pieniężnego na w'artości
realności.

Senator gratuluje ministrowi rolnic­
twa, że mu się pierwsze króki udały
i sądzi, że rząd polski pójdzie zupełnie
szczerze teraz po linji bezwzględnej
protekcji dla rolnictwa.

Senator M archlewski (Piast) zasta­
nawia się nad problemem kryzysu rol­
niczego z punktu widzenia przyrodni­
czego. Mówca twierdzi m. in., że naszą

pszenicą nie możemy konkurować z

pszenicą kanadyjską i argentyńską,
gdyż posiada zbyt małą ilość białka.

Produkcja buraków cukrow'ych jest
przekreślona, gdyż produkcja trzciny
cukrowej jest tańsza i prostsza. Z tego
tytułu mówca wnioskuje, że trzeba o-

graniczyć produkcję roślinną, a wziąć
się na większą skalę do produkcji zwie­

rzęcej. Palej mówca uważa, że mini­
sterstw'o Reform Rolnych zamało

współpracuje z Ministerstwem Rolnic­
twa, w'skutek czego przy parcelacji nie­
ma odpowiedniego planu gospodarcze­
go, któryby uw'zględniał naprz. za­
kładanie chłodni. Ministerstw'o Rolnic­
twa powinno narzucać dyrektywy.

Senator Antoni Nowak (BB.) apeluje
do rządu o obniżenie cen nowozów

sztucznych oraz o w'płynięcie na Bank

Rolny, aby wypłacił drobnemu rolnic­
twu uchwaloną już pożyczkę. Domaga
się wreszcie utworzenia osobnego de­
partamentu dla spraw drobnego rol­
nictwa.

Senator ks Manugiewicz (BB.) oma­
wia kwestje

'

kredytowe dla rolnictwa.

Opowiada się za zmianą systemu pro­
dukcji roślinnej; mówca jest zdania,
że do odpowiedniej produkcji potrzeba
też sw'obody, a tę hamują różne rozpo­
rządzenia.

Senator Szujski jest zdania, że zasad­
niczemu w'arunkami dobrobytu gospo­

darstwa rolnego są spokojne i bezpiecz­
ne wł'adania ziemią, na której się go­
spodaruje, kredyt, przystosow'any do

specjalnych warunków rolnictwa, dobra

organizacja zbytu produktów rolnych,
spraw'ność fachowa i organizacyjna,
wreszcie system podatkowy niezbyt u-

ciążliwy. Mówca podkreśla, że naw'et

w parlamencie naszym nie ujawniła się
nigdy zbiorowa wola do stworzenia

programu rolnego, opartego na tych
zasadach; całość jego albo części po­
św'ięcono dla celów' drugorzędnych, po­
dyktow'anych często przez doktryner­
stw'o polityczne lub społeczne. Mówca

twierdzi, że należy u ludzi wyrabiać
poszanow(anie własności. W szelkie na­
ruszania tego praw'a bądź drogą gwał­
tu, bądź drogą ustaw musi się w przy­
szłości mścić i tego świadkami jeste­
śmy w Polsce. Mówca kończy słowami:

mamy zaufanie do obecnego ministra
i życzymy mu, aby program swój zrea­
lizował w jaknajwńększej części.

Po przemówieniu senatora Iżyckiego
z Wyzwolenia, który m. in. zwrócił u-

wagę na nieprzychylny stosunek łe-
śnictw do ludności na kresach zabrał

głos senator Boguszew'ski (BB.) oświad-

CC

czając, że niewiadomo mu nic o tem,
jakoby rząd zeszedł ze stanowiska ko-,
nieczności reformy rolnej, a rów'nież
klub BB. pozostaje na tem stanow'isku
a pogląd, w'ypowiedziany przez senato­
ra Szujskiego, jest wyłącznie jego oso­
bisty.

Na tem zakończono dyskusję nad
budżetem Ministerstw'a Rolnictwa.

Ze świata.
Berlińezycy nie chcą się wyrzec białego

Chleba,

Wbrew pierw'otnym doniesieniom z

Berlina o mającem się ukazać rozporzą­
dzeniu o obowiązkowej domieszce 60%

żyta do mąki pszennej nie będzie ono

wprowadzone w życie. Biały chleb po­
zostanie białym.

Wybuch na statku — cysternie.
W Kearney w stanie New-Jerscy na­

stąpił w'ybuch na statku - cysternie
należącym do Pure Oil Company. 3 lu­
dzi załogi zaginęło. Statek po szeregu
eksplozyj zatonął. Przyczyna wybuchu
nieznana, jak się zdaje jednak, eksplo­
zja nastąpiła w-skutek wytworzenia się
wielkiej ilości gazów z nafty, która po­
została w zbiornikach.

Chińczycy porwali trzy mniszki.

Bandyci chińscy w prowincji Kwang-
Si pórw'ali trzy m niszki pochodzące z

Finlandji.

Trzeci koncert polski
w Berlinie.

(Telefonem od własnego korespondenta).
Berlin, 10. 3. W sobotę wieczorem odbył

się w sali Schwechtensaal przy Lfitzow-

strasse trzeci koncert muzyki polskiej urzą­
dzony staraniem Towarzystwa Opieka Pol­
ska w Berlinie. Produkcje primadonny o-

pery poznańskiej Zofji Fedyczkowskioj,
wiolonczelisty Kazimierza Wiłkomirskiego
oraz pianistów Marji Wiłkomirskiej i Bo­
lesława Wojtowicza zyskały ogólny poklask
licznie zebranej publiczności polskiej i nie­
mieckiej. Po koncercie podejmował prezes

Opieki Polskiej konsul generalny Stanisław

Zieliński artystów i prasę polską, w swoich

. sf.i, nach.

Do nowego gabinetu francuskiego weszło
aż 34 ministrów.

Przy takim natłoku wnet go djabli wezmą.

Marek Romański. 31

PAJĄK
Sensacyjna powieść współczesna.

(Ciąg dalszy).
-- Wyjaśniłem to już — odparł Hor­

ski — Jeszcze przed pana przyjściem,
Durski... O godzinie 4.55 doręczył woźny
poselstwa Olafowi Olafsonowi ostatnią
pocztę dzisiejszą... Olaf Olafson zapo­
wiedział, by mu nie przeszkadzano. Gdy
0 godzinie 5.35 służący zapukał do

drzwi, by poprosić sekretarza do posła
Madsena, nikt nie odpowiedział na pu­
kanie. Zaniepokojony otworzył drzwi
1 zastał w pokoju to, co teraz widzimy...

— A więc przez 50 minut nikt nie

wchodził do tego pokoju?
— Z całą pewnością!...
Durski zwrócił się do posła Madsena:
— Panie ministrze, gdy przybył pan

tutaj na wieść o tem, że pan Olafson nie

żyje, czy nie uczuł pan jakiegoś dziw­
nego zapachu... Zapachu gazu, lub cze­
goś podobnego.

— Nie! Zresztą okno było otwarte...
— Okno było otwarie?...
— Tak, pan Olafson lubiał świeże po­

wietrze.
Komisarz Szober podszedł do otwar­

tego okna.
— Parter zbyt wysoki, by mógł się

ktoś tu dostać... Ruch na ulicy ożywio­
ny... O dwadzieścia kroków od domu
stoi zawsze posterunkowy policji...

Ale Durski nie o tem już myślał.
Podszedł do biurka i przypatrzył mu

się bacznie. Następnie delikatnie wy

jął ż rąk zmarłego tekturowy arkusz.

— Czy wie pan, co to jest panie na­
czelniku?...

— Czy wiem, Durski? U djabła, wła­
śnie łamię sobie nad tem głowę.

— Zdaje się, że będę mógł panu to

wyjaśnić.
,,Pająk" uśmiechnął się powściągli­

wie.
— Niech pan poprosi, naczelniku, o

pozwolenie przejrzenia prywatnej kores­
pondencji zmarłego. Przynajmniej z o-

statnich tygodni. Olafa Olafsona zabito

w sposób niesamowicie prosty i genjal-
ny...

Durski zbliżył do twarzy pożółkły
karton. Wydelikacony węch jego poczuł
leciutki, ledwo wyczuwalny mdławo-

kwaśny zapach. Tak, teraz już był pe­
wny, że się nie myli.

— Niech pan posłucha, panie naczel­
niku. Sądzę, że zgodzi się pan ze mną.

Olaf Olafsen był mężczyzną zdrowym
i pogodnym z natury'. Zarówno jego ner­
wy, jak i sprawy majątkowe były w po­
rządku. Samobójstwa nie popełnił. Nie

znaleźliśmy w tym pokoju ani śladu tru­
cizny ... W pokoju nie było od godziny
455 do 5-35 nikogo prócz Olafa Olafsona.
Przez okno nikt się nie dostał i dostać się
nie mógł. Ciało zmarłego nie nosi żad­
nych śladów gwałtu ...

- Nie chce pan chyba, Durski, po­
wiedzieć, że to był zgon naturalny!

— Tego wcale nie twierdzę. Twier­
dzę natomiast, że na osobie Olafa Olaf­
sona popełniono morderstwa najbar­
dziej wyrafinowanego, jakie notują wo-

góle kroniki kryminalne... Olaf Olaf­
son otrzymał o godzinie 4-55 pocztę z

rąk woźnego. Zapowiedział, by mu nie

przeszkadzano, mimo, że — jak to

stwierdza pan minister Madsen — nie

były to godziny urzędowe. Jak widzimy.

cała popołudniowa korespondencja zo­
stała nietknięta — otwarta została je­
dna przesyłka adresowana 'z Warszawy
do Olafa Olafsona. Była tb więc przesył­
ka prywatna, której Olafson oczekiwał
i z którą chciał się zapoznać bez prze­
szkód. Stąd pelecenie wydane woźne­
mu. Oto opakowanie tej przesyłki. W

opakowaniu tym było — to ...

,,Pająk" podał Horskiemu trzymaną
w ręku tekturę.

— To wygląda jak karton, na którym
nakleja się fotografję ... Do stu tysię­
cy potępionych! -

. . Czyżby? ...

Durski skinął głową:
— Jest właśnie tak, jak pan przy­

puszcza, panie naczelniku ... To była
fotografja.

— Tak, to była fotografja — ozwał się
komisarz Szober. — Oto list, pisany ko­
biecą ręką, zapowiadający jej przysła­
nie ...

— Niech nas Bóg strzeże od otrzymy­
wania takich przesyłek. Fotografję tę
sporządzał ktoś. kto wart jest złotego
medalu za swą znajomość chemji,
stryczka za wykorzystanie swych wia­
domości ... Fotografja była nasycona
substancjami wysoce trującymi. Niech

pan zwróci uwagę, naczelniku, jak
szczelnie była opakowana fotografja. W

zetknięciu z powietrzem, substancje, któ­
rymi nasycony był karton, poczęły sio

wiązać z obecnym w powietrzu azo­
tem. Spowodowały one natychmiasto­
wą śmierć Olafsona, powodując paraliż
dróg oddechowych. Równocześnie z U'­
latnianiem się trującej substancji, obraz
na fotografji zanikał, aż wreszcie został

pożółkły karton, koloru prześwietlonej
kliszy... Otwarte okno sprawiło, że

gazy rozwiały się szybko ... Oto wszyst­
ko!...

Było to zdumiewająco prosto, ale rów­
nież zdumiewająca była intynuacja i

zmysł dedukcyjny Durskiego. Tutaj
miano ,,Pająk" okazało się w całej pełni
siusznem.

— Ale, morderca? ... Wiemy o zbro­
dni, ale nie mamy w rękach mordercy!

— Wiemy natomiast kim on jest.
Morderca nie był jeden. Olafa Olafsona
zamordowała organizacja ,,czerwonych
asów"...

— Nie pozostaje mi nic innego, jak
podać się do dymisji! — zawołał z na­
głym wybuchem Horski.

— Nie pozostaje mi nic innego, jak
wykryć sprawców. I nie można dłużej
przemilczać tego, co się dzieje przed spo­
łeczeństwem. Trzeba ogłosić nagrodę
publiczną za wszelkie wskazówki, któ-

reby pomogły policji w ujęciu zbrodnia­
rzy...

— Jadę zaraz do ministra — ozwał

się Horski. Będzie to najcięższy raport
w naojem życiu...

Durski potarł czoło.
— Czy pan, panie naczelniku, zna

Chińczyka, nazwiskiem Czen-Li-Feng?
— Znam!'
Durski dobierał starannie wyrazów,

nie chcąc zdradzić niższym funkcjonar­
iuszom policji zajęcia Czen-Li-Fenga.

— Czy jest on tym za kogo się po­
daje?

Horski wzruszył ramionami:
— Oile wiem, to tak ...

— Czy to człowiek pewny?...
— Tak sądzę! To ogromnie tajeni-

nicza figura. Mówią, że chcąc poznać
człowieka, trzeba z nim zjeść beczkę so­
li. By poznać tego Azjatę zjedzenie ko­
palni soli byłoby niewystarczające..,

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Proces w sądzie nowogrodzkim
o zabójstwo inspektora szkolnego

Wielkie wrażenie wywołało swego
czasu w całym powiecie nowogrodzkim
m orderstwo zast. inspektora szkolnego
Piotra Stadnika, popełnione dnia 23
czerwca ub. roku Zwłoki Piotra Sta­
dnika znaleziono wówczas w lasku m a­
jątku Hórodziłówka, położonym o 2 km.
od Nowogródka. Oględziny lekarskie

wykazały, że śmierć nastąpiła wskutek
kuli rewolwerowej, która przebiła krę­
gosłup i rana na szyi zadana ostrym
nożem.

Śledztwo w tej sprawie ujawniło co

następuje: w dniu morderstwa, rano,
Stadnik był na zebraniu klubu politycz­
nego B. B,, a później na obiedzie w ka­
wiarni, około godz. 4 pop. udał się na

przechadzkę do lasku, położonego o 2
km. od Nowogródka. Równocześnie do­
chodzenia policyjne ustaliły, że zamor­
dowanego łączyły bliskie stosunki z żo­
na nauczyciela z Nowogródka, Trybu-
siewicza. Dalej list znaleziony przy­
padkiem u Trybusiewiczowej wskazy­
wał, że mąż jej zawiadomił ją z W ar­
szawy, że w dniu 23 (a więc w dniu,
w którym popełniono morderstwo),
przybędzie do Nowogródka, by załatwić

jakąś bardzo ważną sprawę. Zbierająca
w łesie poziomki, uczenica Sakówna,
zeznała przed policją, że w dniu mor­
derstwa widziała spacerującego Stadni­
ka. Po pewnej chwili zauważyła także

jadącą, furmankę, na której siedziała
kobieta w kapeluszu i mężczyzna. Na­
gle mężczyzna wysiadł i pobiegł w kie­
runku Stadnika, starając się go dogo­
nić. Gdy obydwaj znikli poza drzewami

lasu, Sakówna usłyszała kilka po' so­
bie następujących strzałów.

W związku z oświadczeniem uczenicy
Sakównej policja przesłuchała nauczy­
ciela Trybusiewicza, który plątał się w

odpowiedziach. M. in. oświadczył Try-
busiewicz, że w krytycznym dniu był
wraz z żoną w sąsiednim forwarku Ho-

redeczna, położonym w przeciwnej stro­
nie niż Horodziłówka, przyczem powo­
łał się na świadka furmana Oleszkie-
wicza. Ostatni, powołany do protoku-
łu, dawał z początku niejasne odpow'ie­
dzi i w końcu zeznał, że Trybusiewicz
przekupił go i namów'ił do fałszywych
zeznań. Wobec takich obciążających
faktów', Trybusiewicz stanął jako mor­
derca przed sądem okręgowym karnym
w Nowogródku.

Sąd w' pełnym składzie udał się na

miejsce zbrodni celem dokonania wizji
lokalnej, która miała sprawdzić wiaro-

godność zeznań głów'nego świadka o-

skarżenia 12-letniej Sakówny. Należało
bowiem stwierdzić, czy z miejsca, gdzie
Sakówna zbierała poziomki można było
widzieć Stadnika i furmankę z której
jakiś człowiek wyskoczył. Stwierdzono,
że zeznania Sakówny polegją na praw-
dzie. Zaprzeczono natomiast, aby można

było z tej odległości rozróżnić kolory,
co przemawia na korzyść oskarżonego
Trybusiewicza.

Na niekorzyść zaś jego wypadły inne

wy piki wizji lokalnej. Stwierdzono da­
lej, że na przyjazd z Nowogródka do
lasu tylko było 30 minut, a z lasu do

Horodyczna 24 minut. Oskarżony zaś u-

trzymuje, że wyjechał o godz. 4 nie

mógł więc o 5 dokonać mordu. Pow ołani

w tej sprawie inspektor szkolny, jego
żona, woźny inspektoratu i inni, wyra­
zili się ujemnie o zamordow'anym. Ta

sama opinja o Stadniku przebiła także

z listów Trybusiew'icza do żony, z któ­
rych można wyczuć, że pałał nienawi­
ścią do Stadnika za to, że mu uwiódł

żonę. Zawezw'ani w tej sprawie eksper­
ci z Wilna, nic ważniejszego do wyświe­
tlenia sprawy nie wnieśli. Wedle ich

zdania, morderstwa mogła dokonać je­
dna lub kilka osób.

Z KRA3U.
WARSZAWA, Zgon artystki war­

szawskiej. W Warszawie zmarła wiel­
ce utalentow'ana artystka dramatyczna
ś. p . Stanisława Szpakowska-Muszyń-
ska. Zmarła w'ystępowała ostatnio w

teatrze ludowym na Pradze. Ś. p. Mu- !

szyńska była żoną artysty dramatycz­
nego, W'ystępującego pod psendonim em

Staniewskiego. Obdarzona wielkim ta­
lentem dramatyczny'm była filarem

sceny. Śmierć jej pozostawia praw'dzi­
wy żal wśród miłośników sceny'.

Studenci warszawscy
'

bili sią w oczach ministra I dyplomatów .

W auli uniw'ersytetu warszaw'skiego
wygłosił jeden z głównych propagato­
rów idei paneuropejskiej, uchodzący
za przyw'ódcę tego ruchu, br. Coudenho-

ve-Galerghi odczyt, na który' przybyli
m. in. dy'plomaci zagraniczni akredy'to­
wani w Warszawie oraz minister spraw

zagranicznych Zaleski jak również
w'ielu innych wybitnych osobistości ze

św'iata politycznego.
Zaraz na w'stępie doszło do bezprzy­

kładnej awantury-, gdy-ż na salę wdarła

się młodzież akademicka z obozu naro­

dow'ego i obrzuciła prelegenta stekiem

obelg. M. in. wołano: ,,Precz z żydem
i bolszew 'ikiem ". Między młodzieżą,
postępową a narodową doszło do bójki.

Po półgodzinnej awanturze spraw­
ców' jej usunięto z sali i hr. Coudenho-

ve, który przez cały czas czekał, aż bę­
dzie mógł przemawiać, rozpoczął swój
odczy-t.

Ładne w'yobrażenie m a chyba obec­
nie h r. Calerghi o naszej rozpolityko­
wanej młodzieży akademickiej!

Konkurent Forda obejmie
. ambasadą w Warszawie.

Amerykańska prasa zjednoczona do­
nosi z Palm Beach (Floryda), że nowo-

mianowany' ambasador Stanów' Zjedn.
w' Warszaw'ie Willys, dowiedziawszy
się, że senat zatwierdził jego nomina­
cję, ośw'iadczył:

Z w'ielką niecierpliwością i' zainte­
resowaniem oczekuję chwili objęcia
mojego now'ego posterunku, albowiem

przewiduję, że da mi ono sposobność
do rozw'inięcia dużej działalności.

Pozatem Willys zaznaczył, że był już
w Polsce, która też bardzo go zaintere­
sow'ała. W reszcie dodał, że m a za­
m iar opuścić Amerykę możliwie jak-
najprędzej, gdy tylko uda m u się za­
łatwić różne sprawy, które tymczasem
wy'magają jeszcze jego chw'ilowego po­
bytu w Amery'ce.

,,Przyjaźń" gdańsko sowiecka.
,,Danziger Neuesten Nachrichten" po­

dają ciekawe zestawienie, z którego
Gdańsk powinien wyciągnąć zdaniem

pisma naukę. Chodzi tu o spuszczenia
w- ubiegłą środę na w-odę na stoczni
Klaw ittura pierwszego statku sow'iec­
kiego i czwartkowe demonstracje ko­
munistyczne. ,,Danziger Neueste Nach­
richten" przypominają przy tej okazji
środowe przemów'ienie ich generalnego
konsula sow'ieckiego w Gdańsku dr.

Kaliny, który w czasie chrztu tego o-

krętu podkreślił zacieśniające się przy'­
jacielskie stosunki pomiędzy Gdań­
skiem a U nją Sowiecką. Bezpośrednio
potem odbyły się na ulicach Gdańska

zaburzenia, Wywołane przez agentów

moskiewskich. Jedynym rezultatom

tych dem onstracji jest zachwianie

,,przyjacielskich stosunków" o których
wspominał konsul generalny Kalina.
Trudno bowiem pogodzić z sobą, aby
z jednej strony urzędow'y czynnik so­
wiecki zwracał się do rządu i ludności

w', m. Gdańska z przyjacielską ręką,
podczas gdy z drugiej strony nieurzę-
dowy czynnik sowiecki usiłuje rozbić

podstaw'y Wolnego Miasta nadużywając
do tego bezrobotnych.

W końcu ,,Danziger Neuesten Nachr."

zwracają uwagę, że takie demonstracje
głodnych powinny się raczej odbyć w

Moskwie, gdzie rzeczywiście panuje
głód.

Zjazd naukowy w Gdańsku
poświęcony sprawom morza polskiego.

W* niedzielę odbył się w Gdańsku

zjazd delegatów' polskich instytutów
i towarzystw naukowych, zajmujących
się badaniem kw'estji, związanych z za­
gadnieniem naszego dostępu do morza.

W zjeździe wzięli udział m. in. przed­
stawiciele towarzystw przyjaciół nauki
w Poznaniu i Toruniu, kasy im. Mia­
now-skiego w W'arszawie, instytutu za-

chodnio-słowiaóskiego itd. Zwołanie

zjazdu nastąpiło z inicjatyw'y polskiego

Witos żąda nowych wyborów.
Warszawa, 10. 3. Wczoraj pod prze­

w-odnictw'em posła W'itosa obradował

zarząd główny stronnictwa ,,Piasta”.
Po ożyw'ionej dyskusji przyjęto szereg
rezolucji tyczących się bieżących spraw-
politycznych i gospodarczych. Stwier­
dzono

ciężkie położenie gospodarcze kraju,
w szczególności wsi.

Rezolucje w'spominają o związku jaki
zachodzi pomiędzy obecną sytuacją go­
spodarczą a sprzecznemi z duchem

konstytucji rządów pomajow'ych. Auto­
rzy rezolucji w-yrażają przekonanie, że

obecny skład sejmu wskutek w'arun­
ków w jakich odbywały się wybory w

1928 roku nie odpowiada istotnym na­

strojom panującym w kraju. W na­
stępstwie domagają się rozwiązania o-

beenych izb i

przeprowadzenia nowych wyborów
w sposób bezstronny i zgodny z pra­
wem.

Zarząd ,,Piasta" wyraża dalej ubole­
wanie, że dotąd nie osiągnięto porozu­
mienia stronnictw ludowych. Temu

stoją głównie n a przeszkodzie w'alki

między stronnictwami.
Co się tyczy programu nowego mini­

stra rolnictwa zarząd główny ,,Piasta"
stwierdza, iż w pewnej mierze odpow'ia­
da on . potrzebom wielkiej w'łasności,
bynajm niej zaś nic liczy się z potrze­
bami włościan.

towarzystwa przyjaciół nauki i sztuki
w- Gdańsku. Obrady którym przewod­
niczył pro!. Pawłowski z Poznania, za­
kończyły się uchw'aleniem szeregu re-

zolucyj, m . in. postanowiono odbywać
corocznie podobne zjazdy, m ające na

celu skoordynow'anie - działalności po­
szczególnych instytutów- w dziedzinie

spraw morskich. Zjazdy te odbywać się
będą naprzemian w Gdańsku, Toruniu
i Poznaniu. W związku z tern zjazd
dzisiejszy wybrał komitet organizacyj­
ny dla zjazdów w następującym skła­
dzie: prof. Pawłowski, dyrektor Insty­
tutu Bałtyckiego w Toruniu Borowik,
prezes gdańskiego towarzystwa przyja­
ciół nauki i sztuki Dragan oraz Doro­
szew-ski — delegat kasy im. Mianow­
skiego w Warszawie.

Oficjalne notowanie złotego na giełdzie
berlińskiej.

Berlin, 10. III. (AW) W związku z ocze-

kiwanem parafowaniem traktatu handlo­
w'ego- polsko-niemieckiego nastąpi w n aj­
bliższych d niach urzędowe notowanie zło­
tego n a giełdzie berlińskiej, które dotąd od­
bywało się półoficjalnie przez specjalną ko­
misję. Tutejszo sfery zainteresowane, w

związku z dó-ść.wielkiemi obrotami złotego'
w Berlinie, z zadowoleniem przyjęły cło Wia­
domości zamierzenie giełdy berlińskiej.
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Dzieci odżywiane

F0SFATYNĄ
FALIERA

mają sawa/o fwieże różo­
we policzki, dobrze roz­
winięte mięśnie i zdrowy
w y g i ąd. Niezrównanej
dobroci mączka odżywcza
jest w szędzie do nabycia-

LWÓW. Tydzień pomorski we Lwo­
wie. W ub. niedzielę rozpoczął się we

Lwowie Tydzień pomorski. O godz. 9
rano rozpoczęło się w katedrze uroczy­
ste nabożeństwo, na którem obecni byli
przedstawiciele władz cywilnych i

wojskowych oraz licznie zgromadzona
publiczność. Następnie na statku, u~

stawionym przed pomnikiem Mickie­
wicza, odbyło się uroczyste podniesie­
nie bandery, a następnie pochód orga-
njzacyj Przysposobienia Wojskowego,
młodzieży szkolnej, harcerstwa i sto­
warzyszeń ze sztandarami i or'kiestra­
mi. W południe odbyła się w Teatrze
Wielkim uroczysta akademja.

KATOWICE. Krwawa eskorta zło­
dzieja. W czasie doprowadzenia do a-

resztu złodzieja J. Lalika rzucił się on

z otwartym nożem na eskortującego go
policjanta i zadał mu trzy pchnięcia w

twarz i głowę. Gdy policjant wyjął
szablę, Lalik wyrwał mu ją raniąc go
w rękę. Wtedy policjant użył broni pal­
nej, raniąc Lalika w brzuch. Lalik po

przewiezieniu do szpitala zmarł.

WILNO. Skrzynie ze szkieletami.

W czasie robót przy budowie dworca

autobusowego przy ul. Jakóba Jaczyń-
skiego znaleziono siedem skrzyń ze

szkieletami. Są to prawdopodobnie
szczątki żołnierzy armji Francuskiej
z kampanji napoleońskiej.

Uroczyste wręczenie
nagrody literackiej

miasta Wilna pani Kłakowiezównie.

W ilno , 9. 3. (PAT) Dziś odbyło się w o-

becności p. wojewody wileńskiego Raczkie-

wicza, przedstawicieli wojskowośtl, uniweń-'

syt'etu,
' świata naukowego, : literackiegó 'Y

szerokich sfer towarzyskich uroczyste po­
siedzenie rady miejskiej, n a którem prezy­
dent miasta Wilna dokonał wręczenia pani
Kazimierze Iłłakowiczównie nagrody litera­
ckiej miasta Wilna im.. Adama Mickiewicza
na rok 1930. Prezydent miasta odczytał o-

rzeczenie sądu konkursowego i wręczył je
wraz z nagrodą pani Iłłakowiczównie. Uro

czystość zakończyła się przemówieniem lau­
reatki, nagrodzonem hucznemi oklaskami.

W czasie swego pobytu w Wilnie, poetka
jest przedmiotem gorących owacyj zarów­
no ze strony tutejszego świata literackiego
jak i stowarzyszeń kobiecych oraz szerokich

warstw społeczeństwa.

W sprawie kościoła
w Krynicy.

(KAP) Czwarty sezon zimowy sprowadził
do Krynicy mnóstwo gości, korzystających
z kuracji, pogody i śniegu. Jeden tyłko szcze­
gół przy uznania godnych staraniach Zarządu
Zdrojowego o udogodnienie pobytu wymaga

gwałtownej zmiany: Łaciński kościół parafial­
ny, zazwyczaj przepełniony kuracjuszami, jest
niezmiernie zimny i nieogrzewany. Zimno od­
strasza gości od kościoła, lękających się zazię­
bienia po kąpielach. Kościół parafjalny znaj­
duje się tylko o kilka kroków od nowych ła­
zienek. Przeprowadzenie centralnego ogrzewa­
nia z nowych łazienek do kościoła byłoby rze­
czą nietrudną zwłaszcza, że nowe łazienki

ogrzewają wille prywatne, znacznie więcej od­
dalone od łazienek, niż kościół.

Kuracjusze katoliccy postanowili wobec te­
go zwrócić się do Zarządu zdrojowego, jak i do

Departam entu sanitarnego Min. Spr. Wewn,
z prośbą o ogrzewanie kościoła, tak, jak się
ogrzewa deptak ł inne lokale, w których go­
ście kąpielowi przebywają. Zebrano wskutek

inicjatywy jednego z kuracjuszy znaczną licz­
bę podpisów pod petycję ze wszystkich pen­
sjonatów Krynicy i wręczono Zarządowi zdro­
jowemu. Może wreszcie życzenie kuracjuszy,
którzy nie po raz pierwszy zwracali się do Za­
rządu o ogrzewanie kościoła, znajdzie zrozu­
mienie i uwzględnienie.

1 Watykanu.
(KAP) Ojciec św. przyjął na audjencii w

ostatnich dniach przewodniczących iżby posłów
i senatu włoskiego, Giuratti'ego i Federzoni'ego,
z którymi odbył dłuższą rozmowę.

,,Tribuna" przypisuje tym audjencjom nowy
dowód staie polepszających się stosunków po.

między Watykanem a państwem włoskiem, ~
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S. p. prof. Dr. Ireneusz Wierzejewski
Naczelny lekarz wojsk wielkopolskich. Senator Rzpiitej

Polskiej.

W 49-ym roku życia zmarł po dłuższej
nieuleczalnej chorobie ś. p. Dr. Ireneusz

Wierzejewski, profesor jedynej w Polsce

katedry chirurgji ortopedycznej uniwersy­
tetu poznańskiego, generał lekarz W. P. w

rezerwie.

Już sam fakt, że śp. Dr. Wierzejewski w

armji wielkopolskiej zajął stanowisko na­
czelnego lekarza w randze generała, acz­
kolwiek byl Poznańczykiem, podczas gdy
gen. Dowbor-Muśnicki niemal wszystkie sta­
nowiska naczelne obsadził swymi kolegami
z b. armji carskiej względnie b. I. korpusu,
zapewnia zmarłemu pamięć społeczeństwa.

Stanowisko to zawdzięczał śp. prof. Wie­
rzejewski wyłącznie osobistym zasługom
i zdolnościom. Nie byl przecież lekarzem

'wojskowym w armji niemieckiej, ale jako
kontraktowa siła na skutek swych zdolno­
ści organizacyjnych oraz jako chirurg ope­
rator, który szczególnie szczęśliwie goił sta­
wy nóg i rąk, strzaskane pociskami, uzy­
skał zaufanie naczelnych lekarzy wojsko­
wych niemieckich. Niezwykle zalety towa­
rzyskie zdobyły zmarłemu wpływ niezwy­
kły na ludzi bez różnicy języka i wyzna­
nia.

Jeszcze za pruskich rządów umiał śp. Dr.

Wierzejewski skupić w dziale wojskowej o-

pieki lekarskiej licznych Polaków lekarzy,
aptekarzy i personel sanitarny wogóle, gdyż
zabiegał o szkolenie Polek na pielęgniarki.
Ta okoliczność przeszkodziła po rewolucji
niemieckiej w ograbieniu Poznańskiego z

zapasów aptecznych i sanitarnych, które

Niemcy uplanowali wywieźć do Głogowy.
Trzeba sobie uprzytomnić, jaki wówczas
panował brak leków w Polsce. Z zapasów
uratowanych przez śp. Dr. Wierzejewskie-
go można było obdzielić oddziały polskie
pod Lwowem oraz Kresy Wschodnie, wy­
zwalane z pod bolszewickiej opresji, a zwła­
szcza Wileńskie.

Niejeden czytelnik zdziwi się, że o takich

zasługach dowiaduje się może poraź pierw­
szy. Rzeczywiście prasa poznańska roz­
brzmiewała w tych latach hymnami na

cześć gen. Dowbor-Muśnickiego, a milczała
o Dr. Wierzejewskim, ponieważ od począt­
ku zdeklarował się jako zwolennik idei
marszałka Piłsudskiego. Pominięto śp. Dr.

Wierzejewskiego, organizując uniwersytet
Poznański, i pono dopiero prof. Dr. Jurasz
w 1923 r. energicznie wywalczył Dr. Wierze-

jewskiemu katedrę ortopedji, jedyną w Pol­
sce.

Ś. p. Dr. Wierzejewski przy takich swo­
ich sympatjach politycznych, których nie
taił, bo z natury szczerego był usposobie­
nia, po zawarciu pokoju, powróciwszy %
frontu, powrócił na swe stanowisko naczel

nego lekarza Kliniki Ortopedycznej Im. Gą*
siorowsklch w Poznaniu.

W młodym wieku, bo zaledwie mającego
lat 31, powołało Kuratorjum Fundacji Gą-
siorowskich Dr. Wierzewskiego na to sta­
nowisko 1912 r. Ale Dr. Wierzejewski miał
za sobą kilka lat pracy u słynnych ortope­
dów prof. Bisalskiego w Berlinie i u prof.
Langa w Monachjum. Zdolności organiza­
cyjne okazał, wnosząc od podstaw gmach
owej kliniki ortopedycznej, która wzbudziła

podziw ortopedów Niemców. Wyniki ope-
racyj swych często demonstrował Dr. Wie­
rzejewski na zjazdach naukowych w Niem­
czech i w Polsce. Ogłaszał liczne prace w

języku polskim j niemieckim. Kiedy w 1912
roku pojawił się w Poznaniu i rozpoczął
praktykę, drwinami przyjmowano w kołach

lekarzy twierdzenie, że np. staw kolanowy

1 zropiały na skutek gruźlicy kości, można
znowu sztucznie stworzyć. Pukano się w

głowę, a nawet zastanawiano się, czy nie
zakrawa to na reklamę niedozwoloną w sty­
lu Barnum-Bayley, ojców humbugu. Dr.

Wierzejewski nie przejmował się taką po­
stawą pewnej części opinji, bo ten miody
lekarz pełen radości życia, który w każdem

towarzystwie był ośrodkiem zabawy, śpie­
wając pięknym basem, i towarzysząc sobie
na każdym niemal instrumencie, miał swój
program. ,,W Polsce nie powinno być ka­
lek" - mówi! w 1912 r. ,,Gdyby w dzie­
ciństwie rozpocząć leczenie skrzywień kości,
nie byłoby ludzi ułomnych". - W 1920 r.

ś. p. prof. Wierzejewski wybrany został se­
natorem z Poznańskiego z listy prorządo-
wej. Nie przypominamy sobie, aby był kie­
dy wystąpił z jakąś głośniejszą mową. Ale
nosił w sobie już zarodek choroby, która go
powaliła. Pozatem jednak leżało to w cha­
rakterze Dr. W., aby nie zabierać głosu w

sprawach, do których nic nowego dorzucić
nie mógł. Natomiast nosił w sobie wizje
szpitali ortopedycznych w takich miejscach,
jak Częstochowa, Kalisz, dokąd rok rocznie

ściągają bataljony żebraków okaleczonych.
To zjawisko chciał usunąć w Polsce. Jeśli
nie było mu danem osobiście dzieła doko­
nać, to jednak zostawił następców, którzy
misji dokończą.

Ś. p. Dr. Wierzejewski, aczkolwiek nie

rozpisywała się o nim prasa, był jedną z

najpopularniejszych postaci Poznania. Miał
czar osobisty, który się wszystkim udzielał,
a dla swych przyjacieli był szczery i odda­
ny bez granic. Miał wielką praktykę, ale
mimriTnnmniiiii biiihhimii- w- l

był chyba najjaskrawszem zaprzeczeniem
opinji, jaką mają Poznańczycy, jakoby byli
groszorobami. Opinja ta nie zawsze jest słu­
szna nawet odnośnie do inteligencji miesz­
czańskiego pochodzenia. Śp. Dr. Wierze­
jewski był synem nadleśniczego. Uczęszczał
do wyższej szkoły realnej w Poznaniu. Uzy­
skawszy uprawnienie do jednorocznej służ­
by wojskowej przez rok praktykował w za­
kładach fabryki maszyn Cegielskiego. Po-
czem prywatnie przygotował się do matury
gimnazjalnej — musiał więc uzupełniać ła­
cinę i na nowo uczyć się greki, — a uzy­
skawszy j ą rozpoczął studją lekarskie.

Może być że praktyka w kuźniach Cegiel­
skiego nauczyła Dr. Wierzejewskiego owej
umiejętności w odnoszeniu do podległego
personelu. Trzeba było widzieć go w otocze­
niu lekarzy, sióstr i rzemieślników orto­
pedycznych, zajętego nad pacjentem. Był
to jeden zespół, ożywiony radością, że może
z takim miłym szefem pracować. Śp. prof.
Dr. Wierzejewski wnosił radość w życie pa-
ejentą a jeśli to było niemożliwe, dawał

upust łzom, dowodząc swego szczerego
współczucia.

Jako lekarz wiedział, że długo nie pożyje
i '

jak rekrut wyliczał dni, po których cze­
ka go zwolnienie ze służby na ziemi.

Możnaby taką postawę nazwać heroiz­
mem, gdyby to nie paczyło portretu śp. Dr.

Wierzejewskiego, który wszędzie i zawsze

pragnął być towarzyszem wśród towarzy­
szy. Prawdopodobnie nosił w sercu uczucie

religijne, które pozwala człowiekowi spo­
kojnie oczekiwać śmierci.

Umarł młodo, jak Dr. Karol Madcinkow-
ski, ale niewątpliwie w jednym szeregu z

nim przyszłe pokolenia wspominać będą i
z nią śp. Dr. Ireneusza Wierzejewskiego, se­
natora Rzeczypospolitej, generała lekarza
i profesora uniwersytetu. A.P.B.

Poznań otrzyma 30-mlljonowa pożyczką
na rozbudową miasta.

Z Poznania donoszą: Jak wiadomo pre­
zydent miasta p. Ratajski wyjeżdża! zagra­
nicę, gdzie pertraktował o pożyczkę inwe­
stycyjną dla miasta. Obecnie po swym po­
wrocie prezydent Ratajski udzielił prasie
szczegółowych informacyj, a mianowicie:

Bank angielski, który udzielił miastu po­
życzki na budowę nowej elektrowni (20 milj.
zł), zdecydował się podwyższyć ją o dalsze
10 miljonów zł i za jakieś 2 do 3 miesięcy,
można będzie z uzyskaną sumą przystąpić
do dalszych prac kanalizacyjnych i przygo­
towawczych ziemnych pod targowisko.

Drugim kredytem długoterminowym,
który ma wszelkie szanse realizacji jest

sprzedaż naszych 8-procentowych obligacyj
miejskich, na których emisję w kwocie 20

milj. zł miasto już w ubiegłym roku uzy­
skało zezwolenie rządu. Niestety, trudna

sytuacja finansowa w kraju nie pozwoliła
na zbyt tych obligacyj w kraju, aczkolwiek
kurs ich w procentach nominału wynosi 92
i Bank m. Poznania kurs ten podtrzymuje
w całej pełni.

Sprzedaż tych obligacyj znajduje się
również w fazie pozytywnych pertraktacyj
z kapitałem zagranicznym, chodzi tylko o

ustalenie kursu sprzedaży całego pakietu
obligacyj.

Tragedia rodziny Bilażewskich przed sądem
apelacyjnym w Poznaniu.

Głośna w całej Wielkopolsce sprawa rodziny
Bilażewskich, komentowana swego czasu żywo.
ł wyczerpująco na łamach ,,Dzień. Bydg.", zna­
lazła się ponownie na wokandzie sądu apela-
cyjnego w Poznaniu.

Na ławie oskarżonych zasiedli ojciec tra­
gicznie zmarłych Tadeusza i Zdzisława Bilażew-

skich (pierwszy, jak wiadomo, zginął w ta­
jemniczy sposób na froncie, drugi w poznań­
skim ,,Carłtonie"), b. podprokurator przy sądzie
powiatowym Jerzy Bilażewski.

Akt oskarżenia zarzuca podsądnemu, że w

piśmie skierowanem do Dowództwa Okręgu
Korpusu VII w Poznaniu znieważył Dowództwo

15 pułku ułanów oraz oficerów tegoż pułku rot­
mistrza Pruszanowskiego i por. Kopuścińskiego
przez użycie słów:

,,Niech Dowództwo 15 p. uł. nie zapomina,
że w czwartym szwadronie padł dnia 16. 11.

1920 roku syn mój śp. Tadeusz, porucznik tegoż
pułku, zamordowany w sposób skrytobójczy
dlatego, że nie chciał brać udziału w niecnych
malwersacjach!!! — Jerzy Bilażewski".

W skład wzmocnionego trybunału weszli

pp. dr. Langer (przewodniczący), dr. Sommer

i dr. Frydlewic? jako ławnicy. Oskarżał z urzę­
du prok. Dutkiewicz.

Przewodniczący odczytuje na wstępie krót­
kie uzasadnienie pierwszych wyroków, udzie­
lając następnie głosu prokuratorowi. Oskarży­
ciel z urzędu wnosi o oddalenie apelacji, moty­
wując swój wniosek paragrafami prawa, gdyż
sąd wojskowy przeszedł nad zabójstwem śp.
Zdzisława Bilażewskiego do porządku dzienne­
go, nie znajdując w oficerze Pruszanowskim

ani Kapuścińskim winnych, a w wypadku śmier­
ci śp. Tadeusza Bilażewskiego na froncie oparł
się na oficjalnym komunikacie D. O. K. VII.,
ktć.y streszczał się w jednem słowie: samo­
bójstwo.

Przewodniczący udziela giosu oskarżonemu.

P. Jerzy Bilażewski przyznaje się, że inkrymi­
nowany list pisał, jednakże z całą stanowczo-,

ścią zaprzecza, jakoby chciał w nim władze

wojskowe obrazić. W redakcji tego iistu pra­
gnął wyrazić, jak to zeznawał również na po­
przednich rozprawach, tylko swoje przeczucie
,,że nie ulega wątpliwości, iż syna zamordo­
wano".

Dla utrzymania swej obrony przedstawił
oskarżony 11 świadków.

Następuje ,,ostatnie słowo" oskarżonego,
obfitujące w niezwykłe silne i wzruszające mo­
menty, które tak wśród publiczności jak rów­
nież w gronie sędziów wywołały głębokie wra­
żenie. Siedemdziesięcioletni starzec, stojący
już prawie nad grobem, płakał jak dziecko mó­
wiąc o swoich najdroższych chłopcach, którzy
w tak straszny sposób zeszli z tego świata, do­
pominając się w efekcie... ,,tylko sprawiedli­
wości".

Suche są jednak litery prawa. Sąd udał się
na dłuższą naradę, poczem przewodniczący
odczytuje wyrok, zatwierdzający poprzednie
orzeczenia sądów niższej instancji, skazując p.

Jerzego Bilażewskiego na karę 40 zł grzywny
za zniewagę oficerów, umorzoną na skutek

amnestjl
P. Jerzy Bilażewski równocześnie wniósł na

ręce przewodniczącego prośbę o kasację wyro­
ku, motywując ją tem, że w procesie o zabój­
stwo syna śp. Zdzisława nie dopuszczono go do

zeznań w charakterze oskarżyciela ubocznego
t. j. pokrzywdzonego.

Z PROWINCJI.
Zastrzelony

przez posterunkowego.
Banda złodziejaszków rabowała węgiel

z pociągu.
Z Pakości donoszą: około 20 młodzieniasz­

ków rzuciło się na pociąg towarowy, idący
w'kierunku Piechcina i poczęli rabować węgiel.
Gdy posterunkowy dał strzał na postrach, zło-
dziejaszkowie odpowiedzieli również strzałami
i poczęli rzucać kamieniami. Wówczas poste­
runkowy strzelił w kierunku rabusiów, zabi­
jając na miejscu niej. Romana Kaczmarka.

Nieszczęśliwy wypadek
samochodowy.

Kruszwica, dnia 10. 3.
W ub. piątek wydarzył się w Kruszwicy

obok ratusza nieszczęśliwy wypadek a mia­
nowicie samochód z Piotrkowa Kujawskie­
go (właściciel nieznany) przejechał 11-let-

niego chłopca, syna wdowy Wódczakowej
z Kruszwicy. Pierwszej pomocy nieszczęśli­
wemu udzielił dr. Stan. Hofmański.

Tragedja na jeziorze
Ostrowickiem.

Z Trzemeszna donoszą: w poniedziałek'
dn. 3 bm. załamał się na lodzie przy ścina­
niu trzciny na jeziorze Ostrowickiem pod
wsią Jerzykowem Fr. Kryrowicz. Na krzyk
tonącego podbiegli z pomocą znajdujący się
w pobliżu ludzie, lecz już nie zdążyli nie­
szczęśliwego wyratować. Zwłoki nieszczę­
śliwca wkrótce wydobyto.

Zwycięstwo Warty"
poznańskiej w boksie.

Poznań, 9. 3. PAT. W Poznaniu odbył się
w niedzielę przy przepełnionej saii mecz fina­
łowy o zwycięstwo drużynowe Polski w boksie
między Wartą (Poznań) a B. K. S. (Katowice).
Zwycięstwo wysokie i zasłużone odniosła War­
ta w stosunku 11:5,

Związek Strzelecki
na Pomorzu.

Oddział urzędowej Polskiej Agencji Te­
legraficznej w Toruniu skwapliwie donosi
o rozwoju Związku Strzeleckiego na Pomo­
rzu. W ubiegłym roku liczba o'ddziałów
,,Strzelca" na Pomorzu z 28 wzrosła do 107.

Rozwój ,,Strzelca", popieranego przez
czynniki urzędowe — przy macoszem trak­
towaniu organizacyj Powstańców i Woja­
ków i Sokolstwa — nikogo nie zadziwia.
Ujawnione w Sejmie cyfry wsparć udziela­
nych ,,Strzelcowi" z kas rządowych i Banku

Gospodarstwa Krajowego świadczą o tem,
że czerwona przedtem organizacja opano­
wana teraz przez Bebe, stała się ,,pupilem"
rządu.

Stracił obie nogi.
Toruń, dnia 10. 3.

Mechanik Wilmowicz Aleksander, zatru­
dniony przy budowie mostu na Wiśle, dostał

się przypadkowo pod koła kolejki wązko-
torowej, która ucięła mu obie nogi. Nie­
szczęśliwego odwieziono do szpitala.

KORONOWO. ,,Skalmicrzanki". W ub.

niedzielę zespół amatorski Tow. śpiewu ,,Ce-
cylja" powtórzył operetkę ,,Skalmierzanki"
Amatorzy z poszczególnych ról wywiązali się
znakomicie, za co obdarzeni zostali burzą okla­
sków. Na czoło wybił się Pieprzyk (p. Malś-

kowski) i Dosia (p. Chrapkowska) sharmonizo-

wani głosowo bez zarzutu. Doskonale ujęli
również swe role Marcinowa (p. Mosińska),
ekonom (p. Pufelski), Kwik (p. Nyske) oraz

dziedzic (nauczyciel p. Blew). Reszta mniej­
szych ról dobra. Reżyserował starannie p.
Lorenz. Stronę muzyczną wykonał przy for­
tepianie p. Poklękowski. Całość posiadała
miejscami cechy wybitnie artystyczne.

MARGONIN. Sprostowanie. W artykule na­
szym p. t. ,,Przyczyny wrzenia i niezgody wśród

obywatelstwa m. Margonina", w którym oma­
wialiśmy proces z oskarżenia ks. Napiątka,
mylnie wydrukowano dwukrotnie nazwisko

mecenasa i notariusza p. Płachcińskiego,, za co

go przepraszamy. Chochlik drukarski zawsze

lubi płatać figle.

W napadzie obłędu zarąbał śpiącego brata.
Z Poznania donoszą: We wsi Świnary,

powiatu gostyńskiego, rozegrała się strasz­
liwa, krwawa tragedja, bohaterem której
stał się niej. Gotlieb Górski. Górski w na­
padzie obłędu porąbał siekierą śpiącego
brata Waldemara. Po dokonaniu morder­
stwa, Górski, wydając niesamowite okrzyki,
przygotował w rondlu klej stolarski, a na­

stępnie zabrał się do sklejania porąbanych
części ciała swego brata. Sąsiedzi usłyszaw­
szy niesamowite odgłosy dochodzące z izby,
nadbiegli, a zobaczywszy krwawy widok,
skrępowali obłąkańca i oddali w ręce poli­
cji. Umysłowo chorego osadzono w szpita­
lu więziennym.
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Nowy Audytor Polski św. Roty Rzymskie!
ks. oficjał Stanisław 3anasik,

!

Św. Rota Rzymska jest to Trybunał papieski,
Sądzący spory kościelne, kiedy strony odwołują
się do samego Ojca św.

Początki tego trybunału dotąd jeszcze do­
kładnie nie są zbadane. Wiemy z historji ko-

ścielnej, że aż do chwili potężnej rozbudowy
Kurji rzymskiej w XII. wieku papieże wszelkie

donioślejsze sprawy i spory, przesyłane z całego
świata do Rzymu, rozstrzygali w Konsystorzu
papieskim, w którym kardynałowie pod prze­
wodnictwem papieża 3 razy tygodniowo na se­
sjach radzili. Celem sprawniejszej działalności

konsystorza, papieże poczęli od XII. w. prze­
kazywać sprawy sądowe poszczególnym kardy­
nałom albo też i kapelanom swoim, a sędziów
tych nazywano audytorami,

Papież Innocenty IV. (1243—54) ustanawia

audytorów generalnych, którzy później tworzą

osobny sąd kolegjalny, ściśle zorganizowany
jako trybunał papieski na podstawie bulli Jana

XXII. ,,Ratio iuris" z roku 1331. Liczba ówcze­
snych sędziów waha się od 5—14.

Trybunał ten zaczęto od XIV. wieku nazy­
wać św. Rotą, a to od łacińskiego słowa rota —

koło. Historycy w najrozmaitszy sposób tłuma­
czą powstanie nazwy roty dla papieskiej sądu,
ale najprawdopodobniejszem jest tłumaczenie

które powiada, że określenie ,,rota" powstało
stąd, iż audytorowie w czasie sesyj sądowych
zasiadali w kole około stołu okrągłego i to

według starszeństwa powołania tak, że po

prawej stronie od dziekana (prezesa sądu) sie­
dział audytor 2, 4, 6, 8, 10 12, a po lewej 3, 5,
7, 9, 11 itd. Każdy audytor stanowił z cztere­
ma kolegami od swej lewej strony izbę sądową
czyli turnus. Na wzór roty rzymskiej nazywano
i w innych miastach włoskich sądy rotami i tak

np. istniała rota w Bolonji, Florencji, Genui itd.

Do dzisiejszego dnia istnieje jeszcze rota w Ma-

Kruszwica.
Działalność miejskiej komisji P. W . i W . F .

Praca w P. W . i W. F. rozwija się pomyślnie.
Oprócz plutonu P. W ., pracują intensywnie
drużyny Sokoła i Stow. Młodzieży Polskiej,
Odczuwa się jednak brak odpowiedniego
boiska. W bież, roku zostanie pobudowana no­
woczesna pływalnia. Od wtorku dnia 11. bm.

począwszy w lokalu hotelu ,,Pod Białym Or­
łem" urządza się strzelanie z wiatrówek o cen­
ne nagrody. Strzelanie to będzie trwało przez
dwa tygodnie.

Z Rady Miejskiej. W ub. dniach odbyło się
posiedzenie Rady Miejskiej, które zagaił prze­
wodniczący p. Kopański, Uchwalono regulamin
dla komisji opieki społecznej, nast. radni wypo­
wiedzieli się kategorycznie przeciw projektowi
przydzielenia m. Kruszwicy do sądu grodzkiego
w Strzelnie, Dłuższą dyskusję wywołała spra­
wa istniejącej w Kruszwicy szkoły dokształca­
jącej zawodowej. W sprawie upiększenia let­
niska nad Gopłem uchwaliła Rada Miejska roz­
szerzenie pawilonu oraz pobudowanie odpo­
wiedniego kąpieliska. Oto pierwszy krok ku

upiększeniu tego tak bardzo odwiedzanego
miejsca wycieczkowego.

Ipzem e izno .

Lekkomyślni chłopcy. Dwaj lekkomyślni
chłopcy z Bieślina pod Trzemesznem podpalili
na 30-morgach mierzwę. Zaalarmowana wiel­
kimi kłębami dymu przybyła straż pożarna
z Trzemeszna i to bezcelowo.

Obchód 10-lecia odzyskania morza polskie­
go. W auli państwowego gimnazjum klasycz­
nego odbyła się piękna uroczystość ku czci 10-

lecia odzyskania morza polskiego z urozmaico­
nym bardzo programem. Przemówienie odpo­
(wiednie wygłosił dyr. J an Świerzowicz.

drycie, która jako ostatnia instancja rozstrzyga
spory kościelne w Hiszpanji,

Polska miała w minionych wiekach od cza­
su do czasu swoich prałatów w tym trybunale,
a jednym z najznakomitszych był Jan Lutek

z Brzezia, kanonik gnieźnieński, później biskup
włocławski, a następnie krakowski, twórca sła­
wnego statutu ,,de anno gratiae", mianowany
audytorem w roku 1451 przez Mikołaja V.

Audytorów św. Roty mianuje sam Ojciec św.

c. 1598 par. 3, a liczba ich wynosi obecnie 11.

Najstarszy w służbie audytor jest prezesem try­
bunału i ma tytuł dziekana czyli primus inter

pares. Kolegjum sędziowskie podzielone jest
w myśl can. 12 ustawy o organizacji św. Roty
na osobne senaty (turnusy). Do pierwszego
senatu należą trzej najmłodsi audytorowie,
drugi stanowią 7, 6 i 5 audytor, trzeci senat

4, 3 i 2, a do czwartego należą dziekan wraz

z 2 najmłodszymi.

Sprawy sądzone są przez poszczególne sena­
ty, a odwołanie od wyroku rotalnego roz­
patruje następujący senat, w wypadku zaś nad­
zwyczajnym sądzą wszystkie połączone senaty.

Kiedy Polska w roku 1919 uzyskała swoją
niepodległość, Ojciec św. Benedykt XV. odzna­
czył ówczesnego prym asa ks. Edmunda Dalbora

jak i metropolitę warszawskiego ks. arcybi­
skupa Kakowskiego purpurą kardynalską. Ten

sam papież powołał nieco później, bo 16. 2.

1920 r. do najwyższego duchownego przedstawi­
ciela Pqlski w osobie ks. prałata dr. Józefa

Florczaka. Kiedy zaś w minionym roku urząd
ten zawakował, obecny Ojciec św. Pius XI.

mianował audytorem ks. oficjała Stanisława

Janasika z Gniezna.

R gnonew o .

Nowa R ada Miejska. — Z zebrania Koła Ch. D.

W niedzielę, dnia 2. bm. odbyły się wy­
bory do Rady Miejskiej. Udział wyborców był
zadawalający. Z listy nr. 1 zostali wybrani pp.:
Gutkowski i Markiewicz, a z listy nr. 2 pp .

Hałas, Bloch, Szulc i Szczepiński. Do zwy­
cięstwa listy nr. 2 przyczynili się Niemcy, któ­
rzy stawili się do urny bardzo licznie.

W niedzielę, 9. bm. odbyło się w lokalu

p. Banacha miesięczne zebranie Koła Chrześci­
jańskiej Demokracji przy udziale sporej liczby
członków oraz gości.

Obrady zagaił prezes p. Kostański. Pro­
tokół z ostatniego zebrania odczytał sekretarz

p. Markiewicz (junior), poczem referat wygło­
sił współpracownik naszej redakcji p, KobierskL

Po referacie zapisało się 11 nowych człon­
ków. Koło Chrześcijańskiej Demokracji liczy
obecnie przeszło 45 członków i z każdym dniem

zyskuje coraz więcej zwolenników i sympaty­
ków.

'ty wolnych głosach przemawiali pp,: prezes

Kostański, radny p. Gutowski i inni. Po omó­
wieniu wewnętrznych spraw organizacyjnych,
prezes zamknął zebranie pochw'aleniem Pana

Boga.
KORONOWO, Jarmark. W czwartek, dnia

13 bm. odbędzie się w Koronowie jarmark na

konie i bydło. Ograniczenia co do świń zo­
stały zniesione. Sprowadzenie świń i prosiąt
na targ dozwolone.

STRZELNO, Z posiedzenia Wydziału Pow.

W da. 4 bm. odbyło się posiedzenie Wydziału
Powiatowego. Przewodniczącym Wydziału wy­
brano przez aklamację dr. Juljusza Trzcińskie­
go. Szeroko dyskutowano nad sprawą budo­
wy szpitala powiatowego. Koszta budowy obli­
czono na 486.000 zł.

Z Torcimia
Nocny dyżur ma do dnia 14, bm. włącznie

apteka ,,Fod Lwem" Rynek Nowomiejski.
Z TEATRU POMORSKIEGO,

We wtorek, dnia 11. bm. o godz, 20,15 3-ct

raz po cenach znacznie zniżonych pełna szam­
pańskiego humoru farsa francuska L. Verneuii'a

p. t . ,,Ananas", przyjęta przez premjerową pu­
bliczność z całą życzliwością.

W środę, dnia 12. bm. o godz, 20,15 nowa

wielka ręwja p. t . ,,Jeszcze troszkę" w wykona­
niu najlepszych sił komedjowo-operetkowych.
W programie cały szereg najnowszych prze­
bojów rewjowych między innemi doskonały
djalog estradowy w 1 odsłonie p. t. ,,Bez la.

pówek".

,,Ananas".
Farsę L. Verneuil'a ,,Ananas" w przekładzie

N. Młodziejowskiej wystawiono w ub. sobotę
w teatrze toruńskim chyba tylko dlatego, że

należy ona do najnowszej twórczości francu­
skiej i przystosowana jest do powojennego gustu
publiczności: na scenie łóżko, dama w pyjamie
i trójkąt małżeński. Niestety jednak — ku

zmartwieniu toruńskich przedstawicieli tej po­
wojennej publiczności — dwa pierwsze czynniai
najnowszych fars zachodzą w sztuce Verneuila

tylko fragmentarycznie i nie stanowią jądra
sprawy, którem pozostał odwieczny temat

trójkąta małżeńskiego,
P, Leopold Pascaud, wiceszef firmy Tem-

plier ma ładną żonę i naprawdę piękną córkę
z pierwszego m ałżeństwa, p, Templier zaś,
właściciel fabryki keksów i szef p. Pascaud

ma wcale silny pociąg do żony swego zastępcy
i wcale przystojnego syna. Pani Pascaud kocha

pana TempUer na swój sposób: wpierw myśli
o awansie męża, następnie o wydaniu pasier­
bicy za młodego Templier a w czasie wolnym
od tych zajęć, o... Ananasie, Tem sympatycz-
nem mianem ochrzczony jest goniec i nadworny
poeta firmy Templier, Paweł Moll. Sztuka

kończy się programowo: Pan Pascaud przeba­
cza swej żonie dziesięcioletnie(!) wiarołomsiwo

a młodsi idą do ołtarza.

Farsa ta miejscami nuży i nudzi długimi
djalogami. nie mniej jednak w całości jest
godną reprezentantką humoru francuskiego,
Masa powikłań i swoiste zapatrywania boha­
terów sztuki na najtragiczniejsze zagadnienia
życiowe czynią z ,,Ananasa" istną skarbnicę
humoru.

Zagrano ,,Ananasa" wcale dobrze. Boha­
terem był p. Kazimierz Opaliński w roli ty­
tułowej. Ze specjalnem uznaniem należy pod­
kreślić umiar tego artysty w momentach ko­
micznych. Rolę, którą można było tak snadnie

przeszarżować, zagrał po mistrzowsku, nie za­
tracając nic z humoru sztuki.

Pani Janina Porębska w roli córki p. Pa­
scaud i narzeczonej młodego Templier czaro­
wała i grą i wdziękiem osobistym. Jeżeli ar­
tystce tej można cokolwiek ,,zarzucić", to

chyba tylko nadzwyczajną... pilność. Opano­
wała ona rolę pamięciowo tak doskonale, że

odpowiada w momencie, gdy partner nie skoń­
czył jeszcze ostatniego słowa. Szczęśliwy
sufler!

Jaworski, w roli p. Pascaud i p. Kowalski,
w roli p. Templier scnjora, grali, doskonale

i kreacje swe śmiało zaliczyć mogą do naj­
lepszych.

Jakkolwiek gra p, Rudnickiego w roli p.

Templi'er junjora była bez najmniejszego za­
rzutu, jednak nie jego wina, że nie ,,pasował"
on jakoś do czarnowłosej panny Pascaud. Wo-

góle w Francji południowej tylko bardzo rzadko

spotyka się jasno-blondynów!
Pani Kozłowska nie ma zewnętrznych da­

nych do odegrania roli ,,damulki" z półświatka.
P. Mrowińska również nie była skończonym

typem kobiet pokroju p. Pascaud senjorki
a przytem ma artystka ta prawie niepohamo­
wany pęd do szarżowania. Powinna się tego
bardzo wystrzegać! Tym razem uszło. P, Ma-

kojnik nie miał pola do popisu.
Sztukę przyjęto bardzo serdecznie. Jest

ona pierwszą po ustąpieniu dyr. Rygiera.
Szczęśliwie się zdarzyło, iż ustępujący dyrektor
znalazł następcę w osobie artysty tej miary
co p. Szupelak-Gliński, którego niejednokrotnie
mieliśmy okazję podziwiać. Nie wątpimy też,
że będzie on umiał zespolić zalety świetnego
artysty z zaletami dobrego dyrektora teatru.

Najechany przez samochód. Dnia 6. bm.

o godz. 17 został najechany przez samochód

prowadzony przez szofera Bronisława Szupry-
czyńskiego, zam . przy Szosie Chełmińskiej 74,
przy koszarach Zymirskiego, Dymski Kazimierz,
lat 11. Wskutek najechania odniósł on okale­
czenie prawej nogi i ręki.

Nowy zarząd pracowników pocztowych To­
ruń 2 Podgórz. W ub. tygodniu odbyło się
roczne walne zebranie pracowników poczto­
wych Toruń II. w Podgórzu przy licznym udzia­
le członków^ i gości. Obrady zagaił prezes p . ,

Muller, który powitał przybyłego prezesa okrę­
gu p. Jagielskiego z Bydgoszczy, poczem po

odczytaniu protokółu wybrano na przewodni­
czącego p. Kulczyńskiego. Sprawozdania z ca­
łorocznej działalności Związku zadowoliły ze­
branych. W dyskusji uchwalono zarządowi
absolutorjum i podziękowanie za owocną pracę,
Do zarządu na rok nast, wybrani zostali pp.:
Muller - prezes, Zakrzewski J. - sekretarz,
Chojnacki Al. - skarbnik, Kowalkowski, La­
chowski i Lewandowski - zastępcy. Jako ła­
wnicy weszli p,: Schodowski, Waszkowski i Bie-

galski; komisję rewizyjną tworzą pp.: Kiliński,
Zieliński i Małkowski.

Popis uczniów konserw atorjum muzycznego.
Dnia 17. bm. odbędzie się w auli państwowego
gimnazjum męskiego popis uczniów konserwa­
torjum muzycznego z klas fortepianu, skrzypiec,
wiolonczeli i śpiewu solowego. Początek o go­
dzinie 19.

Skradzionego konia odnaleziono. P rz ed kil­
ku dniami skradziono gospodarzowi Demkemu

Artusowi, zamieszkałemu w Nieszawce, pow.
toruński 3 konie, z których jednego w toku do­
chodzeń policja odnalazła w lasach Inowrocław­
skich. Odnalezionego konia zwrócono poszko­
dowanemu, Według dotychczasowych docho­
dzeń istnieje podejrzenie, że kradzieży koni

dokonała banda cyganów, która krytycznej no­
cy koczowała przy szosie Podgórz-Gniewkowo,
a nad ranem, dnia 6. bm. oddaliła się w kie­
runku północnym, prawdopodobnie ku granicy
niemieckiej.

CfaelmBiia.
Nocny dyżur lekarski. Dyżur niedzielny i ty­

godniowy dla członków Pow. Kasy Chorych
pełni w bież. tygodniu dr. Stęplewski.

Nocny dyżur aptek pełni w bież, tygodniu
,,A pteka - Nowa" p. Maliszewskiego.

Z żałobnej karty. Dnia 8 bm. o godz. 8,30 -

odbył się pogrzeb ś. p. Czesława!, Frelichow-

skiego. Po nabożeństwie odbył się pogrzeb
ńa stary cmentarz, który prowadził ks. prałat
Szydzik, w asyście ks. wik. Gabrycha i ks. Jó­
zefa Józefowicza. Udział w pogrzebie brali:

Klub Sportowy ,,Pogoń", tut. gimnazjum oraz

Tow, wioślarzy. Przy grobie odśpiewał chór

wioślarski pod batutą dyr. Bruskiego ,,W mo­
gile ciemnej".

Jarmark. We środę dn. 12 bm. odbędzie się
w m. Chełmży jarmark na konie i bydło.

Kino ,,Krystal" . ,,Wołga, Wołga" i nad­
program komedja.

Kino ,,Słońce". ,,W nocnym lokalu” i nad­
program.

Kino ,,Czarodziejka". ,,Tragedja ciemnoty",

WIELEŃ, Jarmark. W środę, dnia 12. bm.

odbędzie się w tut. mieście jarmark na konie,
bydło, trzodę chlewną, oraz kramny. Spęd
świń jest dozwolony.

Działalność okręgu świeckiego
Zw. Tow. Powstańców i Wojaków.

(Od własnego sprawozdawcy ,,Dziennika Bydgoskiego".)
(js) Mimo krótkiego stosunkowo istnienia

wykazał okręg świecki Związku Towarzystw
Powstańców i Wojaków, że umie pracować
i uczynił to tak, iż może nawet służyć za wzór

dla innych okręgów. Jest to niewątpliwie za­
sługą zarządu, który stara się wszelkiemi siła­
mi o rozwój poszczególnych placówek, szcze­
gólny nacisk kładzie na oświatę, a z władzami

wojskowemi żyje w najlepszej harmonii. Może

on temu podołać, ponieważ liczy w swojem gro­
nie wielu przedstawicieli tzw. inteligencji, która

snać w powiecie świeckim nie gardzi pracą

społeczną. Główną sprężyną zarządu jest dy­
rektor Donarski, który zasłużył sobie na naj­
lepsze słowa pochwały za swoje poświęcenie
i inicjatywę. Jeszcze jedna okoliczność przy­
czynia się do rozwoju okręgu świeckiego, m ia­
nowicie brak dążeń odszczepieńczych, które

się gdzieindziej dają we znaki nieraz w bardzo

przykrej formie.

Wiernym obrazem dz!ałalności okręgu był
doroczny walny zjazd delegatów, który się od­
był ub. niedzieli w południe w sali p. Popław­
skiego nad Czarną Wodą. Posiedzenie zagaił
prezes dyr. Leon Donarski, witając starostę Ko­
walskiego, przedstawicieli wojskowości i prasy
oraz delegatów, którzy stawili się prawie w

komplecie. Po uczczeniu zmarłych przez po­
wstanie złożono życzenia pomyślnych obrad,
a po wysłuchaniu protokółów objął przewodni­
ctwo starosta Kowalski. Przystąpiono do spra­
wozdań, które wygłosili: prezes Donarski, se­
kretarz Wasielewski, skarbnik Karpowski i ko­
m endant Rosiński. Okręg liczy 2,125 członków

zrzeszonych w kilkudziesięciu placówkach, któ­
re zarząd okręgowy pilnie lustrował. Pomoby

udzielały władze wojskowe, jak również nau­
czycielstwo nie stroniło od roboty. Dochód

kasowy wynosił prawie dwa i pół tysiąca zło­
tych, rozchód półtora tysiąca. Po krótkiej dy­
skusji, w której wyrażono ustępującemu zarzą­
dowi podziękowanie za doprawdy owocną pra­
cę, udzielili zebrani zarządowi pokwitowania,
poczem przystąpiono do wyborów. Nie było
z tem wiele kłopotu, ponieważ jednogłośn'e
prawie wszystkich członków wybrano pono­
wnie. Skład zarządu obecnego jest następujący:
prezes okręgowy - dyr. Donarski, w iceprs.es -

por. rez . Kolańczyk z Jeżewa, komendant -

Rosiński, zast. komendanta - Starczak z Suchej,
sekretarz - Wasielewski, zast. sekr. Kałdowski

z Bydlenka, skarbnik - Karpowski, ref. oświato­
wy - prof. Ludwiczak, rewizorzy kasy - Koczo­
rowski, Żurek i Kotlęga, członkowie sądu hono­
rowego - starosta Kowalski, mec. Ofierzyński,
prezes Donarski, Szwaracki j Borucki, delegaci
na zjazd związkowy - prezes Donarski, komen­
dant Rosiński, Koczorowski, Sarczak i sekre­
tarz Wasielewski. W skupieniu wysłuchano na­
stępnie wzniosłego referatu prof. Pudelki, któ­
ry mówi! o idei wojackiej. Bardzo żywą dy­
skusję wywołała sprawa kasy pośmiertnej, któ­
rej statut wkońcu z małemi poprawkami przy­
jęto. Założenie tej kasy powitać należy z uzna­
niem, gdyż przczyni się ona niewątpliwie do

zespolenia członków, a skład zarządu okręgo­
wego ręczy za należyte jej funkcjon 'Wania.

W wolnych głosach i wnioskach załatwiono

caly szereg spraw organizacyjnych. M . in. wy­
głosił dłuższe 'przemówienie kom endant P. W .

i W. F . por. Koprowiak,
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Samobójczy skok z mostu do Wisły.
Toruń, dnia 10. 3.

Z Torunia donoszą: zana. przy ul. Gru­
'dziądzkiej Jankiew icz Leon zglosii w I-ym
komisarjacie policji, iż idąc przez most ko­
lejowy do służby zauważył około 50 mtr.

przed sobą jednego osobnika, który skoczył

z mostu do Wisły i przez dłuższy czas utrzy­
mywał się na powierzchni wody a następnie
utonął. Natychmiastowe poszukiwania za

topielcem pozostały bezskuteczne, jak rów­
nież nie zdołano dotychczas ustalić tożsa

mości jego.

Do Tczewa przybył bafaljon strzelców.
Z Tczewa donoszą nam:

Dnia 6 bm. wkroczył do miasta na stały
pobyt 2-gi bataljon strzelców. Na placu przed
szkołą morską została odprawiona Msza św.

Obywatelstwo witało z całą serdecznością
wkraczających żołnierzy, darząc ich kwiatami

1 wystawiając bramy tryumfalne. Delegacja
miejska, złożona z przedstawicieli Rady Miejsk.
i Magistratu, powitała wojsko na szosie w po­
bliżu Szkoły Morskiej. Przemówił do żołnierzy­
ków prezes Rady Miejsk. p . Witosławski, od­
powiedział pułk. Michalski. Piękne kazanie |

wygłosił ks. pułk. Sienkiewicz. Mszę św. od­
prawił ks. kapelan Lewicki.

O godz. 1 po pot. odbyło się uroczyste po­
święcenie koszar przez ks. dziekana Sienkie­
w icza i wspólny obiad żołnierski.

Wieczorem odbyło się reprezentacyjne
przyjęcie w Hali Miejskiej, przy udziale 150

osób. Przemówienia okolicznościowe wygłosili
pp.: burmistrz Wojczyński, gen. Pasławski,
p. Grzanka imieniem p. wojewody, ks, prob
Kupęzyński, p. komandor Mohuczy i p. Ska­
rżyński.

EGruMlzicMlza.
Wtorek, dnia 11. bm. — teatr nieczynny.
Środa, dnia 12. bm. — ,,Rewja warszawska",

z Lopkiem Kurkowskim na czele.

Kino ,,Apollo ". ,,Odszczepieniec".
Kino ,,Gryf". ,,Siódme przykazanie".

Kino ,,Nowości". ,,Przygoda w nocnym

expresie" i ,,Noc w Yosziwarze".

Kino ,,Orzeł". ,,Kobieta na księżycu".
Stow. Młodzieży żeńskiej sekcja euchary­

styczna ma zebranie we wtorek, dnia 11. bm,
o godz. 7,45 w auli szkoły wydziałowej.

Do towarzystw i orsanizacyj m. Grudziądza.
Sokolstwo polskie III. okręgu zainicjowało

na niedzielę, dnia 16. bm, nabożeństwo, celem

odwrócenia od światu groźnego niebezpieczeń­
stwa bolszewickiego.

Uroczysta msza św. odbędzie się w kościele

famym o godz. 12 40.

Zapraszamy niniejszem wszystkie towarzy­
stwa i organizacje katolickie, jak: Tow. Kole­
jarzy, Kat. Tow. Robotnicze, Młodzieży Kat.,
Czeladzi, Rzemieślników Ch. Z. Z. i Z. Z. P .,

Stow. Kat. Polek, M atek Chrzęść., jednem sło­

wem wszystkich katolików m. Grudziądza do

wzięcia udziału w nabożeństwie.

Dzień 16 marca, niechaj będzie wielką mani­
festacją katolicką m. Grudziądza, w której
wszyscy katolicy żywy wezmą udział.

Bratnie organizacje P. W ., które stoją na

gruncie katolickim jak: Kolejarze, Straż Pożar­
na, Powstańcy i Wojacy, Hallerczycy, Podofic.

Rez., Młodzież katolicka, Hufce szkolne, Har­
cerstwa zapraszamy do jak najliczniejszego
udziału w tej m anifestacji katolickiej. Czołem!

Przewodnictwo III. Okręgu Dzielnicy Pom.

Doroczny zjazd Rady Okręgu III Dzielnicy Pom.
w Grudziądzu.

W ub. niedzielę dnia 9. bm. odbył się w

Grudziądzu doroczny zjazd Rady Okręgu III.

Sokolstwa Dzielnicy Pomorskiej. Zjazd zagaił
prezes okręgu p. Stanisław Kunz, który w ser­
decznych słowach powitał władze Sokole i licz­
nie zebranych delegatów.

W zastępstwie sekretarza, odczytał p. Szum*

ski protokół z ostatniego zebrania Rady, który
przyjęto bez zmian.

Marszałkiem wybrano jednogłośnie prezesa

Dzielnicy p, Wł, Samolińskiego.
Przez powstanie uczczono pamięć działaczki

so kolej śp. Zamoyskiej, śp, Wasąga z Michalu

oraz prezesa okręgu IX. śp. Sochaczewskiego
z Kościerzyny.

Sprawozdanie zarządu wygłosili: zasf. sekre­
tarza p. Szumski, skarbnik p. Fr. Jankowskt,
naczelnik p. Paweł Bączyński, gospodarz p.
Leon Jankowski, z okręgowego wydziału soko­
lic p. Kaczmarkówna.oraz prezes p. Kunz, który
m. in. podziękował przewodniczącej Dzielnico­
wego Wydziału Sokolic p. Majowej za wydatną
pracę w III. okręgu.

W imieniu komisji rewizyjnej zabrał głos p.

Turzański, który oświadczył, że tak książki
jak i dowody kasowe są w porządku i prosił
0 udzielenie zarządowi absolutorjum, co się też

1 stało.

Dochód okręgu wynosił 9.962,19 zł, rozchód

9.750,53 zł, pozostaje w kasie 211,66 zł.

Do okręgu należy 12 gniazd,. w tem trzy
sam odzielne żeńskie gniazda. Oddział żeński

ma tylko jedno gniazdo Mniszek.

Członków liczy okręg około 800, w tem

200 ćwiczących.
W dyskusji nad sprawozdaniem zabierali

głos pp,: Majowa, Kaczmarkówna, Skowroński,
wiceprezes Zawacki Chełmno, prof. Odya, Lam-

parski Chełmno, Banaszak, Krzyżaniak Mni­
szek, Tomiak, Włodarkiewicz Łasin, oraz re ­
ferenci.

W wyborach uzupełniających wybrano do

zarządu pp,: Pawła Bączyńskiego, prof. Odyę,
Piotra Dostatniego i Turzańskiego. Do komisji
rewizyjnej wybrano pp.: Szubrycha, Nowaka
ł Krzyżaniaka z Mniszka.

Do zarządu Dzielnicowego pp.: Zawackiego
Chełmno i naczelnika P. Bączyńskiego. Do

Rady Związku pp.: Kunza i P. Bączyńskiego.
Do sądu honorowego pp.: senjora Goncerzewi-
cza, red. J . Rakowskiego, re d. Fr. Bielickiego,
St. Wawrzyniaka i Stefaniaka.

W sprawie zlotu okręgowego odbyć się ma­
jącego w czerwcu, referował naczelnik Bą­
czyński, Uchwalono złot urządzić w Chełmnie,
bowiem gniazdo chełmińskie obchodzi 35-!ecie

swego istnienia.

W końcu prezes p. St. Kunz wręczył uro­
czyście honorową odznakę frontu pomorskiego
pp.: Fr. Jankowskiem u i Michałowi Konarkow-

skiemu za pełną poświęcenia działalność w

obronie naszych granic podczas inwazji bolsze

w ickiej.
Zaraz po zjeździe Rady odbyło się zebra­

nie zarządu okręgowego, na którem zarząd się
ukonstytuował jak następuje: prezes Kunz,
I. wiceprezes burmistrz Zawacki Chełmno,
II. wiceprezes Turzański, skarbnik Fr. Jankow­
ski, sekretarz Raszkowski, zast. sekretarza

Szumski, naczelnik Paweł Bączyński, I, podna-
czelnik prof. Odya, II. podnaczelnik Felski,
III. podnaczeinik Tomiak, gospodarz Leon Jan­
kowski, przewodnicząca Okręgowego Wydziału
Sokolic Marja Kellasowa, zast. przew. i naczel­
niczka Łęczyńska.

Rozbudowa Gdyni.
W gdyńskiem towarzystwie technicznem

wygłosił kierownik urzędu budowlanego staro­
stwa grodzkiego inż. Kowalski obszerny referat

na tem at racjonalnej rozbudowy Gdyni.
Inż. Kowalski oświadczył m. in., że plan ra­

cjonalnej rozbudowy Gdyni został już zatwier­
dzony przez Min. Robót Publicznydh. Plan ten

przewiduje całkowitą rozbudowę i rozmiesz­
'c z e nie poszczególnych dzielnic.

W myśl te g o planu dzielnica przemysłowa
pójdzie od portu w stronę Chylonji, z drugiej
strony od portu do ul. 10 Lutego, zbudowana

będzie dzielnica handlcwa, gdzie pomieszczone
będą wszystkie biura ekspedycyjne, banki, do­
my handlowe, towarzystwa żeglugi i t. d.

Dalszą część od ul. 10 Lutego do Kamien­
nej Góry stanowić będzie dzielnica reprezen­
tacyjna, podczas gdy Kamienna Góra z częścią
Redłowa stanowić będzie dzielnicę willową, zaś

Kolibki - O rło w o dzielnicę kąpieliskową,
Pozatem w Redłowie skoncentrowany zo­

stanie caly ruch sportowy. Dominja państwo­
we pod Gdynią Witomin przeznaczone są na

parcelację pod budowę ogródkowej kolonji ro­
botniczej, pozatem w Witominie wybudowany
będzie tor wyścigowy.

ŚWIEKATOWO. Akademja p apieska . P o d

protektoratem ks. prob. Hermana odbyła się
ub. niedzieli w 6ali p. Gołębiewskiego akade­
mja ku czci Ojca św., k-tóra zarazem była pier­
wszym występem miejsc. Tow. śpiewu Św. Ce-

cylji. Odpowiednio dobrany zespól, pod do­
skonałą reżyserją p.- Składanowskiego, odegrał
wspaniały dramat religijny p. t. ,,Gdzie jesteś
Panie". Na wyróżnienie zasługują: siostry No­
wickie, Pryłówna, Jadwiga Włochówna, H. Go­
łębiewska, Z. Mrozińska, siostry Siudówny,
siostry Włocbówny, Wiktorja i Cecylja Chyló-
wny, Skladanowska, Szatkow'ska i Chaftkówna.

Po przedstawieniu wystąpił chór mieszany, któ­
ry pod batutą organisty p. Oparki śpiewał bar­
dzo dobrze.

APTEKAul. Marsz. Focha 14

mi mm, . SPECYFIKACH
krajowych i zagranicznych.

KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 11 marca 1930 roku.

KALENDARZYK.

Dziś: Eulogjusza m., Konstantego w. *

Jutro: Grzegorza Wielk., pap. w. dr.

Wschód słońca: godz. 6,27.
Zachód słońca: godz. 17,55.

DYŻURY APTEK:

Od poniedziałku d nia 10 bm. do niedzieli

16 bm. (włącznie) dyżurują:
1) Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska;
2) Apteka Kużaja, ul. Długa 57, teł. 300.

- Muzeum Miejskie przy Starym Rynku
otwarte codziennie od 10-4 , w niedziele od

11-2 . Obecnie w Muzeum ,,I. vvystawa a rty­
stek polskich".

- Bibljoteka Miejska (Stary Rynek łm.
Marsz. Piłsudskiego 1) otw arta codziennie
z wyjątkiem niedziel i świąt od godz. 9 -14

i od 7-20. Pracownia Naukowa i Czytelnia
pism codziennie od 10-13 i od 17-20. Wy­
pożyczalnia codziennie od godz. 11 -1314
i od 17-18,45.

- Bibljoteka Ł adowa (Jana Kazimierza

nr. 9) Wypożyczalnia otw arta codziennie

z wyjątkiem niedziel i świąt od 12-13, po­
nadto w poniedziałki, środy, czwartki i piąt-
pi od 17-19, we wtorki i soboty od 15-19.

TEATR MIEJSKI.
Dziś we wtorek po raz 6-ty ciesząca się

ciągle nieslabnącem powodzeniem wspania­
ła operetka Lehara nFrasquita".

W sobotę premjera ostatniej nowości z

polskiego repertuaru komedjowego, kapital­
na komedja Marjana Hemara p. t. ,,Dwaj
Panowie B." Autor sztuki odbiega w swym
temacie i konstrukcji ód wszelkich szablo­
nów, dając w sposób wysoce oryginalny
dowcipną 3 aktową komedję pełną kalam­
burów i qui pro quo. Obsadę sztuki sta-no­
w ią pierw sze siły naszego zespołu komedjo­
wego.

W niedzielę po południu o godz. 4-ej po
raz ostatni ,,Królowa miłjardńw", najwięk
sza atrakcja operetkowa sezonu.

Onegdaj zeszedłem się z jedny m dyi'ek-
torem banku. Bardzo rozum ny człowiek.

Mówię do niego:
— Panowie musicie najbardziej cierpieć

wskutek złej konjuktury gospodarczej?
— Rozpacz — westchnął- — Nie wiemy

już, co robić. Kasy pękają nam od gotówki...
~ Pan żartuje. Przecież właśnie chodzi

o ten katastrofalny brak gotówki.
— W obiegu jest brak gotówki, nie w in­

stytucjach finansowych. My się dusimy od
nad miaru pieniędzy.

— Więc czemuż ich panowie nie puści­
cie w kurs? Toż to wasz obowiązek.

— Niech pana Bóg broni od takiego obo­
wiązku. Na czem dziś głównie polega obrót?
Na kredycie wekslowym. A co się pod tym
względem dzieje, to ludzkie pojęcie przecho­
dzi. Rozumie się, że weksli podają dwa razy
więcej, niżbyśmy zeskontować mogli. Ale
co to za weksle. Śmieci najgorszego g atun­
ku. Z niejednym takim wekslem przed woj­
n ą żaden klijent ani nie ośmieliłby się
przyjść do banku. Dziś zbierze się paru ho­
łyszów, p aru aferzystów, p opodpisują sobie

wzajemnie weksle, i hajda z nimi do banku,
Pożyczyć takim panom łatwo, ale gdy przyj­
dzie do wykupna weksla... My ten materja!
wekslowy musimy brać pod lupę, musimy
go badać jakby promieniami Rentgena.
Przyjdzie termin płatniczy, to mimo wszyst­
kich zastosowanych ostrożności i dobrych
rekomendacyj stajemy nieraz przed nie do

uwierzenia niespodziankami. Ten dłużnik

wyjechał i przepadł bez śładu, drugi zban­
krutował, trzeci przepisał cały majątek na

żonę, albo na dzieci, a jest ostatecznie ta­
kiego dłużnika n a czem patrzeć, to będzie
się on przed spełnieniem swego zobowiąza­
nia bronił rękami i nogami, podnosi w są­
dzie jakie tylko można zarzuty formalno­
ściowe, wypiera się podpisu na wekslu,
choć go w naszej obecności podpisał, zabie­
ga o nadzór sądowy, chwyta się lada plewy,
byle się wykręcić i nie zapłacić. Nieuczci­
wość ludzka, jaka się rozpanoszyła po woj­
nie, przechodzi wszelką miarę. To też przy
udzielaniu pożyczek nie tyle patrzymy n a

stan finansowy klienta, ile na jego charak­
ter, na jego uczciwość. Więc zakres opera-

cyj wekslowych jest bardzo ograniczony.
Długoterminowych pożyczek hipotecznych
udzielać nie możemy, bo i wkłady, jakimi
n as klijenci zasilają, są krótkoterminowe.

Dobrze, jeśli kto waruje sobie trzymiesięcz­
ne wypowiedzenie. Bo roczne albo półrocz­
ne należą do rzadkości. Pieniądze zatem są,

musimy od nłch płacić 5-8%, a u nas leżą
one bezużytecznie - i to jest naszą klęską.
Przecież nie n a to przynoszą nam wkładki,
abyśmy je rozpożyczali n a niepewne i n a­
rażali bank na niepow'etowane straty.

— 19 marca wolny od nauki. W edług za­
rządzenia m inistra wyznań religijnych
i oświecenia publicznego dzień 19marca jest
wolny od nauki szkolnej.

— Ruch tramwajowy w naszem mieście,
z powodu zmiany rozkładu jazdy na kolei

i słabej frekw'encji uległ zmianie, a miano­
wicie: ostatni tramwaj odchodzący z dwor­
ca o godz. 23,50, a z Okolą o 24,10od dnia

10 bm. kursować nie będzie.

— Dragi wykład z dziedziny gospodarczej
wygłosi p. Henryk Krupski, dyrektor Izby
Przemysłow'o -Handlowej w Grudziądzu. Te­
matem wykładu będzie ,,Znaczenie Gdyni
dla handlu polskiego". W ykład odbędzie się
w auli Liceum Handlowego przy ul. Król.

Jadwigi 17 w piątek 14bm. o godz. 7 wiecz.

— Ostre strzelanie. Dnia 12 bm. przepro­
wadza 61 p. p . wlpk. ostre strzelanie na strzel­
nicy bojowej 15 Dyw. Piech, w Jachcicach.

Wszelkie drogi w tym kierunku strzeżone będą
przez posterunki własne.

Jeszcze o Kasie Chorych m. Bydgoszczy.
Różne instytucje i osoby otrzymały o-

statnio drugą anonimową ulotkę, omawia-

ją.cą stosunki w Kasie Chorych m. Bydgosz­
czy za rządów urlopowanego obecnie komi­
sarza p. Bema.

Nieznani nam autorzy tej ulotki twier­
dzą m. in., iż prasa miejscowa zamilcza
znane jej stosunki, gdyż jedna z ,,gazet
miejscowych" otrzymała poważne zamówie­
nia n a druki. Chcąc zapobiec jakiem ukol­
w'iek podejrzeniu, stwierdzamy kategorycz­
nie, że w'ydawnictwo nasze nie otrzymało
od rządów komisarycznych Kasy Chorych
m. Bydgoszczy ani jednego zamówienia. Za­
rzut podniesiony w ulotce, nie może się wo­
bec tego odnosić do ,,D ziennika Bydgoskie­
go", który zresztą gospodarkę p. Bema n a­
piętnował i w wielkiej mierze przyczynił się
do ,,urlopowania" tego komisarza.

Pozatem podkreślić musimy, iż rozsyła­
ny obecnie okólnik zawiera zarzuty tak po-

— Czyj row er? Pewnemu złodziejowi o-

debrano rower męski, pochodzący z kra­
dzieży, który jest do rozpoznania w poste­
runku kolejowym P. P. na tutejszym dwor­
cu,

ważne, że koniecznem wydaje się odezwanie,
się władzy nadzorczej, Ł j. Okręgowego U-

rzędu Ubezpieczeń, który nad zarzutami ty­
mi nie może przejść do porządku dziennego,
jeśli nie chce być posądzony o zamilczanie
rzekomo znanych m u jaskrawych nadużyć.

PROSZEK

..K0GUTEK
USUWA NAJUPORCZYWSZY

W bólgłowy

OSTRZ1ŹESIIC?
Chcąc nabyć proszki naszego wyrobu, należy przy kupnie
AKCENTOWAĆ i wyraźnie żądać ORYGINALNYCH

proszków z ,,KOGUTKIEM*4 - mMIGRENO-NERVOZIN44

GĄSECKIEGO, znanych od lat trzydziestu. Zwracajcie
uwagę i odrzucajcie UPORCZYWIE POLECANE naśla­
downictwa w łudząco podobnem do naszego opakowania.
Osoby, dla których użycie proszka przedstawia pewną tru­
dność, mogą przyjmować proszek ,,Kogutek-Migreno-Nervo-
zin" w formie StełSBlcstfeB'Jhs (zamiast jednego proszku
przyjmuje się 2 tab'elki). Pudełko zawierające 20 tabletek

kosztuje zł. 1,50. Żądać oryginalnych tabletek ,.Kogutek
Migreno-Nervozin*ł Gąseckiego z ,,KOGUTKIEM44. (5515



Str. 8.
n -----

,,DZIENNIK BYDGOSKI" środa, dnia 12* m arca 1930 r.
Nr. 59.

Na bezrobotnych.
Wicepr. Sądu Okr. Madaliński 20 zł i pro­

si na front kolegów dr. Rogalskiego i Bas-

saka.

VII klasa Szkoły Powsz. Żeńskiej im. św.

Jana 12 zl i powołuje grono nauczycielskie
Szkoły dla ociemniałych.

Personel techn. i biurowy firmy W. Wey-
nerowski i Syn 60zł. Do dalszego ciągu za­
praszają p. Ludwika Kolwitz, fabrykę m a­

szyn Eberhardta, p. M aurycego Be,gacha
i fabrykę obuwia ,,Standart" .

P. Józef Grabowski 5 zł nie naprzykrza­
jąc się nikomu.

t W myśl odezwy pana Prezydenta pra­
cownicy fizyczni Gazowni Miejskiej 25 zl ja­
ko pierwszą ratę, i proszą bardzo gorąco pre­
zesa Ligi Katol. prob. Skoniecznego, aby po­
m ógł dalej.

P. Jankowiak (Strzelnica) 10 zł. Do ape­
lu p. Ryterski (Browar szub.) i p. Piechow­
ski (Probus).

P. Piotr Magdański 10 zł. Wzywa p. Ada­
m a Wysockiego i p. Antoniego Rumia.

P. Z. Stachowska 5 zł pod adresem p. Ta­
tarskiej z til. Chodkiewicza.

Koło śpiewackie Kolej. 20 zł. Niech się
teraz zgłoszą: 1) Kolej. Przysposobienie
Wojsk., 2) Klub Wioślarski przy K. P. W.,
3) Piłka nożna przy K. P. W. i 4) Towarzy­
stw o śpiewu ,,Echo'*.

Personel biurowy f-y Albert Behring 60
zł 50 gr. Aby pozostać we famiłji szle kole­
żeńskie pozdrowienie personelowi f-y dr.

Behring i Ska dyrekcji f-y Alfred Behring
w osobach pp. dr. Behringa i p. Jana Ostrow­
skiego, i koledze po fachu ,,Minerwę". (Mi-
n erw a może być tylko koleżanką, nie kole­
gą, ty ch panów.)

Pracownicy Centr. Biura Rozrachunków

P.K.P.64zl40gridzwoniąnaPracowni­
ków Wydziałów Kontroli Dochodów D. O. K.

P. Gdańsk i Radom.

Ks. prefekt Hanelt 5 zł i niech teraz ks.

prof. Kukułka coś zaśpiewa.
Firma ,,Sosna Polska" Sp. Akc. T a rtak

Paro w y Bydgoszcz-Zimne Wody 100 zl. K to

się przyłączy?
P. Wład. Hellwig 5 zł. Do raportu prosi

p. Rom. Popławskiego.
Personel f-y G. Habermann 140 zł. Po

tym pięknym wyczynie proszą f-y O tto Pfef-
ferkorn i W. Jahne, aby też pokazały, co li­
m ieją.

Uczniowie IV kursu Semin. naucz. męsk.
8 zł a IV kurs Semin. żeńsk. ma wstąpić w

ich ślady.
Pracownicy f-y T. Nowak 22 zł 50 gr.
Bydgoski Klub Sportu Wędkarskiego 16

zł. Na plac Związek Rybacki, H urtow nia Fr.

Ziółkowski i p. Leon Urbanowski.

Tow. Powst. i Woj. Jachcice 10 zł i trąbi
n a swoich kolegów Bielawy-Skrzetusko.

P. Rudolf Eger 5 zł. Czy wie już o tem p.
Bolesław W'ajs z f-y ,,Polon"?

Uczennice Seminąrjum Żeńsk. 15 zł 5 ro­
bią oczko do studentów państw. Szkoły Rol­
niczej. (Także znalazły sobie okazję do flir­
tu!)

Major Warmijewski 10 zł.
Personel drogerji ,,Monopol" 11 zł dając

tem chwalebny przykład swemu szefowi p.
Fr. Bogaczowi. A także spodziew ają się cze­
goś takiego samego i po personelu f-y ,,Ha-
droga**.

Pracownicy fabryki ozdób choinkowych
(Fr. Bogacza) 10 zł i wymieniają jako na­
stępców pracowników f-y Seydler i Gross-

kurth, jakoteż pracowników f-y Pfefferkorn.
Personel f-y W. Dąbrowski z ul. Mosto­

wej 15 zł, choć sami 1 kwietnia będą bezro­
botnymi. Proszą personel f-y Siebert z ul.

Gdańskiej, oraz personel f-y ,,Textil" plac
marsz. Piłsudskiego.

P. L. Bredschneider z f-y ,,Dak" 25 zł )
wprzęga do łańcucha p. Edwarda Stegma*s-
na.

P. Jan Świetlik 8 zł. P. restaurator Sikor­
ski niech sypie dalej.

Uczennice kl. V B. Szkoły Wydz. Ź. 5 zł

i zwracają się z zalotnym uśmiechem w

stronę sympatycznych kolegów z Liceum

Handlowego. (Że też dziewuchy zawsze m u­
szą chłopaków Uprzedzić!)

Personel f-y ,,Włóknik" ze Starego Ryn­
ku 20 zł. A przepijają do kolegów z f-y Le­
on Konieczka, Roman Lewandowski, ,,Źród­
ło” i ,,Wlóknik" z ul. Długiej.

Dr. Kasperowicz 5 zł.
P. Józef Zwolankiewicz 5 zł 1 prosi uo

kontredansa p. Jadwigę Kamińską.
Urzędnicy Banku Bydgoskiego 30 zł z we­

zwaniem do urzędników Banku Gospodar­

stwa Krajowego (oj, tym się już dawno nale­
żało!) i Poznańskiego Banku dla Handlu f

Przemysłu.
Kolo Ch. D. Szwederowo 15 zł. Czy soli­

daryzuje się z tem Ch. D.-'Północ?

Klasa I B Szkoły Handl. wraz ze swą go­
spodynią 7 zł. Koledzy z ki. II A chyba nie

zostaną im dłużni odpowiedzi.
P. Ludwik Fengler 5 zł i prosi p. Kuź-

nickiego,
* Na koniec schowaliśmy bombę.

P. Michał Grabowski z Zagłoby 10 zł !

prosi o to samo swego starego druha i przy­
jaciela p. Jacka Furdygę z Belwederu.

.

*

Poprawki, sprostowania itd.

Nie inż. Paweł Richter z f-y Bemi tylko
p. inż. Paweł Schulz złożył 10 zł.

Personel Bydg. Domu Tow., który złożył
100 zł. nie uczynił tego tak dyskretnie, jak
to przypuszczaliśmy. Owszem, wyszukali
sobie następców, a tymi są pp. Ból. Keńtzer,
Tad. Kentzer, B. Weiss i W. Maciejewski.

Na dziś chyba dosyć!

Rozprawa
przecw Zernickiemu.

W nadchodzącą środę odbędzie się przed
izbą karną tutejszego sądu okręgowego, roz­
prawa przeciw' zasuspendowanemu sekreta­
rzowi m a;gistratu bydgoskiego, Żernickiemu,

oskarżonemu o nadużycie w sprawie fundu­
szu propagandowego m. Bydgoszczy. Jeden
z aktorów tej spraw'y A. B. Lewandowski,
przesłuchiwany będzie jako świadek, drugi
zaś śp. Kronenberg, opuścił już n a wieki pa­
dół ziemski. Do rozprawy powołano szereg
świadków. Rozprawę prowadzi, sędzia Otow-

ski.

Łobuzerski wybryk młokosa

przyczyna kalectwa.
Dnia 10 bm. 14 -letni Edmund P., z amieszka­

ły przy ulicy Pomorskiej, zabawiał się rzuca­
niem kamieni na ulicy, przyczem uderzył prze­
chodzącą ulicą p.' Janinę Chodkiewiczową, za­
mieszkałą przy ulicy Hetmańskiej 28 tak nie­
szczęśliwie w oko, że według orzeczenia leka­
rzy p. Ch. prawdopodobnie utraci oko.

Wypadek ten winien zwrócić uwagę ro-

Roczny Walny Zjazd Okręgowy
Chrześcijańskiego Zjednoczenia Zawodowego na okręg

pomorsko-nadnofecki
odbędzie się w niedziele, dnia 16 marca 1930 r. w Dydhoszczy.

Porządek obrad:

O godz. 8,15: Zbiórka delegatów, człon­
ków i gości w sali restauracji ,,Pod Lwem"

(dawniej ,,Ognisko") przy ul. Marszałka

Focha 71;

O godz. 8,35: Wymarsz pod sztandarami

do Fary;
O godz. 9: Msza św. na intencję Zjazdu;
O godz. 10: Wymarsz do sali ,,Strzelnicy"

przy ul. Toruńskiej;
O godz. 11: Otwarcie Zjazdu Okręgowego;
Wybór prę-ydjum i komisji wyborczej o-

vaz w eryfikacyjnej;
Przemówienia gości;
Sprawozdanie zarządu: a) prezesa, b) se­

kretarza, c) skarbnika i d) sekretarza okrę­
gowego.

Sprawozdanie komisji rewizyjnej.
Dyskusja.
Składanie list kandydatów do zarządu

okręgowego.

Przerwa obiad o w a.

Ogodz. 15: Referat prezesa Zarządu Głów­
nego Ch. Z. Z . posła Urbańskiego ,,Rola Ch.

Z. Z. w dzisiejszej sytuacji gospodarczej
Polski" .

O godz. 16,30: Wybór zarządu okręgowe­
go i komisji rewizyjnej.

O godz. 17: Dyskusja nad referatem.

Wolne głosy, wnioski i zakończenie.

Zarząd Okręgowy
Chrześcijańskiego Zjednocz. Zawodowego

n a okręg pomorsko-narlnoteeki
(-) Bigoński, prezes. ( -) Grobełski, sekret.

(-) Gordon skarbnik.

— Kradzież strychowa. W nocy z 5 na 6

bm. włamali się nieznani sprawcy na strych
domu przy ulicy Senatorskiej 16,gdzie skra­
dli na szkodę p. M arji Kuberskiej bieliznę,
wartości 57 zł.

dziców, na zachowanie się ich dzieci na niw

cach!
— Odczyt harcerza Jelińskiego odbędzie się

w Resursie Kupieckiej w środę, 12 bm, o go­
dzinie 19,30. Będzie wyświetlanych przeszło 300

barwnych obrazów z całej kuli ziemskiej, któ­
rą harcerz Jeliński objechał samochodem

w swej podróży naokoło świata.

— Kto nie był jeszcze w ,,Ulu”, niech przy

sposobności zajrzy do nowego baru przy ulicy
Gdańskiej. Gospodarz jest doświadczonym fa­
chow'cem i mistrzem sztuki kulinarnej, jak
rzadko którzy. W ,,Ulu" nietylko redaktorzy,
którzy z racji obowiązujących ustaw prasowych
są wiecznymi kandydatami do ula, czyją się
jak ... u matki, ale każdy kto tam raz był, no­
wy lokal sobie chwali. Urządzenie lokalu jest
dziełem doskonałych znawców architektury
wnętrz. Drogie mahoniowe boazerje pochodzą
z fabryki wyrobów stolarskich Zborowskiego,
ściany malował ,,mistrz" Paweł Stomski, in­
stalacje świetlne zakładał S. W ojciechowski
(firma ,,Światło" przy ul. Niedźwiedzia), urzą­
dzenia sanitarne pochodzą od senjora tutejsze­
go przęmysłu Ludwika Sosnowskiego. W szyst­
kie prace przynoszą zaszczyt miejscowym
przedsiębiorcom i w arte są podziwu.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.
Zebranie Ch. D. koła Małe Bartodzieje

odbędzie się w niedzielę 16 bm. o godz. 2 W

połud. w lokalu p. Szerbartha na Zimńych
Wodach.

Z referatami przybędą pp. radni miasta.

Baczność członkowie Ch, D. kolo BielawkL

Zebrania miesięczne odbywać się będą
nieodw ołalnie w sobotę po pierwszym każ­
dego miesiąca, zaś zebrania zarządu i mę­
żów zaufania regularnie w ostatnią sobotę
miesiąca w lokalu p. Mittelstadta przy ul.

Senatorskiej.

Kalendarzyk zebrań Ch. Z. Z.
Posiedzenie zarządu okręgowego 1 komi­

sji rewizyjnej Chrzęść. Zjedn. Zawodowego
odbędzie się dziś we wtorek 11 bm. o godz.
6,30 w sekretariacie Ch.Ż .Z .przy ul.Dwor­
cowej 2. Ze względu bardzo ważnych spraw

uprasza się o liczne i punktualne przybycie.

SOKÓŁ ŻEŃSKI,
Zebranie plenarne odbędzie się w środę

dnia 12 bm . o godz. 7,36 w sekretariacie przy
uL Dworcowej nr. 2. - Liczne i punktualne
przybycie czł. ,,Sokoła Żeńskiego" bard z o

pożądane.

Z życia Chrześcijańskiej Demokraci!
na Wielkich Bartodziejach.
W ubiegłą sobotę odbyło się w lokald

p. Feliszkowskiego w Wielkich Bartodzie­
jach, walne zebranie Koła Chrz. Dem. przy

licznym udziale członków. Po z agajeniu
zebrania przez prezesa p. Świerkowskiego,
przewodnictwo obrad objął p. Sosnowski,
udzielając głosu członkom zarządu celem
zdania rocznych sprawozdań. Sprawozda-
niate wymownie świadczyły o rzetelnej,
peł poświęcenia pracy zarządu nad rozwo­
jem koła, propagowaniem idei chrześcijań­
skiej wśród członków dla d ob ra Kościoła

i kraju, jakoteż nad krzewieniem oświaty.
Koło odbyło 8 zebrań plenarnych, na

których różni prelegenci wygłaszali odczy­
ty i referaty o treści pouczającej, oraz 2 ze­
brania zarządu i 1 waine; Koło liczy około
100 członków, w tem 20 nowych, którzy
przystąpili w roku sprawozdawczym. Za­
rząd w uznaniu wielkich zasług, położonych
dla kraju i społeczeństwa przez p. redakto-

rową Teskową, wręczył jej imieniem Koła

dyplom honorwy; drugi dyplom otrzymał
długoletni członek p. Smułka z okazji swe­
go 25-letniego jubileuszu pożycia m ałżeń­
skiego.

Podczas dyskusji nad sprawozdaniami
zasezdł niemiły incydent, spowodowany
przez byłego członka Kola, a obecnie socja­
listę, niejakiego Szylinga. Szyling, który
jako dawny członek Koła działał destruk­
cyjnie i szkodliwie dla stronnictwa, do któ­
rego należał, został wykluczony z organiza­
cji Ch. D. i przystąpił do związków klaso­
wych. Mimo to, m iał jeszcez tyle śmiałości,
że odważył się przybyć na zebranie i bez
zezwolenia przewodniczącego zabierać głos;
dostał jednak odprawę taką, na jaką zasłu­
żył. Najlepiej rozprawił się z nim p. radny
Welc, który wytknął mu warcbolstwo i o-

błudę, a niemniej energicznie wystąpili

przeciw niemu prezes Świerkowski i prze­
wodniczący p. Sosnowski, który wezwał

nieproszonego gościa do opuszczenia sali,
co też Szyling na życzenie wszystkich ze­
branych uczynił; poczem dalsze obrady od­
były się już bez przeszkód, w zupełnej har-

monji.
Zarządowi zebrani udzielili jednogłoś­

nie absolutorium, a w dowód pełnego za­
ufania i uznania dla działalności zarządu,
powierzono mu sprawowanie rządów na

rok następny. Tak więc, prezesem został

p. Świerkowski, jego zastępcą p. Szulc, se­
kretarzem p. Batke, skarbnikiem p. Śztyr-
ma, zastępcą sekretarza p. Kardacz; do ko­
misji rewizyjnej weszli pp. Łowiński i Za­
sadzki. "

Po wprowadzeniu przez przewodniczą­
cego w urzędowanie nowowybranego zarzą­
du, p. Wencel wygłosił bardzo interesujący
referat na temat bezrobocia i stanu gospo­
darczego.

W tym czasie nadszedł p. red. Bigoński,
który po skończonej dyskusji w dhiższem

przemówieniu scharakteryzował przyczyny

bezrobocia oraz obecnego- kryzysu gospo­
da-rczego, czyniąc przytem kilka bardzo głę­
bokich uwag o sytuacji politycznej w Pol­
sce.

W wolnych głosach podnoszono z obu­
rzeniem zakusy pewnych osób o wyelimi­
nowanie religji ze 'Szkół i ich wystąpienia,
przeciw Kościołowi katolickiemu, wyraża­
jąc protest przeciw tym zakusom. Bezro­
botni, członkowie Koła zapewniali, że o-

statnie demonstracje w Bydgoszczy były
tylko dziełem komunistów, nie bezrobot­
nych, którzy potępiają te wystąpienia.

Wielu mówców uskarżało się na brak

zabrukowania, kanalizacji i światła na uli­
cach przedmieścia. Do ulic takich należą
Kijowska, Łęczyńska, Szajnochy, Fabrycz­

na i inne, które domagają się bezzwłocznej
poprawy.

Po załatwieniu jeszcze kilku spraw 'or­
ganizacyjnych, zebranie zakończono.

Na Szwederowie.
W ubiegłą sobotę, 8 bm. odbyło się w lo­

kalu p. Kołodzieja miesięczne zebranie Ko­
ła Chrześcijańskiej Demokracji przy skrom­
nym udziale członków i gości. Obrady za­
gaił prezes red. Kobierski. Sekretarz p.

Tomczyński odczytał protokół, poczem
stwierdził obecność członków. Referat o

prześladowaniach religijnych w Rosji wy­
głosił prezes Kobierski.

W komunikatach zarządu skarbnik

Frankowski zdał sprawozdanie z zebrania

Rady Okręgowej Ch. D., poczem podano
członkom do wiadomości memorjał wysto­
sowany za pośrednictwem Koła Radziec­
kiego Ch. I), do M agistratu w sprawie zała­
twienia najkonieczniejszych bolączek przed­
mieścia Szwederowa.

W wolnych glosach przemawiali pp.:

Frankowski, Mierzwicki, Falarczyk i inni.

Poruszono między innemi: sprawę' braku

wody i odpowiedniego oświetlenia elektry­
cznego w szkołach powszechnych: Dąbrów-
skiego, Leszczyńskiego 1 przy ul. Nowo­
dworskiej oraz niedostateczne oświetlenie

ulic: Grodzickiej, Filareckiej, Wzgórza Dą­
browskiego, Lenartowicza, Ugory, Nowej i

Leszczyńskiego. Zarządowi polecono wygo­
tować w związku z tem odpowiednie wnio­
ski do magistratu.

Na bezrobotnych urządzono jednorazową
składkę, która wyniosła 15 zł. i została zło­
żona w kasie ,,Dziennika Bydgoskiego". Do

kontynuowania łańcucha wzywa się Koło

Ch. D. Północ.

Po wyczerpaniu porządku obrad, prezes

zamknął zebranie hasłem: ,,Cześć Ojczy­
źnie!".

Kino-lewia JKO"
Marcinkowskiego I.

Dziś11 marca

i 12-go tylko
przez 2 dni ,,Dziewczęta pod Kontrolą”

międzynarodowy film ilustrujący walkę Naseenieręwja ,,M a s k a
"

władz bezpiecz. z nieobyczajnością. z Korszówną i Lubi-

Qbrax tylko dla dorosłych. czem na czele.
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Koncert na chleb dla

bezrobotnych.
Nikła liczba słuchaczy zainteresowała

się koncertem, urządzonym przez kilku zdol­
nych uczniów p. prof. Marso. Suma zebrać

na przyda się komitetowi niesienia pomocy

bezrobotnym, który wszystko czyni, aby nie­
szczęśliwym ojcom rodzin przyjść z pomocą.

Takich koncertów trzebaby jednak więcej
urządzać, jeżeli zbiórki i pomoc, jaką nio­
są bezrobotnym odpowiednie urzędy, nie

zdołają zaspokoić głodu biednych rodzin.

Co do niedzielnego koncertu, chciałbym
tylko zaznaczyć, że odznaczył się na nim p.
Kulecki jako dzielny chopinista i akompa-
niator, p. Rehbeinówna jako interpretator-
ka aryj i pieśni Karłowicza, Czajkowskiego
i Saint-Saensa, p. Bernard Czyszewski jako
baryton polny 1barwny.

śpiew znanej u naa artystki p. Zofji Ma­
jewskiej i p. Iwańskiego przyczynił się rów­
nież do urozmaicenia wieczoru. Art. dram.
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p. Kopiijowska wygłosiła 3 piękne deklam a­
cje.

Należy podkreślić, że wszystkie występu­
jące osoby popisywały się bezinteresow'nie.

Oklaskiwano wszystkich wykonawców o-

choczo.

Że południow'y koncert' w Teatrze Miej­
skim z powodu braku frekwencji nie mógł
się odbyć, nie zniechęciło p. por. Grabow­
skiego. W przyszłą niedzielę, gdy wszystkie
miłujące muzykę osoby o tem już będą wie­
działy, poranek z pewnością się odbędzie.
Widzimy więc, że wiele się czyni i z strony
świata muzycznego, aby zażegnać, chorobę
bezrobocia. Oby tylko to ziarno padło na do­
brą glebę! rl

Demonstracja kupiectwa
bydgoskiego w sprawie podatku obrotowego.
Wszystkie składy mała być w środę od ooludnia zamknięte.

We wszystkich większych ośrodkach

handlowych i przemysłowych Polski odby­
wają się wielkie wiece protestacyjne prze­
ciwko odwlekaniu przeprowadzenia, koniecz­
nej dla uzdrowienia stosunków gospodar­
czych w państwie, reformy podatku przemy­
słowego od obrotu. Aktualna ta sprawa go­
spodarcza, omówiona przez nas ostatnio w

całym szeregu artykułów, była wczoraj
przedmiotem obrad na ogólnem zebraniu

wszystkich sfer gospodarczych w Resursie

Kupieckiej. Kupiectwo i rzemiosło bydgo­
skie, doceniając zgrozę chwili, w której wa­
żą się w Sejmie losy dalszej egzystencji
handlu i warsztatów rzemieślniczych, przy­
było na to zebranie bardzo licznie.

Na wstępie posiedzenia prezes Związku
Towarzystw K upieckich okręgu nadnotec-

kiego p. M. Bentkowski złożył oświadczenie,
iż wobec nieuwzględnienia postulatów ku­
piectwa w sprawie podatku obrotowego, u-

stępuje ze swego stanowiska. Przewodnic­
two objął następnie p. Boi. KiedrowskL

Przed głównym referatem niezwykle in­
teresująco i rzeczowo omówi! zagadnienie
handlu w dobie obecnej dyrektor izby Prze­
mysłowo-Handlowej p. radca Wcisło. Bez

jakichkolwiek obslonek, zupełnie realnie,
przedstawi! zebranym niezwykle ciężkie po­
łożenie gospodarcze oraz szeroko się rozwo­
dził nad przyczynami obecnego, przewlekłe­
go kryzysu ekonomicznego.

Zasadniczy referat w sprawie podatku
obrotowego wygłosił p. A. B. Lewandowski.

Zbyt długie były jego wywody i miały czę­
stokroć charakter wiecowy.

Po krótkiej dyskusji uchwalono caly sze

rcg rezolucyj, zwróconych przeciwko mini­
strowi skarbu Matuszewskiemu oraz mini­
strowi przemysłu i handlu Kwiatkowskie­
m u. Również postanowiono na znak prote­
stu zamknąć wszystkie składy w środę dnia

12 bm. począwszy od godziny 1-szej w polu-

- Zwracamy uwagę na agitatorów ży'
dowskich. Wśród bezrobotnych kręcą się
podejrzani żydzi. Jak wiadomo, robotni­
ków żydów u nas niema - niema zatem

także bezrobotnych żydów. Jest natomiast

m asa żydowskich oszustów, którzy już du­
żo pieniędzy z Bydgoszczy wyciągnęli. Ży­
dzi są także urodzonymi apostołami komu­
nizmu, wysługującymi się gorliwie Mo­
skwie — za fałszywe lecz dobrze podrobio­
ne dolary. Niech sobie uczciwi bezrobotni

dobrze obejrzą tych ptaszków, którym nie

chodzi o dobro robotnika, lecz o sianie za­
mętu.

~ Zbiegł z domu rodzicielskiego. Dnia 3
bm. zbiegi z domu rodzicielskiego w Kali­
szu 16-letni Stanisław Stokowski, uczeń

gimnazjalny, który przybył do Bydgoszczy,
starając się o przyjęcie go do marynarki
wojennej. Gdy starania młodzieńca spełzły
na niczem, udal się w kierunku Tczewa,

względnie Gdyni, gdzie prawdopodobnie bę­
dzie czynił dalsze starania o zaciągnięcie
się w szeregi marynarki. Rodzice zbieglegt.
upraszają każdego, ktoby go napotkał, aby
zechciał oddać zbiega w ręce policji, względ­
nie powiadomić zaniepokojonych rodziców.

dnie. Miasto tonąć ma w ciemnościach: ok­
na wystawowe nie będą oświetlane. Ciem­
ności te i zamarcie życia gospodarczego m a­
ją być niejako symbolem położenia kupie­
ctwa. Do demonstracji tej m ają przystąpić
wszyscy kupcy, bez względu na przynależ­
ność narodową i wyznaniową, a więc też

i żydzi i nicmcy.

Z życia Związku Podoficerów Rezerwy.
W ub. środę odbyło się zebranie miesię­

czne Zw. Podoficerów Rezerwy, które za­
gaił prezes p. Chlebek. Po zagajeniu i od­
czytaniu protokółu prezes p. Chlebek i se­
kretarz p. Barański zdali sprawozdanie z

walnego zjazdu Zw. Podofic. Rez. w Toru­
niu i stwierdzili, że zarząd okręgowy- wy­
trwale pracuje nad rozwojem organizacji,
w szczególności pod względem przysposo­
bienia wojskowego, zakładając hufce przed­
poborowych. Ogólny wynik pracy zarządu
okręgu, prezes p. Tycher przedstawił nastę­
pująco: okręg liczy obecnie 42 kół z górą
prawie zrzeszonych 5.000 podoficerów rezer­
wy, gdy tymczasem na całym terenie Rzpl.
zrzeszonych jest 20.000, z czego wynika, że

prawie M ogólnej liczby zrzeszonych przypa-

.da na okręgpomorski.Praca zarządów posz­
czególnych kół na terenie P'omorza na tle or-

ganizacyjnem, * administracyjnem, finanso-

wo-gospodarczem i techniczno-wojskowem.
stoi na wysokim poziomie, zaco prezes pod
adresem delegatów wyraził uznanie. Pod

tym względem Koło Bydgoszcz zajm uje
drugie miejsce.

Wkońcu dowiedzieliśmy się, że uchwa­
lono następny zjazd w r. 1931 zwołać do

Bydgoszczy.
Następnie skarbnik p. Belczewski zdal

sprawozdanie kasowe z balu maskowego.

Niesumienny akwizytor czasopisma
gospodarczego.

Przestroga pod adresem kupców i przemysłowców.
W sprawie wydawnictwa ,,Przemysł, Fi­

nanse i Polityka", Izba Przemysłowo-Han­
dlowa w Bydgoszczy zwraca zainteresowa­
nym sferom gospodarczym uwagę, iż nie­
jaki Alfred Konecki, akwizytor czasopisma
,,Przemysł, Finanse j Polityka" zwraca się
do różnych przedsiębiorstw przemysłowych
i handlowych w całym kraju z akwizycją
ogłoszeń 1powołuje się na P. Ministra Prze­
mysłu i Handlu lub na Ministerstwo Prze­
mysłu i Handlu za wiedzą i za aprobatą ja­

koby których prowadził tę akcję.
W związku z tem Ministerstwo stwier­

dza, że ani p. Ministrowi Przemyślu i Han­
dlu, ani Ministerstwu Przemysłu i Handlu

wymieniony osobnik znany nie jest i żad­
nych' upoważnień nie otrzymywał. Również

i żadnym innym w'ydawnictwom ani przez
Pana Ministra, ani przez Ministerstw'o Prze­
myślu i Handlu nie są udzielane poparcia
w imprezach finansowych.

Kucharz przedstawił ńą za radcę ministerialnego
i emerytowanego pułkownika.

Nie chciało się uczciwie pracować kucha­
rzowi niejakiemu Edmundowi Klemczakowi,
więc wpadł na myśl łatwiejszego sposobu ,,by­
towania", a mianowicie objeżdżał różns miej­
scowości Polski, będąc także częstym gościem
w Bydgoszczy i przedstawiając się za radcę
ministerialnego oraz emerytowanego pułkowni­
ka wojsk polskich, mającego wpływy w mini­
sterstwach, narzucał się zainteresowanym ze

swem pośrednictwem w sprawach w'yrabiania
pożyczek państwowych. I dobrze się działo

,,panu radcy”, bo każdy z zainteresowanych

chętnie gościł u siebie ,,radcę", wyświadcza
jąc mu lóżne grzeczności. Naturalnie, że nikt

ze starających się za pośrednictwem p. ,,radcy"
pożyczki żadnej nie otrzymał, narażając się
bezpotrzebnie na koszta. Pan ten podawał się
również za prezesa grupy Związku b, uczest­
ników powstań narodowych, którym nie był,
Był on poszukiw'any od dłuższego czasu za

cały szereg oszustw i dnia 6 bm. został przy­
chwycony w Opalenicy w pow. grodziskim i od­
stawiony do dyspozycji poszukującego go sądu
w Poznaniu.

— Chleb staniał. Cena za 1 kg chleba żyt­
niego z 70% mąki został ustalony na 36 gro­
szy, bochenek VA kg — 55 groszy.

— Wykłady religijne Ligi Katolickiej, Liga
. Katolicka parafii Św. Trójcy podejmuje w W.

Poście jak w ubiegłych latach, tak i w tym
roku wykłady religijne i to w środy. Pierwszy
w ykład odbędzie się w środę, dnia 12 hm.-

o godz. 7 wiecz. w Demu Katolickim na tem at:

,,Objawienia czcigodnej Wandy Malczew'skiej",
tyczące odrodzenia Polski. Referat z chwili

bieżącej wygłosi ks. orob. Skonieczny, ks. Bo­
ber będzie czytał i objaśniał Pismo św., a mia­
nowicie Dzieje Ap. Rodz. IV. Upraszamy o li­
czny udział. — Zarząd.

— Wspomnienie pośmiertne. Sędzia Naj­
wyższy wezwał nagle przed Siebie ś, p. Zy­
gmunta Łańcuckiego, rendanta kasy kościelnej
parafji św. Wincentego h Paulo w Bydgosz­
czy. Z zawodu kupiec, zrujnowany przez woj­
nę, im ał się pracy w administracji zakładającej
się naszej parafji. Jakkolwiek nieprzywykły do

pracy biurowej, obowiązki swe spełniał nad­
zwyczaj gorliwie, nie opuszczając nigdy go­
dzin urzędowania. Niestety przejścia wojenne,
mimo zaczynającego się dopiero 60-go roku ży­
cia, sprow'adziły ciężką chorobę serca, która
w ostatnich tygodniach stała się naprawdę
groźną. Ale ś. p . Zmarły chorobie się nie pod­
dawał, chociaż Nko wierzący katolik, na tę

óst-'.nią godzinę przez przyjęcie Sakramentów

św. się gotował. Dwa ataki sercowe zastały
go na stanowisku, przy biurku parafialnem.
Z udzielonego mu urlopu niedługo korzystał
ś. p. Zmarły, bo rwał się do pracy i właśnie,
gdy szedł do biura parafjalnego, padł tuż przed
kościołem naszym, rażony nowym atakiem ser­
cowym, który spowodował śmierć przedwcze­
sną tego cichego i zasłużonego pracownika.
Zmarły osierocił żonę, Jadwigę z Matejków
i dwoje dzieci. Ś. p . Zmarłego naszego praco­
wnika modlitwom wiernych polecają XX. Mi­
sjonarze św'. Wincentego ń Paulo.

— Piąta rocznica ,,Gryfu". W czwar'tek,
13 bm. odbędzie się o godz. 20, w sali restaura­
cji ,,Pod Lwem" uroczyste posiedzenie Towa­
rzystwa Wioślarskiego ,,Gryf", z okazji 5-lecia

swego istnienia. Program: 1) słowo wstępne:
prezes p. Tyb-orski; 2) śpiew: ,,Gaudę Mater

Polonia" - Koło Śpiew. K. W . ,,Gryf"j 3) hi­
storia powstania wioślarstwa: p. prof. Albrycbt;
4) zarys historji klubu: członek zarządu p. Br.

Zamiara; 5) przemówienie delegatów'; 6) wrę­
czenie dyplomów honorowych pp. Reszce i Za­
m iarze; 7) śpiew: ,,Hasło wioślarskie" — Koło

Śpiew'. K. W . ,,Gryf" i 8) zakończenie,
— Zarząd Towarzystwa Miłośników dzielni­

cy Białawy prosi autora listu podpisanego
,,Bielawkamn" o zgłoszenie się w czwartek

między godz. 5 a 6 wieczorem przy ul. Litew'­
skiej 2, celem omówienia wymienionych w li­
ście spraw.

Z czystego zysku zarząd wyasygnował 10zł

na bezrobotnych. W ostatnim punkcie pro­
gramu uchw'alono uruchomić bibljotekę,
która mieścić się będzie w se.kretarjacie (h.
szpital wojskowy), W celu jnk najszybsze­
go wprow'adzenia w czyn bibljoteki zarząd
prosi wszystkich kolegów o składanie zbęd­
nych książek w śekretąrjacie w każdy po­
niedziałek! piątek od godz. 6 -7 wieczorem.,
jak również na zebraniach miesięcznych.

Kto wygrał na loterii ?
W czwartym dniu ciągnienia V klasy

20-ej polskiej loterji państwow'ej, głó­
w-niejsze wygrane padły na numery na­
stępujące:

25 000 zi na nr. 200392.
20 000 Tl na nr. 173721-
5 000 zł na n-ry: 25515 43540 98793

122338 125703 128491 159644. .

3009 zi na n-ry 2740 75322 107311
109791 125920 139509 174639.

2539 zi n a ti-ry; 9162 29273 44052 79552
90203 90624 111572 209742.

1030 zł na n-ry: 9771 23568 29372 30573
47179 80133 94453 .95985 113635 121315
125723 129666 131351 132326 13690G 137142
193094 193259 199212 209219.
153768 166818 176454 176950 191951 192823
193094 193259 199212 209219.

690 zł na n-ry: 2307 5192 15725 1G280
1704-8 22358 22435 31396 53665 38151 41162
43663 44739 49970 79440 81888 82413 84928
109283 1131192 116474 119382 127760
129459 132307 135005 135275 135892 138668
139921 145246 146764 153431 164809 170388

171237 176175 184240 186456 187813 188281
190799 191647 196332 202413 204004.

Ciągnienie V. klasy
odbywa się codziennie i trw-a do10kwietnia rb.

Co tirugi los wygrywa. (ósoi

Główna wygrana 750.000 zł.
oraz wiele dalszych wygranych po 350.000 zł,

250 000 zł, 150.000 zł, 100.000 zł i t. d .

Cenalosu7t- 200zł,1/2 - 109zł/Vi- 50zł.

Zamówienia listowne załatwia się odwrotnie.

M. Rejewska, Bydgoszcz,Dworcowa17
Tel. 27. Konto czekow-e P. K . O. 207.963.

Konto bankowe: M. Stadthagen, Bydgoszcz,

590 zł na n-ry: 229 2005 3381 5277
8846 8942 9102 14318 15414 16147 16868
17071 17108 25901 27797 30631 32863 37862
38913 39149 39821 39961 40699 44182 44703

4581G 47607 48280 49022 49237 49714 49890
75409 77835 78434 79843 80883 81459 83475
84390 86694 89974 91414 95230 95340 96873
97866 100382 102486 1047746 105044 105152
109941 111629 111724 113945 114265 114-508
115244 115596 116616 116956 120039 124836
125084 125300 126043 129940 133069 134425
136296 136702 139080 139110 139672 140211
142876 146965 147274 148510 148831 149213
149371 149584 150480 150704 152311 153391
153995 154492 154450 155112-155753 156605
1EC614 156954 158154 160194 163377 169861
173359 173510 175161 176201 178144 182023
182084 183482 186571 186900 189803 191178

193254 193992194015 195606 197119 197710
199863 201C.11 203284 204065 205300 295421
206141 206882.

I
Mniejsze w-ygrane oraz stawki są do

przejrzenia w Kolekturze Loterji
Państwowej

, ,UŚMIECH FORTUNY*1
Bydgoszcz, Pomorska 1,

S || tamże wypłata wszelkich w-ygranych
PS oraz zamiana stawek na nowe szczę­
ść śliwę losy.

PROGRAM RADJOFONICZNY,
ŚRODA, 12 MARCA .

18,30: Ryga. ,,Tannhauser”, op. Wagnera.
19,05: Wilno. Audycja wesoła.

20,15: Warszawa. Feljeton p. t. ,,Wielcy sza­
leńcy".

20,15; Bem . ,,Madame Butterfly", op, Pucci­
ni'ego.

20,30; Poznań. Poznański kwartet solowy,
20,41. Hilversum , ,,Romeo i Julja", dramat

Szekspira,KINO NOWOŚCI
Mostowa S. - ToSof. 386

Początek o godzinie 7 U0.

PREMIERA!

Największy
tragik świata

m istrz m aski bon Chaney
ukaże się w swej osta­
tniej najlepszej kreacji w

wielkim dramacie p. t ,,Bicz Boży”
Treść o niehywałera na- Ciekawy

pięciu dramatyoznem. nadpro*
Zawrotne tempo akcji, granit
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PROGRAM W KINACH.

CORSO. ,,Karjera cowboya".
KRISTAL. ,,Z drada sianu".

MARYSIEŃKA. ,,Wiosenna parada".
NOWOŚCI. ,,B icz Boży".
OKO. ,,Dziewczęta pod kontrolą".
PAW. ,,Awantury chińskie".

1 życia towarzystw.
Bydgoskie Tow. W ioślarskie. Uprasza się

o liczne przybycie członków na dzisiejsze
wtorkowe ćwiczenia gimn. do ćwiczni gimnazj.
ini. Kopernika, ze wzlędu na fotografję do Pa­
miętnika. W środę 12 bm. o godz. 4,30 po po­
łudniu zbiórka czynnych członków na przy­
stani. i

Tow, Czel. Katol. W środę, 12 bm. zebranie

o godz. 7,30 i wykład o badaniu mięsa.

K. S, ,,Astoria", Dziś we wtorek odbędą się
gry domowe o mistrzostwo klubu. Zgłoszenia
przyjmuje się do godz. 7,30 w ,,Bagateli" .

W środę zebranie wydziału gier i dyscypliny.
S. M . P. ,,Promyk". We wtorek, 11 bm.

o godz. 7 próba teatralna. W środę, 12 bm.

o godz. 6,30 lekcja śpiewu. O godz. 7,30 zebra­
nie zarządów i zastępowych obu oddziałów.

Tow. śpiew. Piekarzy Polskich. Dziś, w e

wtorek, lekcja śpiewu o godz. 17 w restauracji
,,Pod Lwem".

Klub Muz. ,,Bandoma", Jachcice. Zebranie

miesięczne we wtorek 11 bm. w lokalu p. Or-

czykowskiego o godz. 7 wiecz. Po zebraniu

lekcja muzyki.

,,Dzwon", We w'torek, czwartek i piątek
lekcja całego chóru o godz. 8 w szkole na

Okolu.

Tow. śpiewu ,,Lutnia". Dziś zebranie ple­
narne o godz. 8,15 wiecz.

Tow. Kupców Detelistów branży spożywcz.
Zamówienia na cukier i inne artykuły przyj­
muje Bank Ludowy do czwartku dnia 13 bm.

godz. 13. (6256)
,,Sokół" III. Dziś, 11 bm. zebranie miesię­

czne o godzinie 19,30 w hotelu Lengninga.
Bydgoski Chór Męski. Lekcja śpiewu we

wtorek, 11 bm. o godz. 19,30 u p. Bielawskiego
ul. Szczecińska 1. Zebranie zarządu i komisji
zabawowej o godz, 18,30.

Bank Polski płacił dnia 11 m arca za:

dolary amerykańskie 8,85% —8,86V^
funty szterlirigów .43,19Vó
franki szwajcarskie 171,86
franki francuskie 34,76
m arki niemieckie 211,9?
liry włoskie 46,54
guldeny gdańskie 172,67
szylingi austrjackie 125,10

— Z walk zapaśniczych. Wielką atrakcją
dla sportowców naszego miasta jest turniej
walk zapaśniczych, jaki się obecnie odbywa
w sali (zimowej) p. Kocerki przy ul.. Św.'Trój­
cy, w którym występują zapaśnicy światowej
sławy. W dniu wczorajszym: LieSkajs w 10 min.

położył na łopatki żyda Zeikowicza; szampipn
Polski Borowiak w 15 min. pokonał młodego
zapaśnika Niemca Fryżego; niezwykle emocjo­
nująca byla walka dwóch, w dobrej formie,
zapaśników, Polaka Zaremby z Duńczykiem
Petersenem, Pierwsze spotkanie nie dalo re­
zultatu. Ostatnia para Micheison - - Poptawski
stanowiła clou zapasów wczorajszych. Obaj za­
paśnicy ciężkiej walki wodzili się po ma.cie,.jak
dwa niedźwiedzie. Popławski, stary i doświad­
czony wyga, nauczyciel Zbyszki i wielu innvch

polskich zapaśników, paradą tylnego pasa po­
łożył na łopatki niedźwiedziówatego Niemca

Michelsona w 14 min.

w różnych kolorach:

i deseniach oraz

dywany
I chodniki

kupuje się bardzo ko­
rzystnie u

Poznań

przy ul. Pocztowej 31

tylko naprzeciw poczty.

Niebywała okazja ko­
rzystnego zakupu u

Waligóiiptylko naprzeciw poczty

I*02ZElClń
Pocztowa 31.

6319

CCPOLECENIA
Zawiadomienie.

Podajemy do wiadomości
że 10 marca otworzyliśmy
mechaniczną stolarnię przy

Śląskiej 3. Przyjmujemy
obróbkę drzewa i deski do

szpontowania. Cheblarka
800 m/m. (6290

Oliwa
do palenia nadeszła. Sa-

wonia, Długa 20. 6263

Wypożyczam
samochód ciężarowy. Ku-

jawska 27, teł. 1864. (6305

Piegi
plamy, wyrzuty usuwa

krem i mydło ,Benegni-
na”. Puder Benegnina ja­
ko konieczny dodatek na­
daje cerze przepiękny wy­
gląd i naturalną ś'wieżość.
Cena kremu 2 zł, mydła
ł,5o zł. pudru 1 zł. (5612

Mag. ia n Stenzel
aptekarz

Apteka pod ^Łabędziem”
Grudziądz, Rynek 20

Telefon 142.

Wszędzie do nabycia.

Świeże śledzie
dziennie do oddania, nor­
weskie, szwedzkie i

szprotki po najtańszych
cenach dziennych. Zamó­
wienia będą punktualnie
wykonane. 6156

Cieszyński, Łokietka 6
Telefon 975.

Poszukuję zdolnego

zastępcę
do sprzedaży amerykan,
aparatu do kontroli ruchu
aut i maszyn. Zgł. osobi­
ste: Hotel Lengning,
inżynier. 2 -4 po poł.

6258

z dobreml referencjami,
władająca język, polskim
iniemieckim', potrzebna
zaraz. Oferty z dokład­
nym życiorysem do Dz.

Bydg. pod ,,Hurtownia".
6325

Uczeń
piekarski może się zgłosw.
T. Marmurowicz, Zbożowy
Rynek 11. (629S

Codziennie

żywi!nfiypoleca
B.Schmidt

Delikatesy. (3523

P.Z.46964
numer autobusu zgubi­
łem. Za wysokiem wyna­
grodzeniem 6271

Ossolińskich 10, II ptr.
lub autobus

Bydgoszez-Chojnice.

Narybek
karpie, liny, węgorze.
Fritscbe, Toruń. (631l

Tokarnię
silną, długości do 2j
metrów kupi 62991

Autoarma
ul. Śniadeckich 45,|

tel. 1824.

J V
Płytki ścienne

w białym i żółtym ko­
lorze w rozmiarach

15X15 cm. w najlep­
szej jakości dostarcza

po dostępnej eenie

Fabryka ceramiczna

M. Perkiewicz, Ludwikowi)
p. Mosina.

__________

6316 Z"

Rower
sprzedam. Pomorska 60,
w podwórzu. (F3538

R SÓŻMBll

Dziecko
(chłopiec.) 2 miesięczny
oddam na własne. Proszę
sie zgłosić rlo Dz. Bydg.
pod ..A. M. 137”. 6246

Zgubiono 6259

papiery wraz z książką i

kartąkwitową na nazwisko

Karol Winkel. Oddać

,,Nowość”, Gdańska 147.

Za długi
mojej żony Marty nie od­
powiadam. FranciszekWi-

śniewski, Grunwaldzka
nr. 108. 6280

Za
długi żony Władysławy
nie odpowiadam. A. Her­
zog Kossaka 92. (6321

Kanapy
leżanki, garnitury klubo­
we poleca Tapicernia Ja-
nowicza, Marszałka Fo­
cha 4, (dawniej Jagielloń­
ska). 6178

^j^SPRIEDAŻE^I
Besztówka

180 mórg, dom 8 pokoji
nad wodą, łąka, sprzedam
10000 zł wpłaty łub wy­
dzierżawię. Nowakowski',
Dworcowa 69. F3522

Gospodarstwo
28 morgowe przy koście­
le, pszenno-żytnia ziemia,
budynki masywne, sprze­
dam korzystnie. Wpłata
12,000 zł reszta na hipo­
tekębezprocentową. Krzy-
żelewski, Bysław, pow.
Tuchola. 6314

Dom
II piętrowy natychmiast
na sprzedaż z powodu
wyjazdu. Adres wskaże

Dz. Bydg. Grudziądz.(6317

Zakład
fryzjerski, duży, 3 poko­
jowe mieszkanie, centrum
miasta zaraz sprzedam.
Zgłosz. do filji Dz. Bydg.
Dworeowa 2, pod nFryzje­
rom”. (F3530

Kawiarnia
Restauracja z pełną kon­
cesją, w mieście powiato-
wern zaraz korzystnie na

sprzedaż lub do wydzier­
żawienia za kaucją. Zgło­
szenia do Dzień. Bydg.
pod ,,Kawiarnia". (6281

Dom
z ogrodem na sprzedaż.
Kraszewskiego 12. (F3516

Dom
piętrowy, oficyna i mor­
gę roli sprzedam zaraz.

Golub, Toruńska 176.

6309

Okazja!
Kamienica I piętrowa, 6

pokoi, 2 składy bez długu,
cena 25 tysięcy sprzedam.
Of. do Dzień. Bydg. pod
. 2 składy”. 6252

Dom
w powiat, mieście, gdzie
się mieści skład kolon, z

restauracją i rzeźnią na­
tychmiast sprzedam lub

wydzierżawię, osobno

rzeźnię. Wszystko w peł­
nym biegu. Oferty proszę
skierować pod nDom 16”

do Dzień. Bydg. 6224

Kolonjalką
z mieszkaniem sprzedam
bardzo tanio zaraz. Adres
w Dzień. Bydg. 6277

Dom
nowy z ogrodem, wolne
mieszkanie dwu piętrowy
zaraz korzystnie nasprz^
daż w okolicy Gdyni 5 mi­
nut od dworca. Franciszek

Mateja, Reda pow. morski.

__________

6 3 t4

Domek
l1/-, morga ziemi wtem

ładny ogród, sprzedam
korzystnie lub wydzier­
żawię, z wolnem 3 pok
mieszkaniem w Rydgosz-
czy. Adres wskaże Dzień.

Bydg. 6272

sprzedam
swój interes w Ostrowie,
przy najlepszej ulicy do­
brze prosperujący, zapro­
wadzony przezemnieprzez
U lal, oraz przyległe
mieszkanie 3 pokojowe
i kuchnia, z powodu sto­
sunków familijnych. Po­
trzeba do objęcia 8 do

10000 zł. Zgłoszenia przyj­
m uje : M. Janczyński.
Ostrów,(Wklp.) Staro Tar­
gowa 5. 6326

Dom
i 5 mórg roli z ogrodem
na sprzedaż. Zap. Długa29,
skład towarów, 6265

Pierwszorzędna
oberża w powiecie lubaw­
skim, skład kolonjalny, re­
stauracja z koncesją, dużą
salę, Oijród wycieczkowy i

kręgielnia, 8 pokoi i ku­
chnia w dużej kościelnej
wiosce, szkoła i kolej na

miejscu, zaraz na dogod­
nych warunkach na sprze­
daż lub do wydzierżawie­
nia. Of. pod ,Łaskawe” do
Dz. Bydg. (6293

Łóżko
żel. białe lub inne z ma-

teraoą kupię. Sprzedam
piec kafl. ż'ółty i biały
kompl. Dworcowa nr. 65,
skład. 6333

Wózik
dziecięcy na paskach ma­
ło używany sprzedam.
Sienkiewicza 48, podwó­
rze. F3533

Sprzedam ,

urządzenie parowej mle­
czarni, parowym kotłem sto­
jącym. Grudziądz, Groblo-
wa 22, Bara. (63t0

Maszynę
krawiecką sprzedam ta­
nio. Golub, Toruńska 176.

6309 a

iGEE)lKamienice
dochodową kupię w

dobrem położeniu. W pła­
ta 50 tys. Zgłosz. do Dz.

Bydg. pod BC. J .” (6284

Majster
eeglarski z długoletnią pra­
ktyką wszelkich wyrobów
cesarskich, maszyn paro­
wych poszukuje, posady
od 1 kwietnia. Zgł. księ­
garnia Masłowskiego, Solec

Kujawski. (6308

Poszukuje
agentów(tek) na pokupne
nowości. Byt zapewniony.
Zgłoszenia ^Par” Poznań

Aleje Marcinkowskiego
pod ,53.432". 6315

Krawiec
prasowacz do damskiej
konfekcji natychmiast
może się zgłosić. Kościel­
na7,Iptr. (6303

Kupie
mniejszą wilę lub dome­
czek możliwie z ogrodem
przy wpłacie około 15000

zł. Zgł. pod .BK.32" do

filji Dz. Bydg. Dworcowa

nr. 2. F3514

Sprzedam
m an e ż (rozwerk), wóz,
Bydgoszcz, Ujejskiego 17.

6274

Sprzedam
korzystnie damską ma­
szynę ,Singera”. Fiszle-

wicz, Senatorska 70. 6273

Toaletka
bardzo korzystnie zaraz

na sprzedaż. Podwale 14.
6257

Powózki
każdego rodzaju korzy­
stnie na sprzeuaż. Het­
mańska 35. F3520

Wózek
sportowy z bud1:ą na

sprzedaż. Sobieskiego 12,
I ptr. lewo. FJ518

EGED1
Na mandolinie

łatwą metodą z nut wyu­
czam' szybko grać. Zgł.
popoł. od 3—8, Jackow­
skiego 2, parter pr. (6306

K
posady" ^

w

"

Zdolnym 6229

agentom losowym, którzy
dość mają obiecywanych
im a nie dotrzymywanych
, złotych gór”, ofiarujemy
solidne warunki z gwa­
rancją ścisłego dotrzy­
mania. Płacimy stałą
gażę, zwrot kosztów po­
dróży oraz najwyższą pro­
wizję. Zgłosz. Warszawa,
skrzynka pocztowa 840.

70do100zł
dziennie zarabiają zdolni

zastępcy przy sprzedaży ar­
tykułu na raty, bardzo ła­
twego zbytu. Zgł. osobiste
n dyrektora Taussiga w

środę dnia 12 marca b. r.

w Hotelu Lengning. (6298

Szewski
czeladnik potrzebny za-

laz. Promenada 42.(F3515

Wolna
stała posada dla szofera,
li'O 'i j\ kaucji. Adres

| wskaże Dz. Bj dg. (F3541

Poszukuje
od 15. marca br. pomoc­
nika handlowego do skła­
du delikatesów. Reflektu­
je się tylko na pierwszo­
rzędną siłę, z dobremi

referencjami. Czesław Pile

Plac Teatralny 18. 6338

Poszukuje
kucharki. Restauracja
, Gastronomja” w Toru­
niu, ul. Szczytna 2. 6312

Dziewczyna
ze wsi potrzebna. W i­
śniewska, Lubelska 7.

6286

Służącą F3532

bezwzględnie uczciwa,
kochająca dzieci po­
trzebna. Koperska,
Marcinkowskiego 10, III.

Uczeń-praktykant
potrzebny zaraz do skła­
du papieru. Jan Jako-
wienko, ul. Dworcowa 2.

F3531

Potrzebna
dziewczyna do dziecka i

lekkich prac domowych.
Jackowskiego 33-8 . (6294

Dziewczyna
lat 17—18, do wszelkiej
pracy domowej potrzebna
od 15 bm. Zgł. 3 Maja16,
II p. prawo. F3529

K
POSAD
POSZUKUJĄ

Dozorca 6289
lub akwizytor, 45 roku

życia, przyjmie posadę,
ew. kantorzysty w jakiein-
kolwiek przedsiębiorswie.
Zgł. do Dz. Bydg. pod
,Dozorca”. Łóżko z mate­
raca tanio na sprzedaż.

Poszukuje
posady jako podróżujący
z kaucją 500 lub 10UO zł,
na wszystko się nadający,
bardzo pilny i' rzetelny.
Łasjcawo zgłoszenia 1do
Dz. Bydg. Grudziądz, pod
,1'odtóżujący ”, 6313

Ksiaikowa
z 5 letnią praktyką szuka

posady. Łask. zgłosz.
skierować do Dz. Bydg.
pod ,,S. M.” 6267

Bona
do dzieci lub zarządezyni
domu przyjmie posadę.
Zgł. do Dzień. Bydg. pod
'Ż.M.” 6323

K

"

m .......... n w
.Z .ERŹAWV)1

Fabryczkę
cukierków i czekolady,
od właściciela, komple­
tnym urządzeniem, w peł-
nem biegu, większe mia-

slo, odbiorcy stałe, z po­
wodu choroby właścicie­
la wydzierżawię, przeję­
cie 8,000 zł. Zgłoszenia
biuro Pogoń, Dworcowa

nr. 80.

I^^IESIKAfilA^^

Młode
małżeństwo poszukuje po­
kój z kuchnią. Zgł. pod
0S. J.C.” doDz.Bydg.

6324

Wydzierżawię
mieszkanie 2 pokoje
z kuchnią, ogrodem i po­
lem (3 morgi). Warunki
od umowy. Spieszne ofer­
ty pod ,,iV. M." do Dzień.

Bydg. 6282

Mieszkanie
5 pokojowe z mebl. od­
stąpię, centrum, pośredni­
cy wykluczeni. Poważne

zgł. do fiiji Dzień. Bydg.
pod ,Alfa”. (F3528

Mieszkanie
3 lub 4 pokojowe z łazien­
ką w pobliżu Dyrekcji
Kolejowej poszukuje u-

rzędnik od dnia 1. 4. br.
Łaskawe zgłoszenia pod
MZ. C .” do Dz. Bydg.t(6268

Mieszkania
1—3 -5 -8 pokojowe wy­
najmie Nowakowski,
Dworcowa 69, ptr. (F3521

K TSSTS*
Bnma/i

Pokój
umeblowany zaraz. Sło­
wackiego 1, I ptr. pra­
wo. F3492

Pokój
umeblowany,słoneczny do

wynajęcia. Plac Piastow-

nr. U,II lewo. F3489

Dwa
ładne pokoje, fortepian,
razem albo oddzielnie,
solidnym lub małżeństwu

wynajmę. Toruńska 184,
II lewo. 6084

2 pokoje
w centrum miasta na part.
na biura do wynajęcia od
1. kwietnia br. Marszałka

Focha 75, part. Iowo. (6283

Panienkę
na wspólny pokój przyjmę.
Kujawska 78 I., zgłaszać
od 6 wieczór. (6287

Od 15 .F3536
dwa pokoje dla gimna-
zjastów z utrzymaniem
do wynajęcia. Opieka
rodzicielska. Gdzie?
wskaże filja Dz. Bydg.

Pokój
dla Inteligenta do wyna­
jęcia. Poznańska nr. 15

parter lewo. 6264

Pokój
umebl. wynajmę. Pianow-

ska, Poznańska 22. 6255

Pokój
umeblowany do wynaję­
cia. Zacisze 2, IV ptr.
lewo. 6276

Pokój
umebl. dla 2 panów od
15. Św. Trójcy 12f, par­
ter. 627 5

Pokój
z utrzymaniem dla inteli­
gentnego pana lub pani
od 15 marca. Marcinkow­
skiego 10, I ptr. prawo.

F3535

Umeblowany
pokój do wynajęcia, nie-

krępujący, dla lepszego
pana lub pani. Dworcowa

nr. 65, skład. 6335

Pokój
umebl. od zaraz. 20 Sty­
cznia 35, parter prawo.

F3534

Pokój
do wynajęcia. Dworcowa

nr. la I. (F3537

Wspólny
pokój do wynajęcia. Po­
dw ale 17. " F3525

Dwa
pokoje słoneczne w śród­
mieściu dobrze umeblowa­
ne ze współużywaniem ku­
chni (łazienka, gaz, elektr.)
tylko za 100 zt solidnemu
reflektantowi. Bernardyń­
ska 10, 1 p. prawo. (8295

Pokój
lub dwa pokoje z osobnem

wejściem od 15-tego do

wyuajęcia. Piotra Skargi 2,
1łewo. (F3537

Pokój
umebl. osobne w ejście
poszukuje młody pan od
i. kwietnia. Oferty z ceną

pod ,,W. G." do filji Dz.

Bydg. F3524

Pokój
Hetmańska la II. (F3540

Pokój
umebl. światłb elektr. dla

pana lnb wspólny do wy­
najęcia. Pomorska 38 II.

F3517

Pokój
do wynajęcia. Gdańska
nr. 107. (F3539

Pokój
umebl. Staszica 4, parter
lewo. F3519

Pokój
skromnie umeblowany z

używaniem kuchni, u sa­
motnej osoby zaraz do

wynajęcia. Adres w Dzień.

Bydg. 6288

Pokój
Podgórna 19. 6253

Pokój
dla rzemieślników. Jezu­
icka nr. 13, Muller, III.

6262

Pokój
umebl. Sienkiewicza 12,
I prawo. (F3526

8KZEED2
Poszukuję

spóinika do handlu z go­
tówką 1000-1500 zł. Adres

wskaże Dz. Bydg. (6322

Wspólnik(czka)
z gotówką może zaraz

wstąpić do składu bła­
watów, tow. krótkich i

kapeluszy damskich w

mieście pow. na Pomorzu,
dobry zysk zapewniony,
zgłoszenia osobiste. Brod­
nica n./Drwęcą, Rynek 25.

F3542

Uwaga !
Pani Wesół i pani Miklas,
zam. przy ul. Racławicka

nr. 19, wyżej wymienieni
pilnujcie swój rodzinny
dom, a nie mieszajcie się
w stosunki rodzinne, bo­
wiem będziecie odpowia­
dać przed sądem. Fr.
Sztucki. ' 6269

Rządca
gospodarczy kaw. Jat 33,
wysoki, przystojny, z zac­
nej religijnej rodziny, obe­
cnie na stanowisku, zapo­
zna panią od lat 24-32

lub bezdzietną wdówkę
właścicielkę większego gos­
podarstwa rolnego lub nie­
ruchomości. Cel matrymon­
ialny. Rzecz poważna i

honorowa. Łask. of. mo­
żliwie z fotografją proszę
skierować do Dzień. Bydg.
pod ,Przystojny”. (6291
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Domek
2 morgi jiola, ogródek
sprzedam zaraz niedrogo.
Boniecki, Grun­
waldzka 122. ' 6283

Materaca
patentowe wykonuje fa­
chowo po cenach fabrycz­
nych Józef Bobkiewicz,
Urocza, wejście Kowal­
ska 5. (4095

Rzeżnlctwo
z elektr. zapędem w cen­
trum przy głównej ulicy z

4 pokojowem mieszkaniem

dużym komfortem zaraz na

sprzedaż. Of. pod VA. B131**
do filji Dz. Bydg. (F3482

Drzewo
opałowe, Dodkłady budo­
wlane, wagonowo dostar­
cza Krymski, Solec Ku­
jawski. (4994 Rzeżnlctwo

w mniejszem mieście na

prowincji z nowoczesnem

urządzeniem elektrycznem
mieszkaniem dwu pokojo­
wem i kuchnią jest zaraz

na sprzedaż. Oferty pod
,,S.L.W." do Dz. Bydg.

5951

Nasiona
wyborowej jakości, ogro­
dowe i rolne poleca:
Denderski, Bydgoszoz, ul.
Dworcow'a Sta. Dla od­
przedawców rabat. Cen­
niki bezpłatnie. F3259

Fasonowanie
kapeluszy damskich i mę­
skich Bydgoszcz, Pomor­
ska 22/23. (1G081

Osie
do wozów nowe i używa­
ne odda bardzo tanio Fa­
bryka, Bydgoszcz, ul. No­
wodworska 13. 5973

JKF^E)!
Kiosk F3394

dobrze zaprowadzony
przy ulicy Śniadeckich
przy rogu Gdańskiej.Gospodarstwo

234 mórg w Gościeradzu,
nad szosą w wiosce gdzie
dworzec kolejowy i bez­
pośrednia komunikacja

Koronowo-Bydgoszcz, z

Samochód
używany 3 osobowy sprze­
dam tanio, Metelski, Gam­
ma 8. 46118

"J n” J Ui 11111VII-

tarzem bonitacji Katastral­
nej 309 talarów, jest z

powodu działów natych­
miast na sprzedaż. Cena
i warunki wpłaty podług
ngody. Zgłoszenia skie­
rować : M. Gordon, Go-

ścieradz, pow. Bydgoszcz
Pośrednicy wykluczeni.

6052

Folwark
480 mórg z kompletnym
inwentarzem żywym i

martwym. Cena 170000,
wpłaty 8o,0C0 zł. Folwark
448 mórg blisko miasta.
Inwentarze kompletne,
160,000 zł wpłaty 80.000
zł sprzeda biuro Pogoń,
Dworcowa 80.

'm
Zakład fryzjerski

w śródmieSciu Wolnego
Miasta Gdańsk, dobra

egzystencja sprzedam. Zgł.
Fr. Zblewski, Chełmno.

5840

Okazyjnie!
Sprzedam dom w dobrej
wsi, z kolonjalką i 13mórg
ziemi. Cona według umo­
wy. Adres wskaże filja
Dzień. Bydg. F3455

Dom
z ogrodem i wolnem 6

pokojowem mieszkaniem
frontowem na sprzedaż.
OL pod ,Dom 6” do filji
Dz. Bydg. F349U

Fortepian 6137

koncertowy dobrze utrzy­
many, 550 zł. Orłowicz,
Chełmno, Wybudowanie z.

'Sprzedem
korzystnie Pozyczkę Pań­
stwową 50Z0 konserwacyj­
ną 308 zł. Of. pod .Ko­
rzystnie J.* do Dz. Bydg.

6ul4

600 Świerków
(sadzonki)sprzedam.
Czyzkówko, Koronowska
ni- . 15. 6226

Bufet 6235
kredens dębowy, dobre
w ykonanie okazyjnie
sprzedam. Malborska lo.

Okazja I
szafki zegarowe stojące
korzystnie sprzedam, ul.
Malborska lo. 6234

Wanna F3507

kąpielowa i wózek cztero­
kołowy na sprzedaż.
Dworcowa 10 w pod w.

Zegar
z taksówki i koncesja do
oddania z powodu w-yja­
zdu. Zgł. pod nZegar uo

Dz. Bydg. 6218

Skład
towarów kolonjalnych z

mieszkaniem na sprzedaż
z powodu stosunków ro

dzinnych, obfitym towa­
rem, dobrze prosperujący
za cenę 12,000 zł. Zgłosz
Grundtkej Śniadeckich
nr. 33. F3488

Dom
ogród, w płata 5000 zł,
sprzeda Sokołowski, Śnia­
deckich 40. F3422

Czyłkówko
sprzedam dom 6 mórg
ziemi, inwentarz. Cena
15u00 zł. Sokołowski, ul.
Śniadeckich 40. F3421

Wiafrak
10 mórg ziemi sprzedam
lub wydzierżawię. Potrze­
ba 2000 zł. Sokołowski,
Śniadeckich 40. F3423

Dom
z wolnęmi 4-5 pokojami
Okple Jub Wilczak kupię
lub mieszkanie wydzier­
żawię. Of. do Dz. Bydg.
pod nOkole". 6221

Aparat 6228

fotograficzny Contessa
iNetiel 6X9 podw. anasty-
gmat korzystnie sprzedam
KróL Jaawigi 7, parter.

Meble!
Tania wyprzedaż inwen-
turowa do 15. III . Łóżka
z materacami20-40,biur­
ka dam skie 30—40, fotele

wyklinowe 15-25, leżanki
10- 20, łóżka dziecięce
10-20,kanapy20-6J, sto­

ły 10-2o, krzesła 5—10,
materace skrzyniowe 15
do 20, biurko pulpitow-e
10-20 , kanapa, 2 fotele

pluszowe, czerwone ko­
mody 15—20, umywalka
z marmurem 30-40, wi-
kelkomode 40, białe kre-
dense dębowe 150-200 ,

i wiele innych. Śniadec­
kich6a, 10-1,2-6,tełef.
nr. 1025. 6202

iCEEDl
Szukam

kupna lub dzierżawy ubi­
kacji pomieszczenia 700
osób na świetlicę, z po­
daniem ceny. Adr. wskaże
Dz. Bydg. (F3453

Łóżeczka F3512

dziecięce mało używane ku­
pię. Pomorska 29, II lewo.

Muzyki
(fortepjan) udziela niedro­
go nauczycielka dyplom.
Zacisze 3, I ptr. (F3452

Ondulacji
i manicure wyucza Ułań­
ska 1. F3494

Szofer
z kaucją 3000zł.możeobjąć
taksówkę na własne. Zgł.
pod ,Szofer* do Dzień.

Bydg. 6219

WOLNE MM.

Poważny
bank zaangażuje zdolnych
i wymow-nych zastępców
do sprzedaży dolarówek
i premjów-ek. Płacimy pro­
wizję o 25% wyższą od

konkurencji. Skrupulatne
obliczenia prowizyjne co

15 dni. Początkujących po­
uczamy. Zgłoszenia: Lwów.

skrytka pocztowa 271. (4365

Potrzebna
od15.III.lub 1.IV.br.

nauczycielka muzykalna,
do trzech dziewczynek w

wieku 9, 7, 6 lat. Zgłosz.
z życiorysemj odpisami
świadectw i wymaganej
pensji pod adresem :Maj.
Bielsk, p. Smętowo, pow.
Gniew, Pomorze. 6248

Książkowa
biegła w polskim i niemie

okim, oraz p'saniu na ma­
szynie, prowadzeniu żur-

nalu ameryk. może się zgło­
sić natychmiast Firma A.

Przybylski, skład obuwia.
Gdańska 15. (F3513

Pomocnik
ogrodniczy, młodszy, po­
trzebny. J . Kabat, Byd-
goszcz-Kapuicisko. 6165

Szofer
z gotówką 2000 do 2500 zł

otrzyma stałą posadę za­
raz. Zgł. do Dzień. Bydg.
pod ^Szofer". 6210

Służąca
uczciwa z gotowaniem do

wszelkiej pracy domowej
potrzebna zaraz lub od 15-go
Chrobrego 15, 1 1. (F34s3

Posługaczka
potrzebna. Gimnazjalna 2,
II lewo. F3509

Reklamanl*teBhumbugiem

Pew ie n Rzymianin kształci!
papugę na pokaz dla cezara.

okna wystawowe, światło, radjo, ekran i prasę na

swoje usługi.
Ze wszystkich środków okazała się reklama na szpal­
tach rozpowszechnionych dzienników najskuteczniejszą.
Warunek:

trzeba ogłaszaj się umiejętnie,
aby każdy polecenie firmy czytał i nabrał, do niej
zaufania. Wówczas wykaże się, że reklama to niehumbug.

Siano
100 ctr. sprzedam. Jan
Waśko Maiborska 7. (622u

Ubranie
wiosenne korzystnie
sprzedam. Gdańska llo,
i piętro. F3511
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służy każdemu radą i pomocą w układaniu i zamiesz­
czaniu ogłoszeń skutecznych.

Samochód
osob. Fiat 5u3, limuzyna,
mało używany, bardzo
dobrze utrzymany, ko­
rzystnie na sprzedaż.
Adres wskaże filja Dzień,
Bydg. F3496

Szukam
kupna placu pod budowę
jednej morgi przy ulicy

jjGdańskiej, lub w środku
Imiasta Bydgoszczy. Zgł
jpisemne z podaniem ceny
ikupna. Adres wskaże Dz.

|Bydg. (F3454

Agentów
sumiennych i pilnych do

sprzedaży maszyn do szy­
cia poszukuję na powiaty
Swiecie, Bydgoszcz, Ino­
wrocław, Toruń, Chełmno.

Kromczyński, Poznań, A!

Marcinkowskiego 5. (6t)87

Samochód
ciężarowy dwutonnowy,
dorożkę samochodową
sprzeda'm . Wiadomość w

Dz. B ydg. 6227

Cumowy
płaszcz na średnią ,figurę,
bardzo dobry gatunek, ma­
ło noszony, tanio na sprze­
daż. Tarczyński, Łokietka
nr. 29. (F3498

Dom (6216
z ogrodem i ubikacjąhan­
dlową, nadająca się na

towary krótkie na sprze­
daż. Cena 20000 zł, wpłata
według ugody. Zgłoszenia
ul. Lubelska I3a, Kawa.

Dom
I ptr. w Osiu, nadający
się na każdą branżę z po­
wodu przejęcia innego
przedsiębiorstwa t a n i o

sprzedani. Kłohiecki,
Miedźno st. Osie. (6211

Motocykl F3487

sprzedam za 650 zł. Oglą­
dać w firmie Seifert i

Forster, Gdańska 156.

Fortepjan
lub pianino światowej fir­
my kupię natychmiast za

gotówkę. Wł. Kwiatkow­
ski. Toruń, Stary Rynek
nr. 14, tel- 873. 6102

Pieska
rasowego, małego kupię.
Zgł. do Dzień. Bydg. pod
,Rasowy”. 6239

Pianino
rower męski, damski zu^
pełnie nowy, dwie pal-"
my duże okazyjnie na

sprzedaż. Zgł. Orła 57,
Pleszewska. 6217

Pianino
na sprzedaż. Król. Jad­
wigi 10,'11 piętro, (6222

Wózek 6260

dziecięcy na sprzedaż
Szatkowski, Lwowska 3.

SGEOJ
Kurs Handlowy

5-cio miesięczny na Prakt.
Kursach Handl w/m. Pro­
fesora Jańa Hemiesa, ul.

Chrobrego 7. rozpoczął
się 7 bm. Zapisy przyj­
muje nadal codziennie w

godz.12-1i7-8.Dy­
rekcja. (5839

Poszukuje
się studenta lub nauczy­
ciela domowego na ca.'2

godziny dziennie (o iie
możności przed połud­
niem) celem pomocy i

przygotowania ucznia do

matury. Zgł, uprasza się
pod ,,X. X .” do l'ilii Dz.

Bydg, F3503

Potrzebny
młody, energiczny podró­
żujący na stałą posadę
i pensję. Wymagana
kaucja 'za towar w kwo­
cie 200 zł. Zgłosz. pod
,Podróżujący” do Dzień.

Bydg. 5994

Pomocnik
ogrodnik samodzielny do­
brze obeznany w hodowli
kwiatów potrzebny od
15.3. ewentl.i.4.b. r.

Zgł. do Dzień. Bydg. pod
,,4V (6081

Fryzjerski 6242

pomocnik sprytny, dla lep­
szego salonu od 15. III .

potrzebny. Sokołowski,
Teżew, ul Mickiewicza 14.

Wymowny
pan(i) do sprzedaży obra­
zów z gwarancją potrze­
bny. Adres wskaże filja
Dz. Bydg. F3484

Służąca
potrzebna. Gdańska 54,
III p. prawo. 6266

Potrzebna
starsza służąca do wszyst­
kiego z dobremi świadec­
twami. Warszawska 24,
Ciosaóski. F3481

Służąca F3508
młodsza, dochodząca po­
trzebna od 5-11 popoł.
do cukierni. Bandurska,
Śniadeckich 9, ,,Promień”

POSADY
POSZUKUJĄ

Kupiec 6162

podróżuj.; który objeżdża
własnym samochodem Po­
znańskie i Pomorze przyj
inie poważne zrstępstwo
lub dobry artykuł do

sprzedaży. Zgł. de Dz.

bydg.pod ,B.K.100”.

Dwie
sieroty z lepszego domu
20 i 16 lat mające, wy­
kształcenie w szkole go­
spodarczej poszukują po­
sady do dzieci lub zastęp­
czym pani domu. Oferty
pod ,B . 210* do filji Dz.

Bydg. Grudziądz. (6099

Potrzebne
młodsze podręczne kraw­
cowe. Gdzie? wskaże Dz.

Bydg, 6261

Rządca
gospod , kawaler, lat 29.

Wlkp. z dłuższą prakt.
w intens. polskich i nie-
mieokich majątk,, oparty
na dobrych świadectwach
i referencjach, z. dniem
LIV. br. poszukuje innej
posady. Okolica obojętną,
Łask. oferty do Dz. Bydg.
pod aRządea”. 6214

Emeryt P. P .

żonaty, w starszym wieku,
rzyrn. kat., trzeźwy, su­
mienny, pilny i energicz­
ny, biegły w polskiej i nie­
mieckiej mow'ie i piśmie,
szuka posady jako stróż

garażowy, polny, lasowy
lub innego stałego zaję'­
cia. Łaskawe zgłoszenia
uprasza się do Dziennika

Bydg. pod ,Emeryt P.P.
lOOO” . 6241

Urzędnik
gospodarczy, kawaler, z

szkołą rolniczą przyjmie
posadę od 15 marca lub

1 kwietnia. Wynagro­
dzenie obojętne. Łask,
zgł. do Dzień. Bydg. pod
,36. 6127

Początkująca
siła biurowa, pisząca bie­
gle na maszynie, w ładają­
ca językiem polskim i
niemieckim poszukuje po­
sady. Zgłoszenia filja Dz.

Bvdg. pod ,Początkują­
cą”. F3493

NIESZKAMiA J J

Mieszkanie
3—4 pokojowe z w'ygoda­
mi poszukuję zaraz wprost
od gospodarza, możliwie
w centrum miasta. Zgłosz.
tel. 955, Bydgoszcz. (tU80

Czeladnik
piekarski dobrze obezna­
ny w swym zawodzie, z

dobremi ' świadectwami

poszukuje posady zaraz

lub później. Jan Młynar­
czyk, Zduny powiat Kro­
toszyn. 6225

Mieszkanie
1 -2 pokoi poszukuję Of.
do filji Dz. Bydg. p od ,VV,
K.** F3495

Mieszkanie
i pokojowe szukam na

Okołu w pobliżu dworca

Okolę, wprost od gospoT
darza, agenci wyklucztni.
Pł'acę czynsz roczny zgó-
ry ie'wentl. remont. Łask.
of. proszę J. Dluzik, To­
ruń, Piekary 12. (5984

Szofer
ślusarz posz'ukuje posady
natychmiast. Zgł. K . Kol-
niecki Chełmno. 16223

Poszukują 6240

posady jako uczeń cukier­
niczy. Fr, Szaliński, Mar­
gonin pow. Chodzież.

Mieszkanie
5-6 pokojowe wydzier­
żawię. Gospodarz, KróL

Jadwigi 7. F35U6

DZIERŻAWYyj
Dzierżawy

majątku od 6j0-loOOmg,
dobrej ziemi poszukuję
dla poważnego reflektan
ta. Jak również majątku
przy wpłacie 200-800 ,003
zł. Łaskawe zgłosz. upra
sza biuro Pogoń, Dwor­
cowa 80.

Interes
(obwód Bydgoski) galan

teryjno- ko'smetyczny,
dawniejsza świetnie pro
sperująca drogerja, miesz­
kanie i obszerne składy
natychmiast bezodstępne
go do przejęcia. Zgłosze­
nia do filji Dzień. Bydg
pod y Interes**. F3473

EEEDI
Pokój

umebi. z używaniem ła­
zienki. Wileńska 1,
I lewo. F3260

Pokój
wynajmę, Gimnazjalna 2,
U lewo. (FSalu

Pokój
umebl. frontowy, sło­
neczny dla 2 pań lub

panów do wynajęcia od
15 bm. Herm. FrankegoS,
II lew'o. F350 1

Pokój
dla dwóch panów. Śnia­
deckich !t, I ptr. (F35U4

Pokój
umebl, 25 zł wynajmę.
Nakielska 36, III . (F350t

Pokój
Mazowiecka 29 a, 111 ptr,
lewo. F3502

Ładnie
umeblowany pokój,blisko
dworca, dla solidnego pa­
na od 15.bm. do wynaję­
cia. Warszawska 19 II, p.
prawo. 5998

Pokój
umebl. oddam zaraz. Dłu­
ga 19, II ptr. lewo. (6040

Pokój 6249
dla pana. Kwiatowa 4,
podwórze, 1 ptr. prawo.

Pokój 6250
umebl. zaraz do wynaję­
cia, Długa 29, II prawo.

Umeblowany
pokój dia starszego inte­
ligentnego pana do wy­
najęcia. Adres w filji Dź.

Bydg. F3486

Dobrze
umeblowany pokój dla

lepszego pana do wyna­
jęcia. Sw. Trójcy 22 a, I

prawo.
' P’3485

KRÓŻNE
Mój krem F3479

Nr. 4 zapobiega tworzeniu
się przedwczesnych zmar­
szczek, odświeża i wzmac­
nia suchy naskórek, dzia­
ła dobroczynnie na cerę.

Żukowska, instytut Kosme­
tyczny, Cieszkowskiego 20.

20-30OOOzł
poszukuję na I hipotekę,
na dom w Bydgoszczy.
Oferty nadesłać do filji
Dzień. Bydg. pod ,P . IV

F3497

Do 10.000 zł
poszukuję zaraz na I hi­
potekę gospodarstwa 70

morgowego. Zgłoszenia
Nakielska 21, Waszak,

F3491

Unieważniam
zgubioną książeczkę
wojskową i kartę demo-

bilizacyjrią na nazwisko
Jan Michalski. 6177

Zgubiono
tablicę samochodową P.Z,
43007 na drodze Nakło-

Bydgoszcz. Oddać: J.

Maciejewski, Bydgoszcz,
Ossolińskich 7, Telefon
12a4. 5937

Chłopczyk
14miesięczny,ładny, zdro­
wy do oddania za własne.
Adres wskaże filja Dzień.

Bydg. F3499

Który
by się z panów zaintereso­
wał młodą 1miłą panienką
i dopomógł w krytyczne.n
położeniu iub dał posadę.
Zgł. pod ,W 351'* do filji
Dz. Bydg. (F3505

Keeeee3
Wdowiec

lat 43, kawaler, kupiec
poszukuje na tej drodze

żonydo lat 40, z małą go­
tówką. Oferty do Dzień.

Bydg. pod ^Żator". (6:lo

Ożenią
się l panna urodzoną w

Aiiieiyce. M aterjalnie je­
stem dobrą partją. Posag
niewymagany. Pośrednic­
two wynagrodzone. Zgło­
szenia do Dz. Bydg. pod
, Okazja 100”. 6247

Przystojna
ciemno blondynka, lat 32,
miłego charakteru, szuka

z braku znajomości pana
dó lat 38. najchętniej rze­
mieślnika na państwowej
posadzie. Wdowiec z jod-
nem dzieckiem nie wyklu­
czony.Cel matrymonialny.
Poważne oferty do Pż-en .

Bvdg. pod .Przystojna”.
6285
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Dnia 9-go brn. zmarła po długich cier­
pieniach opatrzona kilkakrotnie Sakramentami
św. nasza najukochańsza córka i siostrzyczka

Zn

przeżywszy 14 wiosen życia, o czem donosi

w smutku pogrążona RODZINA.

Pogrzeb odbędzie się w środę 12-go bm. o godz. 4 m. 30
z domu żałoby przy ulicy Flisackiej nr. 19 na cmentarz
katolicki. (6292

Wielka wyprzedaż
towarów pochodzących z licytacji na rachunek

obcy odbędzie się

dziś inastępne dnie od godz. 830
przy ulicy Mostowej nr. 9 .

Sprzedawać będę :

kapelusze damskie, przyfeory do stroju,
kapelusze męskie, czapki, galanterja
męska, koszule, krawaty, szelki, skar­
pety, trykotaże, rękawiczki, pończochy,
swetry, i różne inne krótkie towary.

Michał Piecho'wiak,
zaprzys. taksator i aukcjonator. (5193

Przetarg przymusowy.
Dnia 12 m arca 1930 o godzmie 10-tej przed poł.

b.ędę sprzedawał w W yrzysku przy Rynku w drodze

publicznego przetargu za gotówkę najwięcej dającemu
następujące przedmioty:

2 sztuki materjału ubraniowego, 6 sztuk

barchanu, 5 sztuk materjału przeście-
radłowego, obrusy, kapy, firany, płasz­
cze i wiele innych rzeczy. (6237

Rajewski, komornik sądowy w Wyrzysku.

Przetarg przymusowy.
Dnia 13 marca 1930 o godzinie 14 będę sprze­

dawał w Miasteczku u pana Basia w drodze pu­
blicznego przetargu za gotówkę najwięcej dającemu
następujące przedmioty:

młockarnię Lanza, lokomobilę Lanza,
fortepian, gramofon, bryczkę, wóz,
kredens, bufet, pompę itd.

6238) Rajew ski, komornik sądowy w Wyrzysku.

Przetarg przymusowy.
W czwartek, dnia 13. bm. o godzinie 14,3i

sprzedawać będę w B rzozie w posiadłości p. Miklasa

najwięeiej dającemu za gotówkę:

11 łodzi, 4 stoły, bufet dębowy,
kanapę i radioaparat.

6339) Wałkiewicz, kom, sąd. z poi. w Bjdgoszezy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 12. bm. o godzinie 9-tej przy ul.

Długiej 42, sprzedawać będę najwięcej dającemu
za gotówkę:

duży obraz w ramie pozłacanej.
6340) Wałkiewicz, kom. sąd. z poi. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 12. bm. o godz'nie 9,30przy ul

Jezuickiej 6, sprzedawać będę najwięcej dającemu
za gotówkę:

umywalkę z lustrem i 2 nocne stoliki.
6341) Wałkiewicz, kom sąd. z poi. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę dnia 12bm. o godz. 10.30 sprzedawać

będę przy ulicy Długiej 5 najwięcej dającemu za go­
tówkę: -

^ (6342

szafę żelazną, maszynę do pisania oraz maszynę do szycia.
Wałkiewicz, kom. sąd. z poi. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 12. III . 1930 r. o godzinie 9,30

przepoł. sprzedawać będę przy ul. Rycerskiej nr. 6
najwięcej dającemu za gotówkę oraz natychmiastową
zapłatą:

30ran Jorowerów,maszynęJopisaniajotMini"
6328) Kowalski, kom. sąd. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 12. III . 1930 r. o godz. 10-tej

przedpoł. sprzedawać będę przy ul. W ileńskiej n r. 9
w drodze publicznego przetargu za gotówkę najwięcej
dającemu oraz natychmiastową zapłatą:

stfgdl.
6329) Kowalski, bom. sąd. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 12. III . 1930 r. o godz. 10,30

przedpoł. sprzedawać będę przy Płaca K ościuszki 4

najwięcej dającemu za gotówkę oraz natychmiastowa
zapłatą:

Siarko dębowe, stal, 6krzesał lek.,kanapai obraz.
6331) Kowalski, kom. sąd. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę dnia 12. III . 1930 r. o godz. 11 przed

poł. sprzedawać będę przy ulicy Sienkiewicza lla
w drodze publicznego przetargu najwięcej dającemu
za gotówkę oraz natychmiastową zapłatą:

6334 Kowalski, kom. sąd. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
W środę dnia 12. III. 1930 r. o godz. 2popoł.

sprzedam w składnicy firmy ,,Rawa'* przy ulicy
Śniadeckich 19 w drodze publicznego przetargu naj­
więcej dającemu za gotówkę oraz natychmiastową
zapłatą:

iokarsiie-
6327) Kowalski, kom. sąd. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 13 m arca br. o godzinie 15-tej sprzedam

w Sam sieczynku pow. Bydgoszcz najwięcej dające­
mu za gotówkę:

hrową.
6301) Czternasty, kom. sąd. z p. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 12 bm. o godz. 11-tej sprzedawać będę przy

ulicy Dr. Emila 10s

rzeczyi
6302) Kucharz, kom. sądowy.

Sprzedaż przymusewa.
W czwartek dnia 13 bm. o godz. 10 sprzedam

przy ulicy 20 Stycznia 25 II ptr. prawo przez licy­
tację najwięcej dającemu za gotówkę:

bufet dębowy, kanapę i leżankę.
6332) Kozłowski, kom. sąd. w Bydgoszczy.

Sprzedaż przymusowa.
W środę dnia 12 bm. o 10 przed poł. sprzedam

w Osielska u p. Telkowej przez licytację najwięcej
tającemu za gotówkę:

maszynę do szycia, kanapę plu­
szowa. konia, bryczkę i krowę.

6336) Kozłowski, kom. sąd. w Bydgoszczy-

Obwieszczenie o licytacji.
llrzad Skarbowy podatków I opłat skar­

bowych w Wyrzysku podaje do publicznej wia­
domości, iż w dniu 13 marca b. r . odbędzie się
onbliczna wyprzedaż następujących przedmiotów
w Mroczył

1. o godz. 10-tej rano u p Cezarego Rybarczyka

. szafa fcuclBeztasaa
2. o godz. 11-tej u pp. Braci Rybarczyków

4 m3desków dębowych i bukowych
2 szafonierki, burko używano

oraz 5 krzeseł.
Zajęte przedmioty reflektanci mogą oglądać

15 minut przed licytacją.

Wyrzysk, dnia 8 marca 1930 r. (6318

Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych w Wyrzysku.

Sadzonki leśne i drzewa owocowe
dostarczają po najniższych cenach. Wykonuje
się fachowo: zalesienia nieużytków, zakładanie

parków i plantacji owocowych. (5220

Bracia Kunca
szkółka leśna, Sępólno-Lutowo.

KOKS POGAZOWY
w pierwszorzędnych gatunkach

SIARCZAN AMONOWY
o zawartości 20-22% azotu

BENZOL MOTOROWY
biały i żółty

sprzeda w większych i mniejszych partjach
po cenach zniżonych

BYDGOSKA GAZOWNIA MIEJSKA
Jagiellońska 38. (4268) Tel. 630, 631, 2235.

B.SOIWIERfElD
Największa w Polsce fabryka pianin

BYDGOSZCZ, UL. ŚNIADECKICH 56 - Tel. 883

Filja: Grudziądz, ul. Groblowa 4

Dostawca Państw. Konserwatorium Muzycznego w Katowicach.

5368

W .
m iesięcznie

EkPRESS 2 0 zł.

Hrnnytti, Poznań
Aleje Marcinkowskiego 5.

Agenci da sprzedaż; maszyn
do szjc a potrzebni.^

Meble
jadalnie, sypialnie i po­
koje męskie dębowe, o-

rzechowe, palizandrowe
i sosnowe, także różne

meble pojedyncze i wy­
ściełane w wielkim wy­
borze na dogodnych wa­
runkach, najtaniej poleca

Zieliński
Bydgoszcz 5378

ul. Śniadeckich 43.

Prima 'Ot

|Węgiel gó'nośl.
Koks

13987 Brykiety |
w każdej ilości do­

starcza:

impregnacja”
Bydgoszcz

|Składnica, Chodkiewicza 8 -18 |
teief m 1300.

Swiń
do tuczenia każdą ilość

kupuje ' 5925

Dwór Szwajcarski
Bydgoszcz
Telefon 254.

Poszukuję
zaraz 10-15000 zł na I hipo
tekę na dom wartości 120000 zł.
t*łacę 13" p Zgłosz. do Dz. Bydg.
pod ,,I hipoteka'". 6125

NIEBU

Firma eksportowa
poszukuje 6279

pożądana praktyka w han­
dlu spożywczym oraz

znajomość języka nie­
mieckiego. Zgłoszenia pod
, Niemieckie” do Dzień.

Bydg.

może się zaraz zgłosić.
Pierwszeństwo mają ci, któ­
rzy jnż w biurze adw. pra­
cowali. (6147

Morawski i D. Dulęba
adwokaci

ul. Mostowa 11.

Zawiadomienie.

mam zaszczyt uprzejmie zakomunikować, że

na mocy uchwały Sądu Powiatowego
w Chełmnie z dnia 7.3.1930r. 2.H.VIII.244

została ustanowiona nad osobą moją tymcza­
sowa opieka zniesione.

Niezależnie od tego pociągam nadal wszyst­
kich oszczerców do odpowiedzialności karno-

sądowej. (6343

Teofil Hiilar, Grzybno.
Wyciąć—zachować! Wyciąć—zachować!

Mrocza - Bydgoszcz
Ważny od 12 marca 1930 r. (6300

W dni powszednie:
Odjazd z Mroczy o godz. 70o i 1340

Odjazd z Bydgoszczy o godz. 1030 i 1760

W niedziele I święta:
Odjazd z Mroczy o godz. 150Q
Odjazd z Bydgoszczy o godz. 2330

Właśc. W. Tatarski, Bydgoszcz, Matejki 7.

Na ^ i .JSfarpoirlcz
uf. jDługa 00 ~teiefon 809

Odzieżdamskaimęska, obuwie

maferjfflfgufiraniomeina. .

su%tnie -finann - plófna. I(jaraty
5628___________________________ I ..L.

ZA TWOJE
PRAWDZIWEzClĘŻkO
ZAPRACOWANE PIENIĄ­

DZEHASZ PRAWO ŻĄ-
AĆ PRAWDZIWE

Bezpłatnie f

Czytelnikom,,dziennika Bydgoskiego"!
Redaktor Szyller-Szkolnik (autor
prac naukowych), określa charakter
zdolności i przeznaczenie bezintereso­
wnie. Napisz imię, nazwisko, miesiąc
urodzenia, otrzymasz analizę darmo.
Poznasz kim jesteś, kim być możesz.

Warszawa, Psycho -Grafolog
Szyller-Szkolnik, Nowowiejska
nr. 32, m.6 . Znaczkami pocztowemi
75gr. na przesyłkę załączyć. Przyjęcie
osobiste płatnegodzina11-7 . (4307

Powiatowa Kasa Chorych w Bydgoszczy
rozpisuje niniejszem h o n kU l'S na stanowisko

a

do ośrodka zdrowia w powiecie.

Zgłoszenia z podaniem kwalifikacji, odp'sem świa­
dectw i życiorysem składać należy do dnia 16. III . 30 r.

do Powiatowej Kasy Chorych w Bydgoszczy. (6297

Komisarz Rządowy.

Poszukuję zaraz

kierownika
siłę samodzielną, z branży obuwia i skór, nie

wyżej lat 35.

Zgłoszenia z podaniem warunków, referencji, od­
pisów uwierzytelnionych świadectw i fotografji proszę
nadesłać: (6307
Centrala Obuwia i Skór B. Brzozowski, Tczew, Rynek 17.

Cany ogłoszeń : 25 gr. za wiersz milimetrowy na strome 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 60 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 100 zł
na dalszych stronach 85 gr. za milim. 1 lam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20% zniżki

Większe ogłoszenia, zamieszczone wsrod drobnych 100\ drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela sie rabatu'

trzykonkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25 % dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożei'
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja me odpowiada. - Miejsce płatności; Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych Bank Ludowy

________________________________________________________

Bank M. Stadthagen. - Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań.

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - Za redakcje odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy,
'


